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BYDGOSZCZ, czwartek dnia 10 maja 1934 r. 


Rok XXVIII. 


Lekcja na czasie. 


W. Warszawie rozpoczął się kurs spo- 
łeczno-gospodarczy, którego zadaniem 
jest wyszkolenie odpowiednich działa- 
czy, mających rozszerzać w kraju zrozu- 
mienie dla polityki rządu. Inicjatorem 
tego kursu jest Bezpartyjny Blok Współ- 
pracy z rządem. 

Donosząc o tem wczoraj w krótkim Paryż, 9. 5. (tel. wł.) Prasa polityczna 
ilegiamie, wyrazilismy, tytule. żal, | napotka, która ad chwili powrotu mi- 
że s te 7 zi 5źno. .Ż AA: 3 
$ BU PUBY SACHA! iak Bo et. ś5 jawiać żywe zainteresowanie kwestjami 
*en żal nasz ma swoje uzasadnienie, o U , say ES WANIE SADAN, 

. . r3 7 7 P 3 $ = 
tem można się łatwo przekonać, zapo- WORA PE I z probłemem litewskim, vy 
znając się z treścią przemówienia, jakie rażą twierdzenie, RO EE uh „pole 
przy otwarciu kursu wygłosił b. premjer R AA O s A AEE EES qziejoz 
Prystor, „a więc człowiek, którego nikt ki die i p a = a i Bran uiga 
nie będzie posądzał o opożycję dlą opo- POZNA ae mie zy ; AT a 
zycji i który rzeczywistość polską jako OCE t ie aiy PASA 14 A m 
długoletni szef rządu musi chybą znać SANS A, ah zi sd u sl de 
dokładnie. (Najważniejszą część prze- AOżsay maluje PO NY 
mówienia p. Prystora podajemy na in-| © VTS: i ; A Aa 
nem miejscu): „PODAC mienie polsko-litewskie jest sprawą naj- 

bliższych tygodni. Ni isię pr iż 

Od szeregu lat pismo nasze walczy z pO Ro ARONA 


marnotrawstwem grosza publicznego i 
protekcjonizmem, który przyjął w erze 
pomajowej rozmiary wprost zastrasza- 
jące. Zwracaliśmy też czynnikom urzę- 
dowym uwagę na szantaż, uprawiany 
przez całe falangi sanacyjnych agitato- 
rów na spokojnych, uczciwych i patrjo- 
tycznych obywatelach, pod — oczywi- 
ście fikcyjną — osłoną wysoko posta- 
wionych osób. Ale głos nasz był dotąd 
grochem, rzucanym o ścianę. Na wy- 
nurzeniach i radach naszych ciąży 
przecież „marka opozycji” a to wystarczy 
— albo przynajmniej wystarczało — 
aby ich obóz sanacyjny nie brał pod 
uwagę. 

Mówi łacińskie przysłowie: „Si -duo 
faciunt idem — non est idém“ — „Jeżeli 
dwóch robj to samo — to nie jest to 
to samo“, W przenośni na nasze warun- 
ki możnaby powiedzieć, że „jeżeli opo- 
zycja mówi, że coś jest czarne, to to nie 
jest czarne. Czarne będzie dopiero wte- 
dy, kiedy sanacja to za czarne uzna“. 

Wiadomo nie od dziś, że kierownictwo 
obozu rządowego boleje nad tem, że do 
„ideologji marszałka Piłsudskiego gar- 
ną się przedewszystkiem ludzie, którzy 
na swojem nowem — najczęściej zupeł- 
nie nieszczerem — wyznaniu chcą zaro- 
bić i że najbardziej wartościowe elemen- 
ty, które złożyly niezliczone dowody 
czynnego i ofiarnego patrjotyzmu, stro- 
nią od pożądanej przez czołowych sana- 
torów współpracy z rządem. Czyż mo- 
gą się dziwić, że tak jest? Czyż dążąc 
szczerze do rozszerzenia współpracy, © 
którą — jak głoszą — bardzo im chodzi, 
nie powinni się zastanowić nad źródła- 
imi tego stanu rzeczy? ź 

Chyba nikt nie będzie chciał twier- 
dzić, że stosowane dotąd metody łekce- 
ważenia głosów opozycji, choćby najroz- 
sądniejszych, choćby zupełnie nie zacie- 
itrzewionych, a rzeczowych, mogły do- 
prowadzić do rozszerzenia współpracy 
do wciągnięcia wszytkich elementów 
państwowo-twórczych — jak nieraz mó- 
wią czołowi a kierujący się pobudkami 
ideowemi sanatorzy — do akcji popie- 
rania poczynań rządowych. Przecież 
istotnie wartościowy obywatel, . który 
mimo doznawanych przykrości trwa 


prowadzenie do skutku porozumienia 


Bu rę +, 


Pod 


Paryż, 9. 5. (Tel. wł.) W kołach do- 
brze poinformowanych utrzymują się 
pogłoski .o podróży anarszałka Petaina 
do Polski i Czechosłowacji. Francuski 
minister wojny ma się wybrać do Wår- 
szawy į Pragi celem nawiązania osóbi- 
stych stosunków z armją  sprzymie- 
rzoną. Wyjazd marszałką Pótaina na- 
stąpiłby zaraz po majowem posiedzeniu 
parlamentu, na którem rozstrzygną się 
losy gabinetu Doumerguea. Ze wzglę- 
du na fakt, że sytuacja rządu unji na- 
rodowej jest silna i wszyscy najwybit- 
niejsi przywódcy partji radykalnej z 


dwóch państw leży w intencjach: polity- 
ki francuskiej, co zresztą dano do po- 
znania w Kownie. 

W samej Litwie tendencje do porozu- 
mienia z Polską przejawiają się coraz 
silniej nawet w tych kołach, które dotąd 
stosowały politykę wybitnie antypolską. 
I tak w dniu 3 maja odbyła się w uni- 
wersytecie kowieńskim dyskusja, zorga- 
nizowana przez tygodnik „Tevu Zeme“ 
na temat stosunku Litwy do Polski i 
państw bałtyckich. Niezmiernie charak- 
terystycznemi było przemówienie, jakie 
wygłosił rektor uniwersytetu prof. W. 
Czepinskis, Zdaniem jego, Litwa zginęła- 


rząd francuski stoi na stanowisku, iż do- | by ekonomicznie i finansowo, gdyby Wi- 


leńszczyzna nagle została. przyłączona 


róż marszałka Pótaina 
do Warszawy i Pragi. 
Flota francuska złoży Polsce wizyte. 


Herriotem na czele oświadczają się za 
przedłużeniem partyjnego rozejmu — 
wyjazd marsz. Pćtaina jest prawie pew- 
ny i spodziewają się, że nastąpi w koń- 
cu tego miesiąca. Minister wojny od- 
byłby podróż na statku wojennym, któ- 
remu ma towarzyszyć eskadra północna; 
w taki sposób z wyjazdem Pótaina po- 
łączonoby oficjalną wizytę floty francu- 
skiej w Gdyni. 

W kołach zbliżonych do ministerstwa 
spraw zagranicznych podkreśla się na- 
wskroś kurtuazyjny charakter projekto- 
wanej wizyty. 


Z CE EE O TO cs 
„Nie strzelać! Nie jestem Dillingerem!" 
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przy swoich., politycznych. przekona- 
niach, bo nie widzi, aby np. jako cha- 
dek czy endek oczywiście niezacietrze- 
wiony partyjnie, nie mógł być dobrym 
obywatelem i służyć państwu należycie, 
a wytyka obozowi rządzącemu niepra- 
widłowości, błędy lub szkodliwe „meto- 
dv wyłącznie ze względu na dobro pat- 
stwa i jego obywateli, nie może być za- 
chęcony do współpracy. Ostatecznie 
bowiem każdemu, który daje inicjatywę 
w kierunku naprawy tego czy innego 
miedomagania, a który stale spotyka 


się z lekceważeniem najlepszych swych 
intencyj, musi się przebrać miarka cier- 
pliwości. Wkońcu następuje nawet u naj- 
bardziej wartościowych elementów znie- 
chęcenie. Ludzie zaczynają na wszystko 
z goryczą machać rękami, jak gdyby za 
Rosjanami chcieli powiedzieć: „naple- 
wat na wsio!” („napluć na wszystko!”). 


Tak brzmi w tłumaczeniu -napis plakatu umieszczonego na jednym z samochodów cię- 
żarowych Ameryki Północnej. Wynika z tego, iż w Ameryce wybuchła prawdziwa psy- 
choza z powodu nieujęcia najgroźniejszego mordercy i bandyty, która ogarnęła cały 

Kraj. 3 
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Nie twierdzimy bynajmniej, że taki 
rozwój stósunków jest dobry i ze wzglę: 
dów państwowych pożądany. Przeciw- 
nie, jesteśmy najgłębiej o tem przeko- 
nani, że odsuwanie się elementów naj- 
bardziej wartościowych od pracy pań- 
stwowo-twórczej jest dla kraju 'i naro- 
du naszego szkodliwe, a może być w 


Gruntowna zmiana nastrojów w Kownie. 


do Kowna. Jest w tem Opatrzność Boska 
— mówił prof. Czepinskis — to sam Bóg 
opiekuje się Litwą, nie dając jej odrazu. 
Wileńszczyzny". Kwestja wileńska, we- 
dług słów mówcy, jest w dzisiejszej swej 
fazie, oparta na niezdrowych, demorali- 
zujących przesłankach. Należy wybrnąć 
z tej psychopatologicznej sytuacji i dą- 
żyć do intelektualnego zbliżenia z Wileń- 
szczyzną, Nie wolno się powodować tu 
namiętnościami, lecz działać należy ro- 
zumnie. Jedyną racjonalną drogą jest pos 
rozumienie z Polską, Skoro zawzięty na- 
cjonalista Hitler zawarł ugodę z Polską, 
rezygnując chwilowo z pretensji do Gór- 
nego Śląska i „korytarza“, to tembar- 
dziej może to uczynić Litwa. Gdy zosta- 
nie usunięty z dyskusji pierwiastek na- 
miętności, będzie można znaleść sposoby 
uregulowania sporu... Mówiąc objekty- 
wnie, Polacy nie żywią takiej niechęci 
do Litwinów, jak ci ostatni w stosunku 
do Polaków, a prasa polska mniej obfi- 
tuje w napaści na nas, aniżeli prasą li- 
tewska na Polskę. Litwini lubią przy, 
wszelkich okazjach głosić o litewskości 
Kościuszki, Mickiewicza itd. Istotnie, 
byli to nasi rodacy, lecz kulturę posia- 
dali polską. Kilkaset lat wspólnej kul» 
tury i obcowania pozostawiło glebokie 
ślady na obu narodach. Tych śladów 
pozbyć się nie tak łatwo, a pozatem nale- 
ży się zastanowić, czy wogóle warto się 
z niej otrząsać, ; 

Również prof. Pakszta w swem przes 
mówieniu zanaczył, że sytuacja przeds 
stawia się dziś tak, iż, wobec planów 
ekspansji wschodniej Hitlera powstaje 
dylemat: Wilno czy niepodległość? Każ» 
dy Litwin musi przyznać pierwszeństwo 
tej ostatniej sprawie. 

Prokurator Trybunału Najwyższego 
p. Kavolis podkreślał również, że jedynie 
kompromis z Polską może wprowadzić 
politykę litewską na realne tory, Odrę- 
bną jest kwestja, jak daleko ma pójść 
ten kompromis. 

Przytoczone powyżej głosy litewskie 
wskazują, że dotychczasowy, szowini- 
styczny i nieprzejednany stosunek Ko- 
wna do Warszawy, zaczyna ulegać sil- 
nej zmianie. Czynnikami, składającemi 
się na tego rodzaju modyfikację nastro- 
jów, są nietylko wiadomości o zbrojea 
niach niemieckich i mowach Rosenber- 
ga — ale także bardzo spokojne stanowi- 
sko, jakie zajmowała wobec kwestji li- 
tewskiej ogromna większość prasy i os 
pinji polskiej. Okazało się, że i tym ra- 
zem czas był naszym sprzymierzeńcem, 

O ile chodzi o wielkie problemy po- 
lityki międzynarodowej — możliwość 
porozumienia polsko-litewskiego uważą 
się tu za bardzo doniosła zmianę w dos 
tychczasowem ugrupowaniu sił, Nie ulea 
ga wątpliwości, że miałoby ono bardzo 
silny wpływ na zmianę kierunku eks- 
pansji niemieckiej, a zarazem zmniej- 
szyłoby znaczenie Prus Wschodnich ja- 
ko bazy pochodu Trzeciej Rzeszy na pół- 
nocny-wschód, 

Dr. Tad. K. 


przyszłości nawet zgubne. Niestety 
zmiana tych niekorzystnych dla pań- 
stwa warunków nie zależy od nas, ale 
od drugiej strony, która *sswojem*stana- 
wiskiem i stosunkiem do opozycji wa- 
runki te wytworzyła. 

Chcemy wierzyć, że kilka takich lek- 
cyj na czasie, jakich udzielił obozowi 


kn nizin z Ea OW E ACZ ZZ DZ EA ZAP A z 


jomajowemu najpierw p. Sławek. aT 
ostatnio- i p. premier Prystor, powoli 
doprowadzi do. zmiany istniejących 
obecnie stosunków. Jężeli. „,sanacja na- 
uczy się uznać za czarne to, co jest czar- 
ne i z poznania prawd, bez względu na 
to, kto je głosi, wyciągać odpowiednie, 
konieczne ze względu na dobro państwa 
konsekwencje, wtedy o porozumienie 
między powaśnionemi stronami a przez 
ło. i rczszerzenie współpracy będzie już 
łatwiej. 

„Szkoda, że zrozumienie wśród sanacji 
dla krytycznego usłosunkowania się’ 
rzeczowej opozycji do _rzeczywi- 
stości . polskiej, mujawniające się 
w mowach wodzów obozu pomajowego, 
przychodzi tak późno i rozciąga się na 
razie na drobny stosunkowo odcinek na- 
szego życia publicznego. Ale- „mieux 
tard, que jamais“. Lepiej późno, niż 
nigdy.. Może pe pierwszych  przebły- 
skach świadomości, oceniającej złe ob- 
jawy życia naszego nareszcie należycie, 
przyjdzie po stronie sanacji pełne zro- 
zumienie popełnionych błędów i pozna- 
nie wskazywanych nieraz przez nas 
dróg, na które ze względu na dobro pań- 
stwa należałoby wejść jak najrychlej. 
E. B. 


ję wj my min. ża sj 


"vy unsum. ; 


Warszawa, 9. 5. (tel, wł.) Wczoraj na] go Żolnierza.i będzie przyjęty przez sze- 
fa rządu rumuńskiego. Wieczorem odbę- 
dzie się raut w poselstwie polskiem. 

W piątek rano min. Beck wyjedzie do | 
Warszawy. 


kilka godzin przed swym wyjazdem mi- 
nister spraw zagranicznych p. Beck był 
przyjęty na dłuższej audjencji przez Pa- 
na Prezydenta na Zamku. 

W podróży do Bukaresztu towarzyszy 
ministrowi jego małżonka, dyrektor ga- 
binetu Dębicki oraz sekretarz osobisty p. 
Friedrich. Pobyt w Bukareszcie przewi- 
dziany jest na trzy dni. 

W dniu dzisiejszym o godz. 18-tej 
min. Beck złoży wizytę ministrowi Ti- 
tulescu, który następnie będzie rewizy- 
tował swego gościa. Wieczorem w apar- 
tamentąch ministerstwa odbędzie się 
raut na cześć min. Becka. 

W czwartek min. Beck weźmie udział 
w uroczystem nabożeństwie oraz będzie 
na defiladzie wojskowej, jaka się odbę- 
dzie z racji święta narodowego, W połu- 
dnie będzie on podejmowany śniadaniem 
w pałacu królewskim, Po południu min. 
Beck złoży wieniec na grobie Nieznane- 


Kitlerowcy gdańscy 
prowokują. 
Protest komisarza Rzeczypospolitej. 


Gdańsk, 9. 5. (PAT) Komisarz gene- 
ralny Rzplitej wystosował do senatu pi- 
smo, w którem podkreślił, że narodowo- 
socjalistyczne organizacje wyjątkowo w 
Gdańsku w dalszym ciągu śpiewają pie- 
śni antypolskie i to nawet w pobliżu 
siedziby Komisarjatu Generalnego, Dalej 
komisarz generalny stwierdza, że śpie- 
wanie przez wspomniane organizacje 


wymienionych pieśni na ulicach w nocy 
stanowi naruszenie spokoju publicznego. 


w Niem 


czech. 


Teoria i praktyka — Naczelny redaktor „Grüne Posi“ powędrował do więzienia 


Berlin, 9. 5, Obrady zjazdu prasy na- 
rodowo-socjalistycznej w Berlinie dopro. 
waądziły do wydania nowego urzędowego 
komentarza dla prawa prasowego, obo- 
wiązującego w Niemczech. Nowe linje 
polityki prasowej mają rozluźnić więzy, 
któremi została prasa niemiecka skrępo- 
wana i zuniformowana. To ożywienie 
prasy polegać ma w pierwszej linji na 
możliwem zmniejszeniu ilości komuni- 
katów nrzędowych. Czasopisma na wła-. 
sna rękę winny przejąć podawanie spra- 
wozdań. „z. oficjalnych „przedsięwzięć. 
Również, o ile jest to możliwem, należy 
pomijać ogłoszenie mów w pełnym ich 
urzędowem brzmienin, W drugim punk- 
cie = o ile interesy państwowe na to 
pozwalają — winno się obejść od zaka- 
zów podawania wiadomości. W trzecim 
punkcie nowe rozporządzenie zaleca, aby 
w ramach prawa prasowego pozostawić 
możliwie najwięcej miejsca dla swo- 
bodnych komentarzy, 

Rozporządzenie kończy się jednak 
stwierdzeniem, że przez traktowanie 
wszelkich kwestyj, które prasę interesują 
winno zostać pogłębione w narodzie na- 
rodowo-socjalistyczne pojmowanie świa- 
ta, państwa i kultury. 

Powyższe rozluźnienie więzów praso- 
wych jest najzupełniej pozorne. Należy 
przypomnieć mowę, jaką niedawno - na 
ten temat miał minister Goebbels, który 
urągał otwarcie prasie niemieckiej, że 
się zuniformowała i ujednostajniła, a 


gdy po tej mowie wydawana przez wy- 
dawnictwo Ullsteina „Die Grüne Post“ 
pozwolila sobie na bardzo delikatny i 


(Telefonem od własnego korespondanta). 


krytyczny artykuł, została bezpośrednia 
potem zamknięta na 3 miesiące, a autor 
artykułu powędrował do więzienia, Tak 
więc należy przypuszczać, że tylko naro- 
dowo-socjalistyczna prasa partyjna bę- 


dzie sobie mogła pozwolić na lekkie o- 
żywienie swej treści, natomiast prasa 
zgleichschaltowana z nowego rozporzą- 
dzenia skorzystać nie będzie mogła w 
żadnym wypadku. 8.58. 


Berlin, 9. 5. (PAT.) Minister -propa- 
gandy SZ dr. Goebbels przyjął dziś 
w południe wycieczkę dziennikarzy pol- 
skich- na audjencji. Rozmowa mini- 
strą Goebbelsa z dziennikarzami trwała 
blisko godzinę, w ciągu której mieli oni 
możność wysłuchać poglądów ministra 
na szereg najważniejszych zagadnień 
polityki wewnętrznej 1 zagranicznej. 
Mówiąc o stosukach polsko-niemieckich, 
minister Goebbels podkreślił znaczenie, 
jakie przywiązuje rząd Rzeszy do zbliże- 
nia oraz dalszej rozbudowy dobrych sto- 
sunków sąsiedzkich między Niemcami a 
Polską, 


W godzinach popołudniowych wy- 
cieczka dzięnnikarzy polskich wyruszy- 
ła samolotem z Berlina do Warszawy, 
serdecznie żegnana przez przedstawi- 
cieli władzy. 

* 


Szajka trucieieli przed sądem. 


Handel narkotykami na szeroką skalę. 


| Warszawa, 9. 5. (tel. wł.) Przed war- 

szawskim. sądem okręgowym : rozpoczął 
się jeden z największych : procesów w 
Polsce przeciwko trucicielskiej « szajcę 
sprzedawców narkotyków, 

Na pierwszy plan z pośród oskarżo- 
nych, którzy wczoraj stanęli przed są- 
dem wysuwa się Piotr Olechowski, stary 
narkoman. Rezydował on po cukier- 
niach warszawskich, mając pod ręką do 
zbycia na każde żądanie morfinę i ko- 
kainę, Prawą ręką był niejaki Haber, 
który napędzał ofiary nieszczęsnego nało- 


gu do transakcyj. Celowo przyzwyczajał: 


on upatrzone osoby do narkotyków, aby 
później ciągnąć ze swej ofiary ostatni 
grosz.” 

Olechowski był zaufanym odbiorcą 
narkotyków u aptekarza Michaelisa, 
mającego swą aptekę przy, ul. Mokotow- 


skiej. Aptekarz ten sprzedawał narkoty- 
ki i innym osobom, które niejednokrot- 
nie zamiast pieniędzy oddawały w za- 


staw Biżuterje i inne wartościowe rze-| 


czy, Sprzedawał on duże ilości indyj- 
skich narkotyków, jak: pantopon, hero- 
inę, nalewki i zażywki indyjskie oraz 
morfinę i opjum. ? 

Odbiorczynią stałą byla m. in, kobie- 
ta lekkich obyczajów, niejaka Czostkowa 
z Nowego Świału. W jej to mieszkaniu 
pod wpływem narkotyków odbywały się 
często istne orgje erotyczne. 

Oskarżeni nie przyznają się do winy. 
Aptekarz Michaelis broni się tem, że 
padł ofiarą szantażystów, którzy chcieli 
wymusić okup pieniężny i dlatego fal- 
szywie go oskarżyli. 

Sąd przystąpił do badania świadków. 


MIT 


Pominięcie dziennikarzy pomorskich i wielkopolskich, 


Z ubolewaniem należy stwierdzić, na 
marginesie powyższej wycieczki dzien- 
nikarzy, że ani jeden przedstawiciel pra" 
sy ziem zachodnich nie został zaproszo- 
ny do wzięcia udziału w tej wycieczce. 
Całkowite pominięcie prasy wieikopol- 
skiej į pomorskiej, która przez swoją 
znajomość stosunków niemieckich naj- 
więcej mogłaby się przyczynić do nowej 
orjentacji w zmianach, jakie zaszły na 
ziemiąch niemieckich, jest conajmniej 
dla nas niezrozumiale. JeSzcze raz na- 
sze dalekoidące nholewamie. 


Hitlerowcy rzucają bomby. 
Nowy zamach na kawiarnię w Wiedniu. 


Wiedeń, 9. 5. (PAT,) Urzędowy komu- 
nikat policyjny donosi: Dnia 7 bm. pe- 
wien młody człowiek, będący w towa- 
rzystwie kobiety, podłożył bombę w lo- 
ży kawiarni City. Bomba eksplodując, 
rozbiła kilkanaście szyb lustrzanych 1 
uszkodziłą poważnie posadzkę. Szkody 
sięgają 100.000 szylingów. Zarządzający 
garderobą zatrzymał sprawcę zamachu, 
którego aresztowano. Towarzysząca mu 
kobieta zbiegła. Aresztowany nazywa 
się Antoni Geckel i jest członkiem 
stronnictwa narodowe-socjąlistycznego. 


Bezrobocie spada. 


(Warszawa, 9. 5. (Tel. wł) Według o- 
statnich sprawozdań z rynku pracy licz- 
ba zarejestrowanych bezrobotnych w 
całym kraju wynosi 353.416 osób, wyka- 
zując zmniejszenie się bezrobocia w cią- | 
gu ub. tygodnia o 9.730 osób. Najwięk- 
szy spadek bezrobocia zanotowana w 
okręgu warsząwskim w związku ze 
wzmożonym ruchem budowlanym. 


Pociąg wiechał na turystów. 
Z Madrytu donoszą: Pociąg dążący z 
Mandrasu do Barcelony wpadł w wą” 
skim i giębokim wąwozie na grupę tu- 
rystów. Trzy osoby zginęły na. miejscu, 
dwie zmarły z ran, dziewięć zaś ciężko 
rannych umieszczono w szpitalu. 


łyka ydła | logo 


Karol Sander 
Pommań, ulica Sew. Mielżyńskiego 4. Tel. 4019 
poleca następujące fabrykaty: 
Mydło Regera znane od 78 lat 
Mydełko Regera pertumowane 
Proszek Regera samopiorąoy' 


; Mydło Tukan (nowość) wysuszone 


y SEE p 
Mydło Aga tańszy anaa nhe hia 
Mydło Szare jasne, ziarniste (%1 


Prosimy zważać znak ochronny 


na nasz 
zarejestrowany 


Dzień naszej dyplomacji. 


Warszawa, 9, 5. (tel. wł.) Minister 
spraw zagranicznych p. Beck przyjął 
wczoraj kolejno posła pełnomocnego E- 
stonji, Włoch i nuncjusza apostolskiego 
msgr. Marmaggie'ego. 

Poseł rumuński w Warszawie p. Ca 
dera wyjechał z Warszawy, celem. uzgo- 
dnienia programu w związku z przyjaz- 
dem ministra Becka do Bukaresztu. © 


Powrół z Wilna. 


Warszawa, 9. 5. W dniu wczorajszym 
powrócił do Warszawy marszałek Józef 
Piłsudski. 


Japonja kpi sobie z układów. 
Dalsze Pada Japonji na morzu. 


Berlin, 9. 5. (Tel. wł.) Jak donoszą z 
Tokio ana minister marynarki ad- 
mirał Osumi wygłosił mowę, w której 
oświadczył, że Japonja w r. 1935 zążąda 
dla siebie całkowitej wolności zbrojenio- 
wej dla floty i w żadnym wypadku nie 
zgodzi się na przedłużenie wiążących ją 
zobowiązań narzuconych układem wa- 
szyngtońskim. Jak wiądomo układ ten 
przewidywał stosunek 1 Anglji, Sta- 
pora Zjednoczonych" Taponji? jak 

3:3. aE S 


Francuzi protestują MLE 


przeciw zaopatrywaniu lotnictwa nie- 
mieckiego w angielskie motory. 


Paryż, 9. 5. (PAT) W związku z wią- 
domością o zamówieniu w Londynie 
przez niemieckie ministerstwo lotnictwa 
kilkudziesięciu motorów  Rolls-Roys'a 
„Pertinax“ zaznacza w „Echo de Paris“, 
że rząd francuski zwrócił już na to uwa- 
gę Foreign Office, skąd otrzymał odpo- 
wiedź, że motory te były przeznaczone 
dla lotnictwa cywilnego. Rzeszy, Rząd 
francuski powtórnie podkreślił, że prze- 
prowadzenie ścisłego rozgraniczenia 
między lotnictwem wojskowem a cywil- 
nem jest niemożliwe. - Obecnie -Franeja 
oczekuje decydującej odpowiedzi brytyj- 
skiej. 


Zamach samobójczy na tle 
_ zawodu miłosnego. 


Warszawa, 9. 5. (tel. wł.) Pod koła pe- 
dzącego tramwaju nr. 25 rzucił się jakiś 
młody mężczyzna, będący w mundurze 
urzędnika kolejowego. Dzięki niezwy- 
kłej przytomności motorniczego, który 
zdołał zatrzymać wóz, desperat uniknął 
śmierci lub ciężkiego okaleczenia. Został 
on jedynie uderzony przez tramwaj w 
głowę i poniósł ogólne potłuczenie. * 

Jak się okazało, desperatem był 29- 
letni Kazimierz Sadowski, urzędnik ko- 
lejawy, który nie mógł przeboleć zerwa. 


| nia z narzeczoną i dlatego szukał śmierci. 


Zabójca powiesił się w celi 
wigzlennel, 

Chełmno, 9. 5, (tel. wł.) W dniu wczo- 
rajszym w dodzinach rannych popełnił 
samobójstwo przez powieszenie się w ce- 
li więziennej zabójca dzierżawcy rakar- 
ni powiatowej w Klamrach powiatu 
chełmińskiego 41-letni Marcin Celewicz, 
p: leśniczy Jasów SUR 


Bank Polski s w dniu 9. 5. 1934 za: 


dolary amerykańskie 5,24—5,25 
funty szterlingów 26,87 
franki szwajcarskie :171,02 
frauki francuskie 34,84 
guldeny gdańskie 172,14 
liry włoskie 4491 


i 
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B. premier Prystor. o marnotrawstwie grosza publicznego 


„DZIENNIK BYDGOSKI“, czwartek, dnfa 10-maja 1934 r. 


ystó! 


X protekcjoniźmie i szantażystach. 


Na kursie gospodarczo-społecznem 
BB. wygłosił b. premjer p. Prystor prze- 
mówienie, które stanowi ciężkie oskar- 
żenie dla stosunków, panujących w Pol- 
sce, i potwierdza w dużym stopniu kry- 
tyczne stanowisko opozycji. Z przemó- 
wienia tego przytaczamy poniżej kilka 
najważniejszych ustępów: 

„Bardzo ważną rolę — mówił m. in. 
p. premjer Prystor — w stosunkach go- 
Spodarczych odgrywa pieniądz. Może 
mieć charakter prywatny, albo publicz- 
ny. Publicznym pieniądzem nazywam 
ten, który pochodzi z podatków. 

Podatki płacą prawie wszyscy ludzie, 

choć niektórzy tego zbyt silnie nie od- 
czuwają, jak urzędnicy i pewna kate- 
gorja ludzi zamożnych. Większość oby- 
wałeli niewątpliwie jednak ciężar po- 
datków odczuwa. 
Dam panom dwa przykłady, obrazu- 
jące, w jaki sposób m. in. zdobywa się 
pieniądze za podatki. Są to przykłady 
wzięte z życia. 

Wdowa z dwojgiem dzieci, posiadają- 
ca półtorej morgi gruntu i krowę, nie 
zapłaciła podatku. Przychodzi sekwe- 
strator i zahiera krowę — podstawę e- 
gzystencji wdowy i jej dzieci. Drugi 
przykład:  rzemieślnikowi nie płacące- 
mu podatku, sekwestrator zabiera ma- 
szynę — narzędzie jego pracy. „Dura 
lex, sed lex. (Twarde prawo, lecz pra- 
wo). Ale stąd wniosek, że mie można 
dać grosza wdowiego na subsydjum luk 
na pożyczkę sąsiadowi zamożnemu, lub 
na wyjazd na Rivierę. Nie można po- 
datku, rzemieślnika dać na pożyczkę 
fabrykantowi, źle gospodarującemu, a- 
by opłacił z tego swą rodzinę, jako człon- 
ków zarządu. 

Podałem powyższe przykłady, aby 
podkreślić, z jaką trudnością niekiedy 
zbiera się grosz publiczny. Panowie 
zdajecie sobie sprawę, . że pieniądze w 
tak: trudnej nieraz drodze osiągnięte, 
muszą być „zużyte racjonalnie i nigdy 
nie mogą iść na cele dla państwa nie- 
konieczne. Należy gospodarzyć niemi 
tak, aby przyniosły jak najwięcej dla 
dobra publicznego. 

Na grosz publiczny jest dużo amato- 
rów i dużo nacisku. 

Nie wolno gospodarzyć tym groszem 
lekkomyślnie! 

Nie wolno ulegać naciskom! 


Nie wolno być dobrodziejem 
z cudzej kieszeni! 
Nie wolno wydawać pieniędzy dla 
zdobycia sobie popularności! 


Qlga Wolbryk. (14 


LONA NAUCZYCIEL 


(POWIEŚĆ). 


(Ciąg dalszy). 


Przycisnął do płonących ust wstążkę, 
spływającą jej od gorsu, poczem osunął 
się przed nią na dywan i złożył głowę 
na jej kolanach. Prawie bez pożądania. 
Raczej jak dziecko, pragnące wyszlo- 
chać swój żal. augi 

Ale ona wyprężyła górną część ciała. 
i splecione ręce przycisnęła do piersi, 
jakby chciała zdławić wydzierający się 
jęk. Raz po raz szeptała tylko: Konstan- 
ty... Konstanty! 

Imię męża, Męża, którego kochała, 
który się nigdy o nią nie starał, nigdy 
nie porwał,jej w objęcia w porywie na- 
miętności, ale którego oczy jaśniały za- 
wsze blaskiem tkliwej wdzięczności, a 
całe postępowanie tchnęło niewysłowio- 
ną czcią i niewyczerpaną troskliwością, 
najgłębiej oddanego przyjaciela. 

Przeraziła się tego, co jej w tej chwili 
podrzuciło krew — z czego nie zdawała 
sobie sprawy, i czego — matka kilkorga 
dzieci — nie zaznała po dzień dzisiejszy, 

Usłyszała kroki, zbliżające się do 
drzwi salonu. Odrzuciła głowę w tył i 
przymknęła oczy. By nie widzieć, kto 
wejdzie. Może obraz klęczącego u jej 
stóp generała należy właśnie do insce- 


Nie wolno w dysponowaniu tym gro- 
szem ulegać protekcjom! 

Kto niema siły przeciwstawiać się — 
raczej niech się nie podejmuje gospoda- 
rowania. groszem publicznym, albo za- 
wczasu ustąpi! 

Wspomniałem o protekejach. Nieste- 
iy system protekcyjny nazbyt się u nas 
rozpanoSzył i osiągnął karykaturalne 
uieraz formy. 

Szary, codzienny obywatel często u- 
waża, że nie może dokonać żadnej czyn- 
ności bez tego, by nie szukał jakiegoś 
poparcia, Nawet bale na różne nawet 
najbardziej godne poparcia cele muszą 
się u nas odbywać pod protektoratem. 
Mogłoby to oznaczać, że imprezy te 
mają dopiero wtedy wartość, jeżeli fir- 
muje je jakiś protektor. 

Znacznie gorsze sa jeszcze protekcje 
połączone z Szantażem, a to niestety 
zdarza się bardzo często, i jest — trze- 
ba to ze smutkiem stwierdzić — bardzo 
demoralizujące. Szantażem nazywam 
powoływanie się na taką czy inną oso- 
bę, podkreślanie, że osobę tę ktoś zna, 
że można z nią rozmawiać, że u tej 


Podczas nauki zawalił Się stary budynek Szkolny, grzebiąc pod 
Pozatem kilkunastu uczni zostało ciężko 
rumowisko szkoły. 


i 7 uczni. 


nizacji tej groteskowo-potwornej kome- 
dji. Może... 

Nie rozróżniała już, co jest prawdą, a 
co zgóry obmyśloną grą. Błyskawicznie 
przemknęła jej myśl: czy też ta liljowa 
wstążka byłaby dość mocna, by nią za- 
cisnąć szyję tego człowieka, tak mocno... 
by ani jedno tchnienie nie mogło się już 
wydobyć z tych ust, które mówiły do 
niej tak bezczelnie...? 


W chwilę później siedziała naprze- 
ciw niego przy krągłym stole, uginają- 
cym się od sreber i kryształów, udeko- 
rowanym kwiatami jak podczas uczty 
weselnej. 

Spojrzenia Szurina ślizgały się jak 
upojone po jej włosach i ramionach. 
Pieściwie mówił do niej po imieniu, roz- 
koszując się tym dźwiękiem, niby wspa- 
niałem winem, które w cudnie rżniętym 
krysztale podnosił do ust. 

— Pij, Klaudjo.. pij! Tam nie bę- 
dziesz miała wina. I niejednego ci zbra- 
knie. A musi być tam cicho, tak cicho, 
by słychać było mysz, przebiegającą po 
dywanie. Tak... Klaudjo... Dostaniesz dy- 
wan, by twoje drobne nóżki nie skost- 
niały od zimna.. Tylko musisz się 
strzec, by inni nie dowiedzieli się, jak ci 
jest ciepło. Nie wolno ci rozbudzać 
brutalnej pożądliwości. Nie pokazuj się 
nikomu. Swe srebrne włosy ukryj pod 
chustką... Każę cię tam odwieźć na pro- 
stych saniach, jak zwyczajną kobietę. A- 
je wierne ręce ujmą lejce twego konia. 
Pij, Klaudjo — pij: za naszą miłość, za 
powodzenie naszej armji... za. naszą do- 


Gmach szkolny zawalił się pod Sztutgartem. 


osoby może otrzymać taką lub inną 
protekcję. Zwykle żąda się później ja- 
kiegoś głupstwa. Znów w śrę wchodzi 
nie wielkość rzeczy, ale decyduje pro- 
tekcja i droga, przy pomocy której tę 
rzecz się realizuje. 

Ze smutkiem nieraz myślę, jakie pię- 
kne wyobrażenie mogą mieć łudzie o 
tych protektorach, na których różne o- 
soby powołują się, jak gdyby Marszał- 
kowi, Prezydentowi Rzplitej właśnie za- 
leżało na tem, aby jakaś niesumienna 
często firma dostałą zamówienie, jakiś 
niedorajda posadę, czy jakiś bubek pa- 
szport ulgowy! 

Jest jeszcze inny rodzaj szantażu: o- 
brona narodowa! Jakaś firmą często 
zwraca się o pomoc, bądź o zamówie- 
nie, powołując się na magiczne słowa 
„obrony narodowej“. Akurat tylko dla 
Obrony Narodowej potrzeba, by ta wła- 
śnie firma dostałą zamówienie, a głów- 
nie pieniądze... . 

Wreszcie jeszcze jeden rodzaj szan- 
tażu: 

| nadużywanie imienia Marszałka. 
Taki pan przyjeżdża na prowincję, robi 


gruzami nauczyciela 
rannych. Zdjęcie. przedstawia 
brą sprawę,. Byśmy się rychło zoba- 
czyli... 

Krzyknął glośno, rozkazująco: -= Po- 
dać szampana! 

Korek strzelił do góry. Z cichym 
szumem wino zapieniło się w kryszta- 


łowych kieliszkach. Generał Szurin 
rozpiął bluzę wojskową. Ręka jego 


władczo spoczęła na obnażonem ramie- 
niu hrabiny. Oczy jego utkwiły groż- 
nie w jej bladej twarzy. 

Weszli dwaj oficerzy, śpiesznie, beż 
zameldowania. Starszy rzekł parę słów 
szybko, przyciszonym głosem. 

— Gdzie...gdzie oni? — spytał Szu- 
rin. | 
— W oficynie. Ujęliśmy ich przed 
bramą. 

— Powiesić! — krótko rozkazał Szu- 
rin. — Albo rozstrzelać. Chciałem tylko 
uniknąć odgłosów strzałów dzisiejszej 
nocy. Wciąż jeszcze sypie śnieg? Do- 
bra sanna? 

— Tak, towarzyszu generale. 

— Dobrze. Napijcie się szampana... 
z Klaudją Makarowną. Nie potrzebu- 
jecie się tak śpieszyć... Czy stara poży- 
je jeszcze godzinkę, czy pięć minut, to 
całkiem obojętne. 

— Tak... — rzekła Klaudja skołowa- 
ciałym językiem. — Pan Bóg długo 
nieraz zwleka, zanim spełni najgorętsze 
życzenie biednego śmiertelnika. 

Szurin zaśmiał się. 
Brawo!  Siadajcie, 
Klaudjo, wszak pozwolisz... 


towarzysze! 


U 
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minę, że jest stałym bywalcem u Mar- 
szałka, najlepszym interpretatorem Je- 
go myśli, Jego wskazówek i słów. 
Chcąc się popisać jak dobrym jest Pił- 
sudczykiem, na zebraniu  wojewódz- 
kiem, czy powiatowem składa wniosek, 
by Marszałkowi wybudować pomnik. 
Sama przez się rzecz może nie byłaby 
zła i zła nie jest jeśli wypływa ze szcze- 


rości uczuć i potrzeby ich wyłania w 
tej właśnie formie. Ale taki pan prze- 
latując po rozmaitych zebraniach nie 


ponosi zwykle konsekwencji tego wnio- 
sku. 

Na zebraniu nikt oczywiście nie od- 
waży się zaprotestować i postawić pro- 
pezycji z możliwościami jej realizacji. 
Wszyscy się godzą, ale później zwykle 
zwracają się do tegoż Marszałka, aby 
udzielił subsydjum na dokończenie po- 
mnika czy Domu ludowego. Ja sobie to 
tłumaczę głupotą, tchórzostwem, lękiem 
przed odpowiedzialnością za swoje czy- 
ny, a poza tem rozpowszechnienem li- 
zusostwem i chęcią przelania na siebie 
fałszywego, zapożyczonego splendoru! 

Pędźcie i bijcie kijem takich szanta- 

żystów! 
. Dlatego tak długo mówiłem o syste- 
mie protekcyjnym, bo te protekcję i na- 
ciski właśnie prowadzą do kiesy z gro- 
szem publicznym. 

Proszę panów, uważam, że byłoby 
znacznie lepiej w Polsce, gdyby zasada: 


„Szanuj grosz publiczny” 


była przestrzegana przez wszystkich. 

Niech tę dewizę każdy z panów pow- 
tarza rano, w południe i wieczorem, w 
dzień i w nocy, sobie i innym. Niech 
mówią o tej zasadzie dzieci wasze, niech 
o tem ćwierkają wróble na dachu, niech 
krzyczy każda nędza ludzka: „Szanuj 
grosz publiczny”, „szanuj grosz publicz- 
ny“ i jeszcze raz „Szanuj 
bliczny!*, £ 

HEET) Le ak) 

Pan premjer Prystor ma stuprocen- 
tową rację. Chociaż jesteśmy opozycjo- 
nistami, skrzętnie składamy dłonie do 
burzliwych oklasków. Szkoda tylko, 
wielka szkoda, że słowa te nie padły w 
okresie nadwyżek budżetowych, w któ- 
rym rosły fundusze dyspozycyjne a 
grosz publiczny szerokiem strumieniem 
płynął na różne wydawnictwa, które 
upadły, bo ich nikt czytać nie chciał, 
albo na wybór ludzi, bez których „po- 
słowania* Polska by się znakomicie 
obyła. 

Dobrze jednak, że choć późno kierow- 
nicy obozu prorządowego nareszcie za- 
czynają podzielać stanowisko opozycji. 
Potraktujmy to jako zapowiedź, że w 
przyszłości gospodarka sanacji pójdzie 
drogą należytą. 


Jego szybkie władcze kroki prze- 
brzmiały w dalszych komnatach, pro- 
wadzących jednym szeregiem niby dłu- 
gi korytarz, do oficyny. W tej chwili 
były tylko słabo oświetlone, a biło od 
nich zimne, wilgotne tchnienie. 


Klaudję przebiegł dreszcz. Oficerzy* 
siedzieli w milczeniu przed napełnione- 
mi kieliszkami których nie tkneii. Oczy 
ich biegały niespokojnie, na młodych 
twarzach widniało okrucieństwo i ukry- 
wane zakłopotanie. ` 

— (o' to za łudzie? — spytała Klau- 
dja. 

Tamci zamienili spojrzenia. Poczem 
starszy wzruszając lekceważąco ramio- 
nami, wyjaśnił: 

— Nie warto mówić. 
kiś kaleka. Od szeregu dni węszą koło 
pałacu. Jesteśmy otoczeni szpiegami, 
więc trzeba się mieć na ostrożności. 


Stara baba i ja- 


— Proszę... — rzekła Klaudja, czując 
że głos ugrząsł jej w krtani — proszę 
mi podać. kołnierz futrzany.. leży na 
krześle... w niszy. i ý 

— Czemu się pani tak denerwuje? 

Zaśmiała się. — Ja? Pan się myli.. 

Wzięła kołnierz futrzany i przyjrzała 
się rękom, które go podawały. Rękom 
o krótkich grubych palcach i tępych 
paznokciach. 

— Od jak dawna jest pan oficerem? 


— Już od tygodnia! — rzekł skwapli- 
wie. 
'— A przedtem? 
(Ciąg dalszy- nastąpi), 


grosz pu- | 
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} REPERTUAR KIN: 
„BAJKA“. Podwójny program: „Noc stra- 
chu“ film cowboyski i „Maharadża z Radżpur”. 
„CZARODZIEJKA”. Film polskiej produkcji 
p. t. „Pieśniarz Warszawy”. W rolach głównych 
ulubieńcy Warszawy Bodo i Walter. 
„MORSKIE OKO“. Znakomita węgierska 
artystka Franciszka Gaal w kapitalnej komedji 
„Csibi“. Bogaty nadprogram. 
POGOTOWIA: 
Lekarz dyżurny — tel. 12-40. 
. -- Miejskie Zakłady Elektryczne — tel. 29-67. 


Dyżury nocne od godz. 20 do 8 rano pełnią: 
dla okręgu obejmującego Chylonję, Demptowo, 
Cisowo, Dębogórze, Rewa, Mosty, Mechelinki, 
Kosakowo, Stefanowo, Piwoszyno i Suchy Dwór, 
dr. Dobrowolski; dla okręgu Kol. Obłuże, Kol. 
Oksywie| Stewa i Nowe Obłuże — dr. Rogala; 
dla Oksywia «— dr. Tomaszunas; dla Rumji, Za- 
gorza, Redy, Ciechocina, Łężycy i Kazimierza — 
dr. Bogucki. 


DEKORUJCIE SWE DOMY FLAGAMI LOPP. 


Gdynia obchodzić będzie w dniach od 10 
do 17 maja tydzień lotniczy. Komitet uprasza 
o dekorację wszystkich domów, balkonów 
i akien fłagami o barwach narodowych i bar- 
wach L. O. P. P. (biało-żółte); dywanami, zie- 
lenią, nalepkami i t. p. 


POWRÓT „DARU POMORZA". 


Powrotu statku szkolnego „Daru Pomorza“ 
= portu gdyńskiego oczekiwąć należy około 
„ bm. 
PRZYJAZD SS. „PUŁASKI". 


Dnia 8 maja br. przyszedł z Nowego Jorku 
do portu gdyńskiego polski  transatlantycki 
statek „Pułaski” przywożąc na swym pokładzie 
219 pasażerów orąz ładunek 68 worków poczty 
i 715 t. towarów. 


REKORDOWY PRZEŁADUNEK TYGODNIOWY 


WW końcy ubiegłego miesiąca w tygodniu od 
23 do 29 kwietnią ogólny obrót towarów w 
porcie gdyńskim wyniósł 171.204,2 t., z czego 
wyładowano 29.828,7 t. a załadowano 141.375,5 t. 
Jest to rekordowa cyfra przeładunku tygodnio- 
wego, jakiej dotychczas w porcie gdyńskim nie 
notowano. Poprzedni rekord tygodniowy za 
okres od 13 do 19 listopada 1933 r. wyniósł 
161.364,8 t. 


Z pierwszemi jaskótkami 
zjawiają się też różni kanciarze. 


Wiosenne ciepłe słońce sprzyjające włóczę- 
gcm po kraju, wyruszyło też ze zimowych leż 
rozmaitych kanciarzy i oczajduszów, polujących 
na łatwowierność i chęć łatwych a sowitych 
zysków u rozmaitych dudków. 

Na terenie Torunia i Grudziądza pojawił się 
też w ostatnich dniach tego rodzaju niebieski 
ptaszek pod postacią „kupca“ wzgl. „przedsta- 
wiciela” różnych firm kolonjalnych i tytonio- 
wych, oferując na sprzedaż towary po znacznie 
niższych cenach od cen rynkowych, przyczem 
jednak żądał większej zaliczki na dokonaną 
transakcję. 

Sztuczka ta w kilku wypadkach mu się u- 
dawała, natomiast w wypadkach, kiedy jakiś 
kupiec objawił wątpliwość i odmówił wpłace- 
nia zaliczki, wówczas oszust proponował na- 
tychmiastowe dostarczenie towaru, lecz prosił 
kupca, ażeby posłał z nim jakiegoś pracowni- 
ka z należną mu za towar gotówką. 

W. drodze pod rozmaitemi pozorami oszust 
wyłudzał od towarzyszącego mu . wysłannika 
wręczoną muy przez kupca gotówkę, z którą 
inastępnie wchodził do zgóry upatrzonej ka- 
mienicy, polecając wysłannikowi na siebie za- 
czekać, sam zaś umknął drugim, zgóry mu 
wiadomem wyjściem. 

Dotychczas mimo wysiłków  grudziądzkiej 
i toruńskiej policji nie udało się złowić niebie- 
skiego ptaka. To też wobec możliwości poja- 
wienia się jego także na terenie Gdyni, która 
— jak wiadomo — jest wdzięcznem polem dzia- 
łania dla różnego rodzaju tak krajowych jak 
i międzynarodowych opryszków i oczajduszów 
wszelkiego kalibru, od zwykłych złodziei aż 
do wytwornych aferzystów, policja dla prze- 
strogi i współdziałania w ujęciu ptaszka podaje 
jego 
> rysopis. 
| Wzrost średni, szczupły, blondyn, twarz o- 
krągła, nieco czerwona, płaszcz letni zielonka- 
wy, siwy kapelusz, biały szalik na szyi, wieku 
około 28 lat. 


Drobne wiadomości. 


— Przedstawiciele Polonji zagranicznej przy- 
jeci będą 15 sierpnia przez Prymasa Polski w 


bazylice gnieźnieńskiej. 

= W Kolonji dziennikowi katolickiemu 
„Der neue Tag" odebrano na przeciąg tygodnia 
prawo przyjmowania ogłószeń. 

s seminarjum duchownem w Kiashing 
wyświęcił wikarjusz apostolski 10 nowych księ- 
ży katolickich, Chińczyków. í 

— Żydowski związek sportowców „Maka- 
bi” zakłada w tym roku nadmorski obóz waka- 
cyjny w Orłowie koło Gdyni» 

— W Winterbach w Wirtembergji zawalił 
się budynek szkolny w czasie odbywających się 
, lekcyj. Z pod gruzów wydobyto zwłoki nauczy- 
ciela i 5 dzieci. 


„DZIENNIK BYDGOSKI”, czwartek, dnia 10 maja 1934 r. 


Z GDYNI i WYBRZEŻA. 


Południowo-wschodnie kresy — 
kresom północno-zachodnim. 


Hen z pod Czarnohory, z nad Prutu i Czere- 
mosza, od Żabiego, Kut i Pistynia, z najdalszych 
południowo-wschodnich kresów Rzeczypospoli- 
tej, gdzie do dnia dzisiejszego w szumie nie- 
dostępnych skał i nieprzebytych borów Czarno- 
hory drzemie legenda Doboszów, przybywa nad 
morze polskie krzepki lud Huculski, którego 
szlaki wiodły ongiś raczej nad Morze Czarne, 
a nigdy nad Bałtyk. Przybywają do swych 
braci z Kresów zachodnich, aby dać świade- 
ctwo swego przywiązania do Rzeczypospolitej 
Polskiej, aby zaprzeczyć kłamliwym wieściom, 
jakoby chcieli kiedykolwiek być bojownikami 
dzikiej hajdamaczyzny. 

To też Gdynia niewątpliwie serdecznie po- 
wita ten krzepki, urodziwy i mimo swej pier- 
wotności inteligentny szczep góralski, który 
dnia 10 maja br. wieczorem przybędzie do 
Gdyni, aby w kilkudniowym pobycie, a to do 
15 maja wieczorem zbratać się z polskiem mo- 
rzem i na odwrót Ludowi Kąszubskiemu poka- 
ząć w życiu i na scenie zwyczaje i obyczaje 
synów dzikich skał Wysokich Karpat. 

Na molo pasażerskiem powita ich imieniem 
miasta p. Komisarz Rządu oraz przedstawiciel 


W piątek, dnia 11. bm. po śniadaniu dele- 
gacja Hucułów złoży wizyty przedstawicielom 
władz i duchowieństwa, a po obiedzie cały czas 
poświęcony będzie zwiedzaniu portu. 

W sobotę, dnia 12. bm. odbędzie się pierw- 
sze przedstawienie dla szkół średnich „Nocy 
Świętojańskiej" w sali kina Czarodziejki, zaś 
wieczorem o godz. 20,30 urządzone zostanie re- 
prezentacyjne przedstawienie również w sali 
kina Czarodziejki ludowego utworu Korzeniow- 
skiego „Huculscy zbójnicy”. 

W niedzielę, dnia 13. bm. po rannem na- 
bożeństwie w kościele P. Marji i zwiedzeniu 
poriu od strony morza, odbędzie się o godz. 16 
przedstawienie popularne w Muszli na Kamien- 
nej Górze gdzie powtórzone zostaną „Fuculscy 
Zbójnicy”. 

W poniedziałek, dnia 14. bm. odbędzie się 
o godz. 12 przedstawienie dla szkół w Muszli 
zaś. wieczorem urządzony zostanie o godz. 20 
„Wieczór Kaszubsko-Huculski' w hotelu Cen- 
tralnym. 

We wtorek, dnia 15. bm. po zwiedzeniu pół- 
wyspu helskiego przez gości, nastąpi wieczo- 


ludu kaszubskiego, pierwszy polski wójt Gdyni | rem odjazd do Poznania. 


p. Radtke, : 


Lzy ubezpieczenia społeczne 


muszą być monopolem państwowym? 


Niema chyba dziedziny zagadnień. społecz- 
nych, w której prawie wszystkie sfery społecz- 
ne, bez względu na zabarwienie polityczne, car 
ła opinja publiczna, bez względu na kierunek 
polityczny, była tąk jednomyślną, jąk to się 
zamaniłestowało po :wprowadzeniy w życie 
rozporządzenia p. Prezydenta R. P. o scaleniu 
ubezpieczeń społecznych. 

W tym kierunku prawie cała prasa bez róż- 
nicy odcienia politycznego i bez różnicy języr 
kowej jednomyślne zajęła stanowisko. Nie by- 
ło chyba jeszcze zagadnienia politycznego na- 
tury wewnętrznej ani gospodarczego, któreby 
osiągnęło tak jednomyślną i to niestety ujemną 
opinję całej prasy i wszystkich tą reformą za- 
interesowanych sier, jak właśnie świeżo wpto- 
wadzone w życie rozporządzenie o scaleniu u- 
bezpieczeń społecznych. f i 

Wszystkie te ujemne opinje jedńak miały 
tą również ujemną stronę, że wykazywały tyl- 
ko te braki, a nawet absurda, które ustawę 
tą robią życiowo nierealną a nawet wprost ab- 
surdalną, wskazywały na to, że była to robotą 
wykonana na kolanie, systemem czysto biuro- 
kratycznym, n ie liczącym się z realnem ży- 
ciem, robota świadcząca o małem doświadcze- 
niu twórców tego scalenia z zasadami, przyję- 
temi w innych więcej w tej dziedzinie doświad- 
czonych organizacyj państwowo-społecznych. 

Obowiązujące przed scaleniem przymusowe 
ubezpieczenia społeczne okazały się w prakty- 
ce również odległe od ideału, zwłaszcza w za- 
kresie ubezpieczeń na wypadek choroby i nie- 
zdolności do pracy, lecz braki te były więcej 
natury formalnej wzgl. organizacyjnej, aniżeli 
merytorycznej. 

Ubezpieczenia te przęciążone były zbyt 
wielką biurokratyczną formalistyką i to forma- 
listyką kosztowną, pochłaniającą nadmiernie 
wysoki procent na biurokratyczną administrację 
z uszczerbkiem dla samej istoty ubezpieczenia. 

Okazało się jednak, że obecne scalenie ubez- 
pieczeń prześciśnęło jeszcze o 100% biurokra- 
tyzm i formalistykę poprzednio istniejących u- 
bezpieczeń, co dobitnie wykazało jej zaledwie 
kilkomiesięczne praktyczne wykonanie. 

Jeszcze żadna ustawa państwowa, żadne za- 
rządzenie, nie wywołało takiej prawie powo* 
dzi jednomyślnej krytyki i^ niezadowolenią 
wszystkich bezpośrednio zainteresowanych, tj. 
ubezpieczonych i ubezpieczających, jak to mia- 
ło miejsce z chwilą wprowadzenia obecnego 
scalenia ubezpieczeń społecznych. 

Świadczy to najlepiej, że do reformy ubez- 
pieczeń społecznych zabrali się ludzie, nie ma- 
jacy dostatecznego doświadczenia ani orjenta- 
cji w zakręsie ubezpieczeń, ludzie operujący 
abstrakojami, nie mającemi nic wspólnego 2 
życiem praktycznem i jego rzeczywistością co- 
dzienną. 

Z taką samą racją możnaby przecież, wy- 
chodząc z założeń autorów obecnego systemu 
ubezpieczeń społecznych, zetstyzować i pod- 
porządkować pod rygor przymus wszelkie in- 
ne ubezpieczenia, jak od ognia, powodzi, kra- 
dzieży i t. p. 

Na razie istnieje tylko — i to niezbyt ściśle 
przestrzegany — przymus ubezpieczenia od 
ognia, lecz z tego przymusu ustawowego nie 
wypływa jeszcze przymus ubezpieczenia się w 
pewnej zgóry narzuconej instytucji ubezple- 
czeniowej. 

Wprowadzono tylko zasadniczo przymus u- 
bezpieczeniowy, pozostawiając jednak ubezpie- 
czającemu się dowolny wybór zakładu ubezpie- 
czeniowego, z równoczesnem poddaniem tych 
zakładów pod nadzór państwowy. 

Chcąc się zabezpieczyć przed pożarem, kra- 
dzieżą czy powodzią, pozostawiony jest ubez- 
pieczającemu się dowolny wybór instytucji u- 
bezpieczeniowej, stojącej zasadniczo pod ści- 
słą kontrolą władz państwowych. 

Konkurencja kilku takich instytucyj aseku- 
racyjnych, pracujących na pewnym obszarze, 
wytwarza zdrową konkurencję, zmuczającą te 


instytucje do dobrze przemyślanej kalkulacji, 
wzorowej organizacji, doboru pierwszorzędnych 
fachowych sił i oszczędnej gospodarki. Te 
wszystkie zasądy są zupełnie obce i dalekie 
naszym ubezpieczeniem społecznem, gdyż zor- 
ganizowane one są na zasadach biurokrątycz- 
nych, wskutek czego pracują kosztownie i o- 
ciężale. Wobec ubezpieczoych odgrywają rolę 
pewnego rodzaju władzy, a nie kontrahentą, 
wskutek czego nie umieją sobie zdobyć zaufa- 
nią ubezpieczonych, co uważamy za nieodzow- 
ny warunek dla instytucyj ubezpieczeniowych. 


Nadmierna ingerencją władz państwowych w 
sprawach ubezpięczeń społecznych i to inge- 
rencją bezpośrednia, pozbawia te instytucje 
wzgl. uwalnia je od obowiązku zdobywanią się 


na własną iniajatywę, mającą na celu zapew- | drużyną „Gdynia z wynikiem 5:2 (8:0). 


Angielska ignoracja i bezczelność. 


nienie atrakcyjności i zaufania dla tych instys 
tucyj u swych niedobrowolnych członków. 

To też jedynem wyjściem z tej przykrej, a 
nawet dziś już dość zaośnionej sytuacji, było- 
by przyjęcie zasady, że ustawą zabezpieczony 
jest tylko obowiązek ubezpieczania się, nato- 
miast samą akcję ubezpieczeniową należałoby 
pozostawić inicjatywie prywatnej, zastrzegając 
państwu nadzór dla zapewnienia interesów t= 
bezpieczonych. 

Pozostawienie ubezpieczonym swobody wy- 
boru instytucji ubezpieczeniowej, na wzór in- 
nych kategoryj ubezpieczeń, stwarza już a pri- 
ori pewien stosunek zaufania, czego brak obec- 
nie ubezpieczonym wobec obdarzonych wyłącz- 
nością państwowych Ubezpieczalni Społecz- 
nych, na które ubezpieczeni sami nie mają ża- 
dnego wpływu ani kontroli ich działalności. A 
że ubezpieczalnie te dają bardzo wiele powo- 
dów do żalu i nieufności, świadczą o tem naj- 
lepiej chyba łamy prasy, bez różnicy kierunku 
politycznego. 

Nadawanie  Ubezpieczalniom Społecznym 
choćby tylko pozorów instytucyj fiskalnych 
— a tych pozorów niestety brak nie jest — 
(jak np. szmowolny, niekontrolowany sposób 
obliczania wkładek, sposób egzekwowania za- 
łegłości, nadmierna rozbudowa aparatu admi- 
nistrącyjnego i in.) nie mogą ugruntować do 
tych instytucyj zaufania ubezpieczonych, co 
uważamy za niezbędnie konieczny warunek w 
akcji ubezpieczeniowej. 

Jednym z podstawowych warunków do u- 
gruntowania zaufania ubezpieczonego do Ubez- 
pieczalni jest także konieczność doręczenią mu 
polisy asekuracyjnej wraz z odnośnemi stątu- 
tami wzgl. ustawą ubezpieczeniową, aby ubez- 
pieczony miał każdej chwili pod ręką możność 
sprawdzania nietylko swych obowiązków, lecz 
także przysługujących mu praw, wypływają- 
cych z ubezpieczenia.. 

Jednęm słowem — reasumując powyższe 
uwagi — stwierdzić musimy, że niema najmniej- 
szych uzasadnionych przyczyn, dla których u- 
bezpieczenia na starość, na wypadek niezdol- 
ności do pracy i na wypadek choroby miały- 
by być inaczej traktowane, jak ubezpieczenia 
od ośnia, powodzi i innych szkód elementar- 
nych oraz ubezpieczenia od kradzieży, wreszcie 
na wypadek śmierci lub starości, które to dzie- 
dziny ubezpieczeń są dotąd z zupełnem powo- 
dzeniem domeną prywatnej inicjatywy, kontro- 
lowanej przez państwo. 

Mieczysław Mistat. 


Gedania—Gdynia 5:2 (3:0). 


W Gdyni rozegrany zostaął w obecno- 
ści około 1.000 osób mecz piłki nożnej 
pomiędzy  wicemistrzowską drużyną 
Prus Wschodnich z Gdańska „Gedanią* 
a zapowiadającą się świetnie miejscową 
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Linja okrętowa „Cunard” nie uznaje Polski. 


TYL 
ICELAND 


AFRICA 


(hak). O zachodnio-europejskiej ignoran- 
cji w stosunku do Polski i spraw polskich 
pisze się ciągłe, ale mimo to poprawy na 


tym froncie nie widać. Winę za ten stan 
rzeczy ponoszą z jednej Strony zaniedbania 
ze Strony naszej propagandy urzędowej a 
godna podziwu aktywność wrogiej kontr- 
propagandy, a z drugiej właściwa narodom 
zachodnim ignorancja w dziedzinie gsografji 
czy historji. Jeśli o nas chodzi, najwięcej 
grzechów mają na sumieniu Anglicy, któ- 
rzy pod tym względem biją wszelkie re- 
kordy. 

Gorzej jest jednak, gdy z ignerancją łączy 
się bezczelność, Bo trudno inaczej niż bez- 
czelnością nazwać fakt, który niżej referu- 
jemy: 

W Liwerpoolu istnieje instytucja „Cu- 
nard Cruises“, zajmująca się organizowa- 
niem turystyki morskiej na całym świecie. 
Na wielkich okrętach tranSoceanicznych 
organizuje wycieczki, do udziału w których 
zaprasza wszystkich. Aby interes Szedł, 
Zaprasza również i Polaków, bo polskie zło- 
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te mają opinję dobrej waluty. I dlatego 
rozsyła do polskich biur podróży swoje bro- 
Szury propagandowe i prospekty. Ozdobą 
takiego prospektu na Sezon 1934 jest mapka 
Europy z przyległościami, którą reproduku- 
jemy obok, Proszę spojrzeć na nią: „Ger- 
many“ sąsiaduje z Austrią i Rosją. Polski 
ani śladu. I nie ma największego portu na 
Bałtyku — Gdyni, choć jest Gdańsk i So- 
pot. Krótko mówiąc: mapka przedwojenna. 
Niechlujstwo posunięte de ostatnich granic. 
I bezczelność, pozwalająca na posyłanie te- 
go rodzaju prospektów właśnie do Polski. 


Nam na „Cunard Cruises* nie zależy. 
Ich istnienie czy nie istnienie jest dla nas 
rzeczą zupełnie obojętną. Ale nie możemy 
nie zareagować na to, gdy „wykreśla się” 
z mapy Europy Polskę — mocarstwo, ma- 
jące coraz bardziej decydujący głos w spra- 
wach świała. 


3 Nie potrzeba chyba dodawać, że przy ta- 
kiem Stawiąniu kwestji „Cunard Cruises“ 
inieresu w Polsce nie zrobią, 


| 
Krwawa tragedja 
na posterunku policji. 
Śmierć dwóch. posterunkowych. 
W Rudzie Pabjanickiej 
na posterunku policji 


krwawa tragedja, której 
dwa życia. 


pod Łodzią 
rozegrała się 
ofiarą padły 


Z niewyjaśnionych dotąd przyczyn 
posterunkowy policji Józef Wawrzon- 
kowski po krótkiej rozmowie z kolegą 
swym Karolem  Stafankiem, strze- 
lit do ostatniego kilkakrotnie, kładąc 


go trupem, poczem odebrał sobie życie 

kulą rewolwerową. l 
Według krążących pogłosek i domy- 

słów zajście posiada tło miłosne, a ra- 


„DZIENNIK BYDGOSKI", czwartek, dnia 10 maja 1934 r. 


s 


BEZ BPASZPORTÓW ZAGRANICZNYCH A wiz? 


Kopenhagi Sz 


na międzypaństwowe mecze piłki nożnej w dniach od 19 do 26 maja 


Zaæpisy: LINJA GDYNIA - AMERYKA, Warszawa, PEarszalkowskea LIG, 
oraz Oddziały: w Krakowie, Lwowie, Gdyni i Rzeszowie i upoważnione biura podróży, 


Od 190.— zł wycieczki do 


czej trójkąt małżeński. 


Karol Stefankiewicz bowiem narzucał 


się żonie Wawrzonkowskiego. Śledztwo 
stara się tragedję tę wyświetlić. 


zie się podziała dawna moralność? 


Jezierski otrzymał cztery lata więzienia. — Żona oskarżonego obdarza prywatnego oskarżyciela kwiatami. 


; Warszawa, 7, 5, 

W procesie Jezierskiego zabrał głos proku- 
rator Marcinkowski, Przemówienie to ze wzglę- 
du na bardzo ciekawe podejście do tematu i 
ciekawą analizę psychologiczną, zasługuje na 
obszerniejsze streszczenie. 

Prokurator spodziewał się, że oskarżony 
przyzna się do winy i będzie się jedynie bronił 
tem, że kochając swoją żonę, z zazdrości chciał 
popełnić zabójstwo. Tymczasem oskarżony 
koncepcję swej obrony oparł o czynnik spo- 
łeczny, że występował w obronie zagrożonej 
moralności i zdeptanej godności kobiety. Jed- 
nem słowem chciał on uwolnić żonę od społecz- 
nego szkodnika, jakim w jego oczach był aktor 
Różycki, patentowany na uwodziciela kobiet. 

Nie mogąc znaleźć usprawiedliwienia swego 
czynu w przepisach kodeksu, złożył oświadcze- 
nie, które prokurator nazywa „ponurem oświad- 
czeniem“. Powołuje się na dwóch księży, któ- 
rzy rzekomo czyn jego usprawiedliwili i roz- 
śrzeszyli, Oskarżony uznał więc przykazanie 
Boże „Nie pożądaj żony bliźniego swego”, ale 
pominął przykazanie, które mówi „Nie zabijaj”, 
Jest to wszystko niezmiernie dziwne, tak, jak 
gdyby instytucja rozgrzeszenia nie wynikała z 
winy i jakgdyby mogła istnieć poza nią, jak- 
gdyby brak skruchy mógł oszukać Boga. 

Oskarżony mówi, że działał w interesie spo- 

łecznym, usuwając donżuana, Istotnie dawniej 
tak było, że niewierną żonę zamykano do kla- 
sztoru a kochanka posypywano mąką i wysta- 
wiano pod pręgierz. Obecnie nieznane są 
„pasy cnoty”, któremi zaopatrywał rycerz swo- 
ją żonę, gdy wyjeżdżał na wojnę. Ale czy 
zaszła istotna zmiana form i pojęć, nawet jeśli 
zważyć, że w nowym kodeksie odrzucono art, 
418 dawnego kodeksu, który przewidywał karę 
za wiarołomstwo. Czy można z tego wysnuć 
wniosek, że myśl państwowa nie osłania insty- 
tucji małżeństwa? Zdajemy sobie jednak spra- 
wę, że pręgierz nie jest środkiem do umocnie- 
nia wierności małżeńskiej. Dziś myśli się o tem, 
co zrobić, by komórka ta miała właściwą spoi- 
stość i dochodzi się do wniosku, że nie pomogą 
tu żadne „pasy cnoty”, lecz jedynie duchowa 
i fizyczna spoistość między małżonkami. 


JAKIE TO BYŁO MAŁŻEŃSTWO? 


Aczkolwiek Jezierska była młodą, to jednak 
brał on już gotowego człowieka. Wiedział, 
z jakiego środowiska żona jego pochodzi, Nie 
będąc zamożnym, musiał pozostawić ją w śro- 
dowisku teatru, w środowisku bądź cobądź he- 
donistycznem, musiał też przewidywać, że nie 
same tylko kwiaty znajdą się na drodze jego 
małżeństwa. Jezierska z olbrzymią cywilną od- 
wagą i szczerością przedstawiła swoje myśli, 
przeżycia i sytuację, Z wyjaśnień jej wynika, 
że małżeństwo jej nie wytrzymało próby, że 
nie odpowiadali sobie fizycznie, A nie jest 
to obojętne: ciało bez duszy jest tylko połową 
Człowieka, ale dusza bez ciała nie jest pełnym 
człowiekiem. Sedno rzeczy było w tem, że 


przy spójni duchowej brak było zainteresowania | 


fizycznego, seksualnego. Przyznała, że jej sto- 
sunek do aktora Różyckiego był czysto zmy- 


słowy, że pchał ją do niego pociąg seksualny, | 
zew krwi i że chciała się dać porwać temu | 


głosowi. 


Jednocześnie Jezierska pozostawała pod f 
wpływem swego męża w którym chciała wi- | 


dzieć raczej brata i opiekuna, Uważała siebie 
za rozgrzeszoną wobec męża, wobec odsunięcia 
między nimi porywów fizycznych. 

Trudno ją potępić, trudno powiedzieć, czy 
była moralna, etyczna czy też nieetyczna. 


Moment więc uwodzenia odpada. Nie za- 
zdrością był powodowany Jezierski w chwili 
czynu, lecz podraźnioną ambicją. Nie znając 
człowieka, wydał na niego wyrok śmierci i po- 
stanowił odebrać mu życie. 

"W zakończeniu swego długiego i wyczerpu- 
jącego przemówienia prokurator wniósł o zasto- 
sowanie surowej kary, bo tylko ona może po- 
łożyć kres psychozie mścicieli społecznych. W 
danej sprawie oskarżony nie okazał skruchy, 
nawet czteromiesięczny pobyt w areszcie nie 
wpłynął na zmianę jego występnego nastawie- 
nia, 

Następnie zabrał głos adw. Beylin, jako po- 
wód cywilny. Zdaniem obrońcy Różycki nie 
wyrządził takiej krzywdy oskarżonemu, któraby 
usprawiedliwiała jego czyn. Różycki mógł po- 
siadać Jezierską, gdyż mąż nie zadawalał jej 
aspiracji fizycznych, a jednak nie skorzystał z 
okazji. Jezierska nie cofnęła się przed samo- 
oskarżeniem i powiedziała mężowi prawdę. Nie 
wierzył jej jednak a wierzył anonimom i na 
ich podstawie zdecydował się na krok kary- 
godny. Tak postąpić mógł człowiek albo głupi, 


albo podły, 4 


do nieba“, 


NIE MA MIEJSCA DLA ŻARTÓW 
GDZIE CHODZI O CZYSTOŚĆ MAŁŻEŃSTWA. 


Obrońca oskarżonego adw. Sobotkowski 
sprzeciwia się stanowisku prokuratora i powo- 
da cywilnego, którzy rzekomo rozgrzeszają rze- 
czy, dziejące się za kulisami teatru. Uwiedzenie 
żony tłumaczy się żartobliwie i pięknie, jak 
„amitié amoureuse", Człowiek, który ma lat 
50 i używa wszelkich swoich sztuczek, aby cu- 
dzą żonę sprowadzić do swego mieszkania, 
przekreśla tem. wszystkie względy, na jakieby 
zasługiwał. Prokurator rozgrzeszył małżonkę 
oskarżonego, obrońca jej nie rozgrzesza i razem 
z oskarżonym staje w obronie czystości mał- 
żeństwa. W obronie tej czystości wystąpił Je- 
zierski. Nie czuje on żalu i prosi tylko o okre- 
ślenie jego winy. i 


W ostatnim słowie oskarżony Jezierski 
wzruszony powiedział m. in.: Pan Różycki swoje 
postępowanie tłumaczy nowoczesnością, postę- 


Wniebowstąpienie Pańskie obchodzi Ko- 
ściół w 40 dni po Zmartwychwstaniu. Naj- 


|dawniejsza wzmianka o tem święcie, uro- 


czyście obchodzonem w Kościele, doszła nas 


iz KonStytucyj Apostolskich, zebranych oko- 


ło 300 roku. 

Jak głosi biblja, czterdziestego dnia po 
Zmartwychwstaniu wśród zgromadzonych 
w wieczerniku apostołów, zjawił się Chry- 
stus Pan. Pouczał ich*i napominał, a przed 
rozstaniem rozkazał im iść na cały świat 
głosić ewangelję. Poleciwszy apostołom, aby 
nie opuszczali Jerozolimy przed otrzyma- 
niem Ducha św. wyprowadził ich Chrystus 
ku Betanji na Górę Oliwną. Tam zapowie- 
dział zesłanie Ducha św.  poczem pod- 
niósłszy ręce swe, błogosławił zebranym i 
„był niesiony do nieba“, a obłok zakrył Go 
przed oczami obecnych. Gdy uczniowie sta- 
li ze wzrokiem utkwionym w górę, ukazali 
im się dwaj mężowie i rzekli: „Mężowie ga- 
lilejscy, czemu Stoicie, patrząc w niebo? Ten 
Jezus, który wzięty jest od was do. nieba, 
tak przyjdzie, jakoście Go widzieli idącego 


pem i duchem czasu. Ja jednak muszę zapro- 
testować. Proszę sąd o rozważenie w swojem 
sumieniu mojej winy. 

Gdy sąd udał się na naradę Jezierska urzą- 
dziła demonstrację. Podeszła ona do adw. Bey- 
lina, zastępującego powoda cywilnego Różyc- 
kiego, i wręczyła mu bukiet białych kwiatów. 
Ta sama Jezierska rzuciła się z płaczem w 
stronę męża, gdy usłyszała wyrok skazujący. 


SUROWY WYROK. 


Sąd skazał Jezierskiego na 4 lata więzienia. 
W krótkich motywach sąd podał, że oskarżony 
działał z premedytacją, przyszykował się do 
czynu z całą świadomością. Sąd uznał jednak, 
że działał on również w stanie psychicznego 
wzruszenia i dlatego też ten wymiar kary jest, 
zdaniem sądu, dostateczny, 

Oskarżony nie okazał przed sądem żadnej 
skruchy i oświadczył, że w sumieniu swojem 
jest czysty. 


Wmiebowsitapiemie Pańskie. 


Obraz mistrza z Ferrary około r. - 1530. 


kłon Panu i z weselem wielkiem wrócili do 
Jerozolimy, > 

Uroczystość «Wniebowstąpienia to dzień 
triumfu Chrystusa. Przez obrzędy tego świę- 
ta, Kościół pragnie wzmocnić w nas wiarę 
w oglądanie Boga w chwale wiekuistej. Ja- 
ko stały dzień tego święta wyznaczono 
czwartek, a więe dzień, w którym Zbawiciel 
ustanowił: N.. Sakrament. Dawniej w tym 
dniu błogosławiono chleb i pierwsze owoce 
na pamiątkę ostatniej wieczerzy Chrystusa 
z apostołami, ' 


W dniu święta Wniebowstąpienia po raz 
ostatni pali się w kościele przy wielkim oł- 
tarzu ogromna świeta paschalna, będąca 
symbolem liturgicznym świąt . Wielkanoc- 
nych. Zapalają ją po raz pierwszy w cza- 
Sie rezurekcji i światło jej w ciągu 40 na- 
stępnych dni przypomina nam przebywanie 
Chrystusa wśród ludzi po Zmartwychwsta- 
niu aż do Wniebowstąpienia. Cała wogóle 
liturgja tego święta, wszystkie modlitwy 
mszalne w tym dniu tehna radością i trium- 


Uczniowie wówczas oddali po-4 fem, 


faopiclitopizmuu ~. Lemimnmgradu 


w dniach od 28 maja de 4 czerwca 


(7987 


Posterunkowy Z KRAJU. 


Dla zapobieżenia 
samobójstwom uczniowskim 


Wobec licznych w okresie egzaminów, 
szkolnych samobójstw wśród młodzieży, 
celem zapobieżenia im, Kuratorja 
szkolne wydadzą zarządzenia, mające na 
celu zgnewnienie spokojnego przebiegu 
egzaminów, Personel pedagogiczny, 
wchodzący w skład komisyj egzamina- 
cyjnych, czuwać ma nad tem, by egza- 
miny odbywały się w normalnej atmo- 
sferze, tak, aby nie dochodzio do tra- 
gicznych wypadków, jakię zanotowane 
w latach ubiegłych. 


Aresztant połknął termometr. 

Łódź. W areszcie śledczym w Łodzi 
niejaki Stefan Staszak połknął termo- 
metr, który mu pod pachę włożono dla 
zbadania gorączki. Desparata przewie- 
ziono do szpitala, gdzie dokonano odpo- 
wiedniej operacji. 


Z powodu remontu fabryki 


600 robotników na bruku, 


Zarząd fabryki „Olkusz* w Olkuszu 
postanowił unieruchomić fabrykę z po- 
wodu remontu pieców i kotłowni. Re- 
mont ten potrwać ma około miesiąca i 
na ten czas robotnicy całej fabryki oko- 
ło 600 utracili zajęcie i zarobki. 


Pierwsza harcerska stacja 
krótkofalowa. 


W Płocku odbyło się poświęcenie 
pierwszej w Polsce krótkofalowej har- 
cerSkiej stacji nadawczej, mieszczącej 
się w gmachu komendy harcerskiej huf- 
ca żeglarskiego. w, 

Naczelnictwo Związku 
Polskiego projektuje rózbudowę ' Sieci 
stacyj krótkofałowych na terenie 
wszystkich ośrodków harcerskich. W 
niedalekiej przyszłości stacje nadawcze 
powstać mają przy wszystkich komen- 
dach chorągwi, które nadawać będą 
specjalne audycje, odbierane przez 
wszystkie drużyny harcerskie. $ 


Zəgryziona przez świnie. 

We wsi Wola Lisowska pod Lubartos 
wem — wydarzył się straszny wypadek. 
28-letnia Emilja Markward udała się 
na strych chlewu. W pewnej chwili za~ 
łamała się pod nią drabina i Markwar- 
dowa wpadła do chlewu, tracąc przytom= 
ność. — Znajdujące się w chlewie świ» 
nie zagryzły ją na śmierć, 


.. 
23 omea 


Dziecko spadło w przepaść 
150 mtr. głęboką. 


Nie odnioslo rany i jest zdrowe. 


Horodenka. Na pograniczu rumuñń- 
sko-polskiem, w Zwiniaczu, zdarzył się 
niezwykły wypadek. Nad brzegiem 
Dniestru, po stronie rumuńskiej, bawił 
się f-letni Dymitr Kaleniuk w towa- 
tzystwie innych dzieci. Wdrapał się 'on 
na brzeg 150 metrowej przepaści i tam 
nagle stracił równowagę i spadł na 
Skałę dniestrową, gdzie bez przytomności, 
leżał kilka godzin, Kilku polskich wie= 
śniaków w Zaleszczykach, spostrzegł- 
szy wypadek, krzykami zaalarmowało 
ludność przeciwległego brzegu. Po kils 
ku godzinach, przy pomocy polskiej lu- 
dności, znaleziono nieprzytomnego Ka»* 
leniuka. Przywołany lekarz stwierdził, 
że poza kilkoma zadrapaniami, dziecko 
nie odniosło ani jednej rany j jest zus 
pełnie zdrowe. 


Harcerstwa 


Rabin w kościele protestanckim. 


W jednym z kościołów  protestanca 
kich w Naidenhad w Anglji podczas na- 
bożeństwa kazanie wygłosił rabin, któ- 
ry został zaproszony przez zwierzch- 
ność kościelną, aby dać wyraz sympatji 
dla Żydów i zaprotestować przeciw ru- 
chom antysemickim. Nie jest to wypa- 
dek odosobniony, gdyż w ostatnich CZA- 
sach w wielu kościołach protestanckich 
w całej Anglji rabini wygłaszali każas 
Bias 


Z 


INOWROCŁAWIA. - 


Trzecie samobójstwo w rodzinie. 


Nieuleczalnie chory powiesił się. 


Rodzina Kotlińskich, zamieszkała w Rze- 
powie (pew: Mogilno) przechodzi straszną tra- 
gedję. Dwaj członkowie wyżej wymienionej ro- 
dziny popełnili samobójstwo. Cios ten pogłę- 


biony został ponownym wypadkiem śmierci sa-' 


mobójczej. Mianowcicie 26-letni Stefan Kotliń- 


ski popełnił samobójstwo przez powieszenie się. 

Przyczyną rozpaczliwego kroku ma być nie- 
uleczalna choroba płuc. Denat był rzekomo 
dziedzicznie chory. Wypadek trzeciego samo- 
bójstwa w jednej i tej samej rodzinie wywołał 
we wsi przyśnębiające wrażenie. 


Bogaty łup wpadł w ręce złodziei 


Dwa tysiące gotówką, 13 tysięcy oszczędności i 2 zegarki. 


W tut. komisarjacie policyjnym zgłosił kra- 
dzież p. Karol Kitzmann, zamieszkały w Ino- 
wrocławiu przy ul. Kościelnej. Nieznani spraw- 
cy skradli wymienionemu onegdajsżzej nocy z 
mieszkąnia żelazną kasetkę wraz z około 2000 
zł gotówki, książeczkę oszczędnościową na sw- 
mę 13000 zł, kilka weksli, złoty i srebrny ze- 


Pięć ran nożem zadane przez 
nieznanego przechodnia. 


Na przechodzącego spokojnie ulicą Cmen- 
tarną Ericha Fuksa, zamieszkałego w -Inowróc- 
ławiu, natknął się jakiś nieznany osobnik, któ- 
ry z nieznanych bliżej powodów zadał Fuksowi 
5 ran nożem, poczem zbiegł niepoznany. 

Policja czyni dochodzenia w tej zagadko 
wej sprawie. 


Nocny dyżur lekarski pełni z dnia 9 na 10 
bm. p. dr. Woyciechowski; z dnia 10 na 11 
bm. p. dr. Jackowski. 

Nocny dyżur pełni apteka „Zdrojowa“. 

Pogotowie ratunkowe (dniem) tel. 417, (nocą) 
tel. 276. 

Pogotowie pożarnicze tel. 618. 

Bibljoteka Miejska czynna w dni powszednie 
od godz. 17—18, w soboty od 17—19. 

REPERTUAR KIN. 

Kino X: „Świat bez mężczyzn”. 

Słońce: „Boczna ulica". 

Muza: „Cesarzowa i ja”. 

Żołnierskie; „Podzwrotnikowe szaleństwo”. 

Zjazd uczennic gimnazjum żeńskiego w Ino- 
wrocławiu. Dnią 20 mają br. odbędzie się w 
Inowrocławiu zjazd wszystkich Boch uczen- 
nic gimnazjum żeńskiego im. M. Konopnickiej, 
na który serdecznie zaprasza komitet, Celem 
wysłania zaproszeń na zjazd prosimy o nade" 
stanie swego adresu na ręce kol. Heleny Gło- 
wackiej-Tabaczyńskiej — Poznań, ul. Koszaro- 
wą 6 i kol. Ireny Adamczakówny, Inowrocław, 
ul. Marsz. Piłsudskiego 26. 

„Skalmierzanki*. Dnia 10 bm. ujrzymy na 
scenie Teatru Miejskiego wesołą operetkę pt. 
„Skalmierzanki' w wykonaniu uczennic Miej- 
skiej Szkały Przemysłowo-Handlowej i uczniów 
iut, gimnazjum. Początek ò godz. 8 wiecz. W 
środę 9 bm. o godz. 3 przedstawienie dla mło- 
dzieży szkolnej. Bilety w przedsprzedaży w 
księgarni p. Knasta. 

Koło miejskie Rodziny Rezerwistów podaje 
dö wiadomości, że 13 maja o godz. 17 odbędzie 
się zebranię konstytucyjno-organizacyjne człon- 
ków koła miejskiego R. R. w górnej salce Par- 
ku Miejskiego. Zarząd koła R. R. zaprasza 
wszystkich członków Związku Rezerwistów ja- 
ko też wszystkich pełnoletnich członków ich 
rodzin. 

Program „XI Tygodnia LOPP“ w Inowroc- 
ławiu ód 10 do 17 maja br. Czwartek 10 bme 
godz. 9-13 kwesta publiczna, godz. 9,30 na- 
bożeństwa w kościołach, godz. 11: w kościele 
garnizonowym, godz. 12: przejazd po ulicach 
miastą drużyny odkażającej, godz. 16: pochód 
propagandowy młodzieży szkolnej, godz. 16,30 
do 18,30: koncert w parku zdrojowym. Nie- 
dziela 13 maja: godzi 12—13 koncert orkie- 
stry wojskowej 59 pp. na Rynku, godz. 12: 
przemarsz kobiecej drużyny odkażającej (PWK) 
godz. 15: wielkie zawody lekkoatletyczne mię- 
dzy mistrzowską drużyną „Warta“ Poznań a 
Tow. gimn. „Sokół“ w Inowrocławiu ną stadjo- 
nię miejskim z udziałem mistrza świata Helja- 
(sza. Środa, dnia 16 bm. godz, 9—13: kwesta 


CHOJNICE. Echa tragicznego wypadku, Gło- 
śna była swego cząsu sprawa tragicznego wy- 

adku przed koszarami wojskowemi na Nowem 

Mieście, Wartownik wówczas postrzelił niej. 
Qualmanna, który po kilku dniach wskutek od- 
niesionych ran zmarł. Wdrożone dochodzenia 
wykazały, iż wartownik nie przekroczył prze- 
pisów przy wykonywaniu obowiązku służbowe- 
go. Zbliżająceo się do bramy koszar Qualman- 
“na wezwał wartownik do zatrzymania się, na 
co Qualmann, będąc w stanie nietrzeźwym, nie 
reagował, 


ZMARLL 

Ś. p. Stanisław Dajski, omer, nauczyciel 
w Rogoźnie, i 

Ś. p. Marja Likowska w Chodzieży. 

Ś. p. Stanisław Cichoń, powstaniec wiel- 
kopolski, em. chorąży 57 p. p. — w Pożna- 


NIU. 
Ś. p. Kazimierz Kachlicki w Gdyni. 


Biz 
eu 


| 


garek oraz rozmąite innę drobne rzeczy. 

P. Kitzmann jest wyznanią mojżeszowego, 
nic więc dziwnego, że lament jego nad dotkli- 
wą stratą jest bardzo wielki. 

Czy przyjaciółka poszkodowanego, która o- 
puściła Inowrocław, ma z powyższem faktem 
coś wspólnego, wykaże śledztwo policyjne. 


publiczna po ulicach miasta. Czwartęk, dnia 17 
bm; godz. 20,15: uroczysta akademia w sali 
Teatru Miejskiego. Przy wejściu na salę po- 
bierać się będzie dobrowolne datki. 

Kradzieże. Zamieszkałemu przy ul. Błonie 31 
Władysławowi Żagierskiemu skradziono rower 
nowy. P, Marji Stachowskiej (ul. św. Wojcie- 
cha) zginęły kury i węgle ogólnej wąttości 30 
złotych. Policja wdrożyła dochodzenia. 


Ratunku — 


„DZIENNIK BYDGOSKI”, czwariek, dnia 10 maja 19344. O. 


-Z TORUNIA. 


O ZYCIU P 
YW B 


RÓWINCJI 


l w lnie anorytasón 1 ili Pal 


Pogoń samochodem i łodzią za złodziejem rowerowym. 


Mieszkańcy miasta Torunia byli świadkami 
sceny, która jakoby żywcem była wyjęta z fil- 
A amerykańskiego z-głóśnym artystą Eddię 

olo. i 

Rzecz przedstawia się następująco: Do pa- 
trolującego ulice śródmieścia przodownika po- 
licjj Podborowskiego przystąpił pewien osob- 
nik, który wskazując mu jakiegoś mężczyznę na 
rowerze, oświadczył, iż jest to złodziej rowe- 
ru, który przed chwilą dokonał kradzieży tego 
wehikułu i teraz na nim ucieka. 

Przedstawiciel władzy bezpieczeństwa, nie 
namyślając się długo, wskoczył do pobliskiej 
autodorożki i udał się w pogoń za wskazanym 
„niebieskim ptakiem'. Jak to zwykle bywa — 
„na złodzieju czapka gore“ — wyczuł on bo- 
wiem niebezpieczeństwo i dla zmylenia śladów 
zaczął kołować po ulicach, aż wreszcie skręcił 
nad Wisłę. 

Przodownik pólicji stale podążał za złodzie- 
jem. W pewnej chwili zdawało się, że już zo- 
stanie on przychwycony, gdy doleciął go głos 
ostrzegawczy: „stać bo strzelam” złodziej ze- 
skoczył z roweru, rzucił z siebei marynarkę 
i wskoczył do Wisły, by w ten sposób ujść po- 
ścigowi. Omylił się jednak nieborączek, gdyż 
przod, Podborowski wziął stojącą przy brzegu 
łódź i w dalszym ciągu ścigał amatora cudzych 
rowerów. Złodziej był dobrym pływakiem, bo 


na pomoc! 


Pijak otrzeźwiał dopiero we Wiśle. 


W nocy na 7 bm. dwaj spóźnieni przechodnie 
spotkali na moście kolejowym w Toruniu pe- 
wnego podchmielonego osobnika, który zwró- 
cił się do nich z zapytaniem, gdzie na Wiśle 
jest najgłębsze miejsce, Nie zdając sobie spra- 
wy, że mają do czynienia z człowiekiem pra- 
śnącym pozbawić się życia, wskazali mu miej- 
sce pod mostem, przęz które przepływają 
zwykle statki. Ów nieznajomy oświądczył po- 
nadto, że pochodzi z Chojnie i przez barjerę 
skoczył z mostu do Wisły. 


Z GRUDZIĄDZA. 


pozie ageet się ku miastu. 


Silny prąd rzeki napewno przyprowadził sa- 
mobójcę do trzeźwości, bo zaczął krzyczeć 
w niebogłosy: „Ratunku — na pomoc!" 

Wkrótce też owi przechodnie zauważyli, że 
jakiś ciemny przedmiot znajduje się na mieliź- 
nie i żąda pomocy. W tym czasie nad Wisłą 
niedaleko tego miejsca znajdował się pewien 
wojskowy, który przy pomocy łodzi zdołał wy- 
ratować niedoszłego samobójcę, który po o- 


Tajemnica celi więziennej nr. 60. 


Jak żyje ten, który chciał zemścić się za Rosję? 


Grudziądz, w maju. 

W starym budynku poklasztornym w Gru- 
dziądzu, zamienionym na dom karny, odsiądye 
je karę razem z około 700 więźniami młodocia- 
ny zabójca posła sowieckiego w Warszawie 
Wojkowa, Borys Kowerda. 

Syn rosyjskich emigrantów z Wilna, który. 
chciął zemścić się za Rosję, który występując 
jako mściciel narodu, zabił, dziąłając w imię 
zasady: nie zabijaj! Już siedem lat minęło od 
chwili, kiedy 17-letni wówcząs zabójcą stanął 
przed sądem doraźnym. Oskarżyciel publiczny 
domagał się dla zabójcy najsurowszej kary: 
kary śmierci. „Wina Kowęrdy — wołał pro- 
kurator — jest wielka. Przez minutę musicje 
być panowie sumieniem państwą "w. 

O głowę podsądnego walczyło czterech naj- 
tęższych obrońców, m. in. sławny obrońcą 
więżniów brzeskich adw, Mieczysław Ettinger. 
Trudno było 17:letniego chłopca posłać pod 
słupek. 

Po 4sgodzinnej naradzie sąd doraźny ogło- 
sił wyrok, skazujący Kowerdę na beztertnino+ 
we więzienie. Dziś proces ten, który był wów- 
eżas ośrodkiem zainteresowania całej Europy, 
przeszedł nieomal w zapomnienie, Dopiero o- 
stątnio sprawa Kowerdy znńalażła się znowu na 
widowni. Pomogły więźniowi amnestje, które 
złagodziły mu karę dożywotniego więzienia do 
lat dziesięciu. 'Warunkowe zwolnienie, które 
otrzymują wzorowo sprawujący się więźniowie 
po odbyciu ?/; kary, przypadło Kowerdzie w 
dniu 15 lutego. Kilkakrotnie składane prośby 
do Prezydenta Rzplitej nie zostały jednąk u- 
względnione z uwagi na specjalny charąkter 
popełnionego przestępstwa. 

Cela Borysa Kowerdy mieści się na oddzia» 
le TV domu karnego. Tam siedzą więźniowie 
z większemi wyrokami i tacy, których charak- 
ter wymaga specjalneśo nadzoru. Zatrzymuje- 
my się przed pojedyńczą cela, oznaczoną nu- 
merem 60. Cela jest niewielka, lecz czysto 
i wzorowo utrzymana. Na stoliku leżą zeszyty 
i ksiażki naukowe, na ścianie wisi mały obra- 
zek święty, 

Cela w dzień jest pa Kowerda bowiem 
zatrudniony jest w bibljotece, W zainstalowa- 


Apteki dyżurne: Apteka Pod Orłem ul. 3 
Maja 37, tel. 360, Apteka Pod Gryfem, ul. 
Lipowa 33, tel. 124. : 

REPERTUAR KIN. 


nym w ścianie kontąkcie tkwią słuchawki ra- 
djowe. Więźniowie sprawujący się nienagan- 
nie, otrzymują możność słuchąnia audycyj ra- 
djowych w celach więziennych. Kowerda ko- 
rzysta ponadto z największej bodaj ulgi — 
dłuższego palenia światła w celi. Zupełnie 
przypadkowo udało nam się spotkać Kowerdę 
na korytarzu. Zmienił się bardzo od owej 
chwili, gdy powiew śmierci unosił się had 
jego głową. Zmężniał, podrósł nawet, tyto 
twarz jego wciąż chłopięca, trochę blada i zme- 
czona, ale oczy te same, niby przenikliwe, lecz 
wciąż dziecięce. Kowerda ząpuszcza sobie 
brodę. Młody więzień usiłuje zakonspirować 
się nawet w więzieniu przed komunistami 
i szpiegami. Jak nas informują, ną samym po- 
czątku, gdy tylko przybył do Grydziądzą i w 
więzieniu dowiedziano się kim jest, jeden z 
komunistów rzucił się na Kowerdę i pobit go 


„dotkliwie. Kowerdą zapuszczając brodę, chce 


żeby nietylko o nim zapomnieli, lecz wolałby 
aby go nie poznawali. f 

W więzieniu Kowerda przeszedł cąły kurs 
szkoły średniej, zdał z wynikiem celującym 
maturę, a obecnie tam za krałąmi przechodzi 
wyższe studja. Otrzymuje od kolegów uniwer- 
syteckich dzieła naukowe, gazety i książki, 
Uczy się stąle. Młody więzień polityczny jest 
od 6 lat stałym prenumeratorem „Dziennika 
Bydgoskiego". 

Opiekuje się nim matka, która przeniosła 
się na stałe z Wilna do Grudziądza. Ponadto 
odwiedżają go i serdeczna opieką otaczają nal- 
poważniejsze osobistości z emigracji rosyjskiej. 

W rozmowach z dozorcami Kowerda jest bar- 
dzo powściągliwy; daje się zauważyć, że czegoś 
mocno się boi, cały ogarnięty jest obawą i ja- 
kimś niesamowitym lękiem. Trudne przeniknąć 
duszę tego młodzieńca, który dokonując swego 
czynu, był sam przygotowany na Śmierć. Tru- 
dno również oprzeć się wrażeniu, że róla tego 
młodego chłopaka skończy się w więzieniu. 
Coś mówi nam, że o Borysie Kowerdzie jeszcze 
kiedyś usłyszymy, oczywiście dopiero po 3 la~ 
tach, gdy wyrok jego się skończy. 

owerda opuści więzienie w dniu 15 czetw- 
ca. 1937 r. 


Apollo: „Przygoda na Lido". 
Grył: „Tunel. 
Orzeł;  „„Wielkomiejskie cienie" i „Coraz 


wyżej”. 


gdy kilkakrotnie zbliżała się do niego łódź po= 
ścigowa, dawał nura i znikał na pewien czas 
w nurtach wody, Ta gonitwa pełna emocji 
trwała godzinę. Wkońcu jednak zmęczony zło» 
dziej pozwolił się schwycić za włosy i areszto” 
wać. 

Przytrzymanym okazał się znany na terenie 
miasta Włocławka złodziej Mikołaj Fiłatów, 
poszykiwany przez sądy prawie w całej Polsce. 

Dzielnemu policjantowi za tak cenny „łup” 
należą się słowa uznania.. A 


Nocny dyżur pełnią apteki: „Pod Orłem” , 


(śródmieście), „Św, Anny“ (Bydg. Przedm.), 
„Pod Łabędziem' (na Mokretm). 

Bibljoteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) otwarta 
codziennie za wyjątkiem niedziel i świąt od ġo- 
dziny 11 do 11,30 i od 16 do 19. 

Pogotowie ratunkowe tel. 44. 

Straż pożarna tel. 244. 

RĘPERTUAR KIN: 
Lira: Film historyczny „Ludwik VIII". 
Mars: „Csibi”. 


TEATR NARODOWY. 

W środę 9 bm. akademja. 

W czwartek 10 bm, o godz. 16 „Legiony w 
pieśni”, a 6 godz. 20 „Kościuszko pod Racła- 
wicami”, 


Wypadek samochodowy. Na ulicy Wały w 
oruniy zderzył się samochód wojskowy z au~ 
tobusem, Na szczęście nie było żadnych ofiar. 
Od kłótni przeszli do rękoczynów. Dwaj 
robotnicy zatrudnieni w mleczarni Górskiego 
w Toruniu przy Szosie Chełmińskiej — Franci- 
szek Szal i Grzegorz Lichtarski, pokłócili się 
między sobą na tle wykonywanych przez sie- 
bie prac. W czasie wymiany niewybrednych 
słów rozgniewany Szal uderzył Lichtarskiego 
tak silnie w twarz, że ten ostatni przewraca- 
jąc się, rozbił sobie głowę 6 kran wodociągo- 
wy. Poważnie rannego Lichtarskiego natych- 
miast przewiozło pogotowie ratunkowę do szpi- 
tala miejskiego, a Szalę aresztowano i osadzo- 
no czasowo w. areszcie policyjnym. i X 


Osobiste, Dekretem Ministerstwa Spraw 
Wewn. zatwierdzony zostął wybór p. asesora 
Michałowskiego na stanowisko drugiego wice- 
gig miasta Grudziądza na okres 10- 
etni. 

Wycieczka parostatkiem do Widlic. Zorga- 
nizowana z inicjatywy Sokoła wycieczka paro- 


dzień Zielonych Świąt. Cena przejazdu w obie 
strony wynosi dla dorosłych tylko 1,50 zł, dla 
dzieci 75 gr. Parostatek '„Vistuli* wyruszy ò 
godz. 7 rano z przystani, powrót spodziewany 
jest około godz. 20. Bilety należy już teraz za- 
rezerwować w składzie cukierków p. Banasza- 
ka pry ul. Mickiewicza oraz w przystani „Vi- 
stuli". 
Kradzież na statku. Bosmatowi statku 
„Mars” skradziono w czasie postoju statku w 
Grudziądzu kosz zawierający garderobę i róże 
ną bieliznę wartości przeszło 200 zł. Kradzie- 
ży dokonał prawdopodobnie któryś z pasaże- 
rów. 
Chłopczyk zaginął W dniu 1 bm. w godzi- 
nach rannych wyszedł jak zwykle do szkoły 
uczeń szkolny Alfons Rejmus, zamieszkały u 
todziców przy ul. Młyńskiej 6, Zrozpaczeni ro- 
dzice przypuszczają, że biednemu chłopcu 
pevaca lia się mogło jakieś nieszczęście. Kto- 
colwiek mógłby w tej sprawie udzielić jakich 
inforimacyj, proszony jest donieść o tem ro- 
zicom pod wyżej wskazanym adresem. 
Program XL Tygodnia L. O. P.P, W czasie 
od 10 do 17 bm. odbędzie się w Grudziądzu 
XI. Tydzień L. Ô. P. P. W programie przewi- 
dziana jest w dniu 9 bm. zabawa ludowa na 
GŁ Rynku, w dniu 10 bm. otwarcie wystawy 
sprzętów i aparatów gazowo-bojowych w straż- 
nicy pożarnej oraz festyn w lasku garnizono- 
wym. Dnia 11 bm. ćwiczenia obrony przeciw- 
fazowej na Wiśle, dnia 13 bm. pokazy lotnicze 
i balonowe na lotnisku, dnia 15 bm. pokaz ra- 
towniczy płonącej wioski przez straż pożarną, 
dnia'17 bm. pokaz napadu gazowego, wreszcie 
na zakończenie w dniu 19 bm. konkurs mo- 
deli latających. 
Uwaga, sokoli! Próby o P. O. S. oraz eli- 


na mistrzostwa Pomorza odbędą się na boisku 
miejskieni w czwartek o godz. 3 po poł. 
Niepoprawni recydywiści na ławie oskarżo. 
nych. Plaga złodziei rowerowych rozmnożyła 
się w Grudziądzu w zastraszający sposób. Su- 
rowe kary jakie za tego rodzaju kradzieże o- 
trzymują, odstraszą jednak z pewnością tych 
amatorów cudzej własności, Onegdaj zasiedli 
na ławie oskarżonych za kradzież roweru ka- 
tani już Fr. Skabowski i Józet Kraśniewski za 
kradzież roweru, który następnie sprzedali za 
15 AR Z uwagi ha to, że obydwaj za po- 
dobne radzieże byli już karani, sąd wymierzył 
im karę po 1 roku więzienia. Po odczytaniu 
wyroku oskarżeni odprowadzeni zostali do celi 
więziennej. 


der 


statkiem .do Widlic odbędzie się w pierwszy - 


minacyjne zawody lekko-atletyczne klasy AiB 
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Bydgoszcz, dnia 9 maja 1934 roku. 


KALENDARZYK. 


Dziś: Grzegorza z Nazj. b. d. K. 
Jutro: Wniebowstąpienie P. Izydora. 
Wschód słońca o godzinie 4.15. 
Zachód słońca o godzinie 19.39. 


Stan pogody 
h we wśchodnich dzielnicach Polski jeszcze 
dość pogodnie i ciepło, w zachodnich na- 
tomiast po przejściu miejscowych burz lub 
przelotnych deszczów ochłodzenie, przesu- 

wające się ku wschodowi kraju. 
Umiarkowane, chwilami porywiste wia- 
try południowo-wschodnie i południowe, 


potem Słahsze południowo-zachodnie i za- 
chodnie, : 
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Termometr wskazywał dziś rano 
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MUZEUM MIEJSKIE otwarte codzinnie 
od 9—16, w niedziele i święta ód 11—14. 
Obecnie w Muzeum wystąwa zbiorowa dzieł 
prof. Leona Wyczółkowskiego, 


ona © 2 
.. 


DYŻURY NOCNE APTEK 
o, 0d 1—10 maja br. 

fyApteka przy Bielawach. 

2) Apteka pod Łabędziem. 

3) Apteka Staromiejska. 
KOLEJOWA PRZYCHODNIA LEKARSKĄ. 

„Dyżur w Kolejowej. Przychodni Lekar- 
skiej pełni .w święto Wniebowstąpienia P. 
(10 bm.) dh Gadomski, ul. Gdańska 57, te- 
lefon 421. 


s. 
.. 


Instytut literacki „LEKTURA* przy uli- 
cy Gdańskiej 54, tel. 17-39, wypożycza co- 
dziennie od godz, 9—18 wszystkie nowości 
ksjęgarskie ostatniej doby. (2257 
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TEATR MIEJSKI 


Dziś, w środę jedyny występ teatru regjo- 
nalnego, który w oryginalnych strojach i 
gwarze odegra „ZBÓJNIKÓW  HUCUL.- 
SKICH", Ceny miejsc zwyczajne, zniżki 30- 
procentowe są ważne. 

W czwartek premjera „NIEBIESKICH ZA- 
LOTNIKÓW“, Sztuki M. JasSnorzewskiej-Pa- 
wlikowskiej, która ujrnuje problem lotnic- 
twa pod kątem najbardziej osobistych prze- 
Żyć rycerzy powietrza. Utalentowana autor- 
ka, żona lotnika z wielkiem znawstwem te- 
renu i otoczenia rzuca śmiały konflikt mi- 
łosny, daje cały Szereg typów oficerów lot- 
ników, tworząc $ceny tętniące prawą i bez- 
pośredniością. Jest to bodaj pierwsza sztu- 
ka w literaturze polskiej, zbliżająca nas do 
„podniebnych ptaków“, zgłębiająca tajniki 


R 


'Dziś w środe. 


|warzyszenia Przyjaciół 


$ 
i 


ich życia, ich przyzwyczajeń, myśli i pory- 
wów. Wnikliwa reżyserja dyr. Wł Stomy 
wydobywa wszystkie walory tej wartościo- 
wej sztuki a doborową obsadę tworzą pp.: 
Drohocka, Łukowska, Wieczorkowska, Ci- 
rin, Cybulski, Dytrych, Dzwonkowski, Iwań- 
ški, Kalinowski, Lochman i Wilamowski. 
Oprawę dekoracyjną skomponował J. Ha- 
wryłkiewiez. 

Bilety ną wSzystkie przedstawienia, któ- 
re wypełnią całkowicie tydzień lotniczy 
LOPP. od dnia 10 do 17 bm. włącznie naby- 
wać można w kioskach LOPP oraz w dniu 
przedstawienia w kasie teatru od godz. 18. 
DOTAD TOTO EC BONA EOZZZZSKOZOWOZZOWCE AOA 

Zdrowie, młodość, linję uzyska każdy 
za pomocą kąpieli parowych „radjo- 
aktywnyeh*. Ostatnią zdobycz lecznic- 
twa. Aparat sprowadzony z Paryża. Za- 
kład kąpielowy i leczniczy: „Saniłas*, 
Gdańska 27. 


— Miłośnikom muzyki mandolinowej. Za- 
rząd popularnego Klubu Mandolinistów „Lutnia 
wobec licznych pytań podaje niniejszem do 
ogólnej wiadomości, iż kurs mandolinowo-gita- 
rowy rozpocznie się dopiero z dniem 15 maja 
bież. roku. Dalsze zgłoszenia przyjmuje prezes 
Klubu J. Ohler, Bydgoszcz, ul. Jezuicka 8 m. 1 
wzgl. z dniem 11. bm. dyrygent Klubu w czasie 
lekcyj we wtorki i piątki w lokalu Klubu hotel 
„Lenśninś” przy ul. Długiej. 


Z 


Żeńskie Towarzystw 


-` „DZIENNIK BYDGOSKI", czwartek, dnia 10 maja 1934 r. 
Najlepsza polska komedja wojskowa 

"=. 2. . o y cj 
- Parada Rezerwisfów 


Ceny miejsc a 50 ar. podwójny i Jl oram! senata a sielańskim w e 


+. 


Zemsta 


Śmierć czai się na jezdni. 


(kj) Niektórzy kierowcy pojazdów 
mechanicznych kpią sobie poprostu z 
przepisów policyjnych, regulujących 
ruch uliczny. Z pewnością nie doszłoby 
do karambolu na ul. Toruńskiej, gdyby 
kierowca taksówki nr. 53 nie popisywał 
się swoją brawurą, a raczej uważał na 
obowiązujące przepisy. Ofiarą tych nie- 
dopuszczalnych harcy padł jadący w 
stronę „Strzelnicy* rowerzysta Tadeusz 
Krukowski (Częstochowska 1), W na- 
stępstwie zderzenia rower został strza- 
skany, a Krukowski odniósł szereg obra- 
żeń, które opatrzono mu w szpitalu. Nie- 
opanowany szofer odpowiądać będzie 
przed sądem. j 


t 


Bocian w poczekalni dworcowej, 
* (kj) Na dworcu kolejowym, w pocze- 
kalni III klasy, zasłabła nagle czekająca 
na pociąg Helena Marciniak z Janówca 
w pow. żnińskim. Przywołana karetka 
pogotowia ratunkowego przewiozła Mar- 
ciniakową do kliniki położniczej przy 
ul. Gdańskiej, Marciniakowa powiła 
dziecko płci męskiej, 


lg Że 


SER 


Gimn. „Sokó 


s 


p 


urządza w czwartek Wniebowstąpienie dn. 10 bm. od godziny 
3 po.poł. w ogrodzie Resursy Kupieckiej przy ul. Jagiellońskiej 


ZABAWĘ 


LUDOWĄ 


Główną atrakcję stanowią tańce i występy drużyny, a praw- 
dziwą sensacją będą zabawy i popisy dzieci jak: wyścigi, 
skakanie w workach, polonez, deszcz cukierków i t. d., dla 
starszych strzelanie z wiatrówek, kostkowanie itp. 

Wstęp 29 gr, dzieci piaca 10 gr, przy wstępie otrzymują chorągiewki gratis. 


Od g. 18 począwszy dancińg na wolnem powietrzu, pierwsz. zespół jazzowy. 


i E 


Przyjazd 


788 


wbimh pacyfistów 


de Bydgoszczy. 
Anglik dr. Hoog i redaktor Kaspar Mayr z Wiednia. 


W najbliższą sobotę, 12 bm. czeka Byd- 
goSzcz emocjonująca atrakcja kulturalno- 
polityczna. Dwóch zagranicznych publicy- 
stów, odbywających obecnie podróż po Pol- 
sce, przybędzie do naszego miasta i na za- 
proszenie Bydgoskiego Koła „Polskiego Sto- 
Pokoju" wygłosi 
dwa bardzo interesujące wykłady. Jeden 
z zagranicznych gości, wybitny angielski 
dziennikarz dr. D. Hoog, który przebywa o- 
becnie stale w Paryżu a ostatnio odbył 
dłuższą podróż po Niemczech, podzieli się z 
nami swemi niewątpliwie licznemi spostrze- 
żeniami w wykładzie p. t. „Europa i pokój”. 

Drugi, znany już Bydgoszczy ze swojej 
bytności jesienią 1932 r. wiedeński publicy- 
sta p, Kasper Mayr, redaktor czasopisma 
„Bricke*, zainteresuje nas tak aktualnym 
dziś tematem: „Stosunki polsko-niemieckie 
na tle ostatnich wydarzeń". 


Niewątpliwie nawet upały, które zapew- 
ne złagodzi pierwszy z „zimnych mężów”, 
nie powśtrzymają nikogo z Sfer kultural: 
nych, interesujących Się wiełkiemi zagad- 


Z za murów Szkoły radosnej. 


cö myślą i czują „Dziewczęta w mundurkach“? 


Przyznam się, że słowo ;pensjonarka" ma 
dla mnie zawsze dźwięk raczej pusty, naiwny 
i — wybaczcie — czasami śmieszny. Cóż robić? 
Taki już jestem. Ale dzisiaj przyznaję się do 
tego ze skruchą. Doprowadziły mnie do tego: 
„Dziewczęta w mundurkach".. Jest tó pismo 
pensjonarek. A właściwie czasopismo Prywat- 
nego Żeńsk. Katol, Gimnazjum miasta Byd- 
goszczy, którego nr. 1-szy akurat w maju 1934 
roku ujrzał światło dzienne. 

Do prasy szkolnej wogóle odnoszę się z sen*, 
tymentem. Tyle przecież wspomnień i mniej 
lub więcej przedsiębiorczych w tej dziedzinie 
wyczynów. Różne są te pisemka młodzieży 
szkolnej, Różne pod względem techniki: od 


' pisanych ręcznie i hektografowanych do po- 


więlanych i drukowanych, Różne pod wzglę- 
dem treści i zawartego w nich wysiłku, Różne 
wreszcie pod wżględem wartości. 

Tych kilka wstępnych uwag niech posłuży 
za usprawiedliwienie dlaczego szary zeszycik 
„Dziewcząt w mundurkach“ brałem do ręki 
gz nieufnością i z lekceważącym poniekąd u- 


śmiechem. Tem większe jednak i szczersze jest 
uznanie, z jakiem muszę tu Zzareferować, co 
się w tem — krótko mówiąc — miłem pisemku 
kryje. 


Przedewszystkiem nasze bydgoskie „dziew- 
częta w mundurkach” -— granatowych, o ile 
się nie mylę — podeszły do realizacji swoich 
zamiarów dziennikarskich z najwyższem napię- 
ciem dobrej woli i dużym bagażem talentów. 
I co — mojem zdaniem najważniejsze — bez 
preteńsyj. Kiedy czytam np. słowo wstępne 
redakcji nie mogę się oprzeć sugestji tego 
wyznania dobrych chęci i wiary w siebie, a 
przedewszystkiem w ludzi. Bo proszę, co pisze 
ta sympatyczna Redakcja: „Ukazujemy „Dziew- 
częta w mundurkach” i chcemy podzielić się 
życiem, którem tętnią serca pod granatowemi 
bluzami ukryte. Czynimy to nieśmiało. Nie 
otwieramy drzwi ręką pewną, ruchem zdecydo- 
wanym i mocnym. Lękamy się! Czy te oczy, 


które poza te drzwi patrzeć będą, wybiegną i 


ku nam spojrzeniem ostrego krytyka — czysteż 
serdecznego rozumiejącego przyjaciela? Czy 


nianym Rynku. 


nieńiami Europy i Polski, ód przybycia ha 
tę niecodzienną imprezę. 
Wykłady odbędą się w auli gimnazjum 


miejskiego im. Kopernika (Plac Kochanow- 
skiego) w Sobotę, 12 bm. o godz. 20. 


Dra Fu Manchu 


ny wśród „niesamowitych“. 


Film pełen. na= 
pięcia 1 emocjo= 
nujących sytua” 


eyj! Niezmier= 
Najmocniejszy film kryminal- nie ciekawa ; 
ceb do z treść (8669 - 


STĘPI RÓBACTWO 
W najbliższych dniach 


a i l 
dzieci, uczęszczające do szkół powszechnych, 
przystąpią do pierwszej Komunji św. Nie- 
stety nie wszyscy rodzice mają możność da- 
nia swójermnu dziecku ubrania na teń tak u- 
roczysty dla dzieci katolickich dzień, a prze- 
cież i biedne dzieci także mają prawo prag- 
nać, aby do Komunji św. mogły przystąpić 
w przyzwoitem i schludnem ubraniu. Ta- 
kich biednych dzieci parafja farna liczy do 
600. Wszystkim im trzeba dać albo kom- 
pletne ubranko, albo koszulkę, /trzewiczki 
lub spodenki. 

W -celu zdobycia środków na ten täk- 
zbożny cel, Konferencja Męska św. Wincen- 
tego a Paulo przy parafji farnej urządza w 
dzień Wniebowstąpienia Pańskiego, t j. w 
czwartek, 10 bm. wycieczkę statkiem paro- 
wym do Brdyńjścia i z powrotem. Cena 
przejazdu tam i z powrotem tylko I zł. |, 

Zarząd Konferencji Spodziewa Się, iż. 
przez liczny udział w tej wycieczce — a bę- 
dzie to pierwsza wycieczka tegoroczna pa- 
rowcem do Brdyujścia — katolickie społe- 
czeństwo m. Bydgoszczy przyczyni Się do 
zaopatrzenia biednych dzieci w ubranka w 
dzień przystąpienia ich poraz pierwszy do 
Komunji św. 

Odjazd parowca o godzinie 1-ej w poł. 
Bilety na przejazd nabywać można u wp. 
Calińskiego na Starym Rynku, u p. Nagla, 
ul. Długa 76 lub też w dzień odjazdu na stat- 
ku przy głównej poczcie. 


amema oaa 

Przy grypie, zapaleriiu oskrzeli, zapa- 
leniu migdałków, katarze szczytów płuc, 
zakatarzeniu nosa, gardzieli i krtani, 
chorobach usznych i ocznych pamiętać 
należy, aby żołądek i kiszki były dokła- 
dnie przeczyszczone przez użycie natu- 
ralnej wody gorzkiej Franciszka-Józefa. 
aan NĄ, 


Przygoda pijaka. 


'(kj) 23-letni czeladnik rzeźnićki: Jan 
Wiśniewski nie czytał widocznie Wcze=. 
rajszych naszych rozważań o zgubnych 
skutkach alkoholu. Tem boleśniej od- 


czuł je w nocy na własnej skórze. Wra- - : 


cając bowiem solidnie zagazowany Pla- 
cem Poznańskim do pieleszy domowych, 
wszczął awanturę z jakimś  przecho- 
dniem. Ponieważ kij ma dwa końce, 
Wiśniewski wylądował w lecznicy miej: 
skiej, gdzie opatrzono mu liczne rany 
tłuczone i cięte. Stan jego jest dość po- 
ważny. 


Drz drzwiach zaazmicmietycia toczył sie 


proces bydgoskich zwyrodnialców. 


(kj) Wydział karny tut. sądu okręgowego 
rozpatrywał wczoraj niesłychaną aferę erotycz. 
ną, której bohaterami są znani na bydgoskim 
bruku obywatele Alojzy Szymański, Wojciech 
Hulisz i niejaka Rozalja Spacjer. | 

Akt oskarżenia zarzucał Szymańskiemu i Hu- 
liszowi czyny nierządne z nieletniemi: dziew- 
czynkami, zwabianemi przemocą i podstępem 
do warsztatu stolarsko-tapicerskiego przy Weł. 


CK 


serca potrafią wczuć się w tętno serc naszych? 

Na to pytanie odpowiadają sobie same owe 
— teraz już boję się użyć tego słowa — pensjo- 
narki wyrazem ufności. I my nie wątpimy, że 
w tej ufności nie zawiodą się. Widać zresztą 
że najbliżsi, którzy je otaczają, to znaczy prze- 
dewszystkiem profesorowie gimnazjum z p. dyr. 
Rołbieską zdołali stworzyć atmosferę dającą 
młodym duszom tę wiarę w ludzi i w dobre 
strony natury ludzkiej. 

Tytuł pisemka podoba mi się, choć może 
niepotrzebnie przypomina ponurą wizję szkoły 
ze słynnej sztuki niemieckiej pod tym samym 
tytułem. Widocznie jednak nie wszystkie mun- 
durki muszą doprowadzać do tłumienia indywi- 
dualnóści i do gaszenia radości życia. W gra- 
natowych mundurkach uczennice Żeńsk. Gimn. 
miasta Bydgoszczy tej radości i zdrowej chęci 
do wyładowania energji twórczej kryje się bar- 
dzo dużo. I właśnie tak miły dokument tego 
samopoczucia, jakim są „Dziewczęta w mun- 
durkach', musi przekonać wszystkich o tej za- 
sadniczej podstawie oddziaływania wychowaw- 
cześo. i 

„Dziewczęta w mundurkach" przemówiły, 
Daj im Boże, żeby ta młodzieńcza radość i za» 
pał, z kapitałem których przystąpiły teraz do 
swojej pracy, towarzyszyły im przez całe Życie. 
Dzisiaj już można powiedzieć, że z tych dziew- 
cząt wyrosną dzielne kobiety, a co ważniejsze 
— dzielni ludzie. (hak) 


| 


Kiedy jedna z nieletnich ofiar bezwstydnych 
erotmanów zapadła w ciążę, Spacjerowa podjęła 
się niedozwolonego zabiegu spędzenia płodu. 

Szymańskiego i Hulisza doprowadzono na - 
rozprawę z więzienia śledczego pod eskortą 
policyjną. Spacjerowa odpowiadała z wolnej ` 
stopy. 

Rozprawie przewodniczył wiceprezęg s. o. " 
Szechowicz w asyście sędziów-wotantów Cae 
jewskiego i dr. Kułąkowskiego. Oskarżenie 
z art, 203 i 204 k. k. popierał prokurator Die- 
trich. Obronę wnosili adwokaci Wirski, Fel- 
cyn i dr. Kuziel. 

Na wniosek prokuratora sąd wykluczył jaw- 
ność rozprawy. "Na sali pozostawiono jedynie 
dziennikarzy, których przewodniczący pouczył, 
że w myśl obowiązującej ustawy nie wolno w 
sprawozdaniach ujawniać szczegółów, okraża= > 
jących dobre obyczaje. 

Postępowanie dowodowe, które toczyło się 
przy drzwiach zamkniętych, wykazało niezbitą 
winę wszystkich trzech oskarżonych. 

M, in, klasycznymi świadkami oskarżenia 
były nieletnie ołiary zwyroduialców, i2-letnia 
Luca S$. i 14-letnia Janina K. 

Rola biegłego: przypadła w udziale cenione- 
mu ginekologowi bydgoskiemu dr. Gaszyń- 
skiemu. 

Gkoło godziny 4 po południu przewód sądo- 
wy zostal zamknięty. 

Proces odtoczono do czwartku 16 bm. godz. 8 
rano, Po mowach końcowych stron nastąpi 
publikacja wyroku. å 


LT 
k Z powodu objęcia innego przed- 
0 azia l siębiorstwa sprzedam korzystnie 
neam mój dobrze zaprowadzony (8557 


zakład fryzjerski 


położony przy Rynku. Kledzik, Nakło n/N. 
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Początek o godz. 5, 7, 9, 
w święto od g. 3.30. 
Ceny wstępu zniżone. 


MAREK ROMAŃSKI. 


101 od 
Ścieki) 


kolja gwiazdy filmowej. E 


Siedząc przy pół czarnej, Konrad Wichu- a 


ra opowiadał, 


— Był to nielada skandal, który poru- jj 
W pałacu znanego É 


szył cały Nowy Jork. 
miljonera Guggenheima odbywał się wielki 
bankiet. 

Obecna byla na nim popularna artystka 
filmowa Eliza Marłowe. Pod koniec ban- 
kietu nastąpiła ogólna konsternacja. Gwieź- 
dzie filmowej zginęła wspaniała brylantowa 
kolja, o kamieniach cudownej wody. 


Pan Guggenheim zwrócił się natychmiasę BĘ 
W licz- K 


do prywatnego biura detektywów. 
bie agentów, którzy przybyli do jego pała- 
cu, znajdowałem się również i ja. 


Podejrzenie o kradzież bezcennej Kkolji 


padło na pewnego młodego człowieka, któ- [Ę 


ry na chwilę przed ujawnieniem zaginięcia 
kolji opuścił „po angielsku* pałac miljone- 
ra, zachowując się w Sposób nieco podej- 
rzany. 


.: A 2 14) 4 . 
Dziś w środę najweselsza premjera! 
Komedja nad komedjami! 
komizm, splot niezwykle zabawnych 
przygód i wypadków — iskrząeego się 
szczerym dowcipem i ohfitującego w 
liczne i niewidz. dotychczas „kawały“ pt. 


re "aaT < -- SEL" 
„DZIENNIE 


Sytuacyjny 


© BYDGOSKI, czwartek, dnfa 10 maja 1934 r. 


USTER WAWARZYŁ PIWA 


przerwy ... 


Bajecznie kolorowe widowisko huculskie. 


Rozpoczał się pościg za owym młodzień- %3 


cem, Wykręcał się on, jak piskorz z rąk 
śledzących go wywiadowców, a ucieczka je- 
go potwierdziła w zupełności słuszność 
przypisania mu tego czynu. 

Goniliśmy go przez całe Stany Zjedno- 


czone, od Nowego Jorku po San Francisco. Ra 
wielkiego $ 


Sprawa kradzieży kolji nabrała 
rozgłosu, w czem niemały udział wzięła o- 
kradziona „gwiazda“. 

Złodziej brylantowej kolji wsiadł w Fran- 


cisco na okręt, odchodzący na wyspy Ha- $ 
Podążyłem Wślad za nim i aresz- 8 
towałem go w Honolulu w momencie, gdy B 


wajsśkie, 


najmniej się tego spodziewał. 

Złodziej znajdował się właśnie w skle 
pie jubilerskim, gdy go atresztowałem. 
dy człowiek był blady, jak płótno, co przy- 
pisałem wrażeniu, jakiego doznał na dźwięk 
sakramentalnych słów o „aresztowaniu w 
imieniu prawa“. 

Jubiler zwrócił się do mnie z uśmiechem 

— Pan aresztuje tego młodego człowieka $ 
pod zarzutem kradzieży tej kolji? 

— Istotnie — odparłem. — To jest bez- 
cenna kolja gwiazdy filmowej, Elizy Mar- 
lowe. 

-= Ta kolja jest fałszywa! — odparł ju- 
biler. 
~ Zdaje się, że i ja i złodziej mieliśmy w 
tej "chwili podobne miny, On uciekał, ja 
goniłem go przez pół świata, by przekonać 
się, że kolja była fałszywa. 

Była istotnie fałszywa. Była to kopja 
prawdziwej kolji, która spoczywała w safe- 
sie bankowym. Eliza Marlowe narobiła ty- 
le hałasu wokół swej zguby dła reklamy 
filmowej. 


Mło- 3 


i. Godz. 
i: ciwgazowych, motocyklowych i cyklistów w 


Jak zapowiadałiśmy, odbył Się wczoraj 

w Teatrze Miejskim pierwszy wystep trupy 

| huculskiej, która dała regjonalne widowisko 
dla dzieci p. t. „Noc Świętojańska“. Sztuka 

$ osnuta jest na huculskich wierzeniach ludo- 
kj wych, bardzo różnorodnych i obfitych. 
Wprowadza nas w świat „niawek*, ..poto- 
plennyków*, „molfarów* i t. d, którymi wy- 
obraźnia huculska zaludnia swe góry i lasy. 
Bajecznie kolorowe, pełne oryginalnej 


| 


muzyki i tańców widowisko przyjmowane 
było przez młodzież entuzjastycznie. A Te- 
atr wypełniony do ostatniego miejsca roz- 
brzmiewał oklaskami i szczerą radością. 

Dzisiaj o godz. 17 dla młodzieży i o godz, 
20-ej dane będzie przedstawienie p. t. „Zbój- 
nicy hucuiscy*, będące parafrazą „Karpac- 
kich górali* Korzeniowskiego. 

Widowisko zupełnie wyjątkowe, więc też 
w Teatrze będzie chyba szczególnie pełno. 


Prg y 


wy 


10 maja-od godz. 9—13 zbiórka uliczna 
do puszek na rzecz organizacji obrony prze- 
ciwlotniczo-gazowej. 
18—18.80: przemarsz drużyn prze- 

maskach przeciwgazowych głównemi ulica- 
mi miasta, 

Godz. 12.40—13: przemówienie propagan- 
| dowe na Pl, Wolności i Rynku im. Marsz. 
Piłsudskiego. 


s Godz. 20-ta: uroczyste przedstawienie w 


W Teatrze Miejskim. Dana będzie pierwsza 


jj polska komedja z życia lotników „Zalotnicy 
jj Niebiescy", sztuka w 3 aktach Marji Jasno- 
szewskiej-Pawlikowskiej. 


Tajemniczy zamach samobójczy 


ww pariscu Jana KMazirmierza. 


(kj) Władze policyjne głowią się nad 
rozwiązaniem zagadki tajemniczego za- 
machu samobójczego, popełnionego w 
parku Jana Kazimierza przy Placu Wol- 
ności przez młodą Poznaniankę, niejaką 
Janinę Karasiową. 

Przyjechała ona rannym pociągiem 
do Bydgoszczy i prosto z dworea udała 
się do Parku, gdzie wypiła większą por- 
cję lizolu. Rozpaczliwe jęki samobójczy- 


ni zaalarmowały liczych przechodniów, | 


/którzy niezwłocznie przywołali pogoto- 
wie. i 


DZIAŁ GRAFOLOGICZNY. 


Co mówi prof. Foady. 


164. Obdarzony z natury wielką inteligencją, 
łatwowierny, dobroduszny, dobry psy- 
cholog, szlachetny. Przez swą filozofję 
i logikę nie potrafi przez ludzi zawsze 
być zrozumianym. Sentymentalny, wie- 

- le pomaga drugim, lubi życie ruchliwe, 
wiele wytrwałości, mimo, że nerwowo 
wyczerpany. Pismo wykazuje brak za- 
dowolenia z życia. Na ohecny okres cza- 
su uważam, że charakter ten jest za do- 
bry. y 
Bardzo pracowity, akuratny i dyscypli- 
narny. z 

165.Z powodu ambicji w zamiarach swych 

i uparty, nerwy opanowuje, inteligentny, 
pismo wykazuje brak zadowolenia, Nie 
lubi się poddawać obserwacjom, ener- 
giczny, nim sprawy swe rozpocznie, do- 
kładnie je analizuje. Skryty, dużo tem- 
peramentu, małomówny, ale Szczery. | 

166. Bardzo nerwowy, wiele energji, Szybki, 
skryty, nieufny, dużo posiada ambicji, 
materjalista, akuratny, lubi życie ruch- 
„liwe, dobry. kupiec, 


Potrzeba mniej okazywać litości. 


Ryzykuje w pew: 


W stanie bardzo ciężkim przewiezio- 
no desperatkę do szpitala. Mimo natych- 
miastowych zabiegów ratowniczych ży- 
cie samobójczyni jest nadal w poważ- 
nem niebezpieczeństwie. 

Z dokumentów znalezionych w toreb- 
ce, którą desperatka kurczowo trzymała 
w rękach, wynika, że ma ona lat 22 i jest 
mężatką. Okoliczności, które skłoniły ją 


do tego, by po śmierć przyjeżdżać spe- . 


cjalnie do Bydgoszczy, ujawni niewątpli- 
| wie śledztwo policyjne. 


nych Sprawach, myśli na dłuższy dy- 

stans, pewny siebie, mądry, jeżeli ko- 

cha staje się zazdrosnym. Wesoły, lu- 
bi się bawić cudzym kosztem. 

167. Silna wola, potrafi Się prędko zdener- 
wowąć, dobroduszny, Szlachetny, przy- 
chodzi drugim z pomocą, denerwuje in- 
nych, ale nie w złej woli, to tylko jedy- 
nie przez.swe weSołe usposobienie, Do- 
broduszny, kocha życie rodzinne, ogra- 
niczony w kaprysach, ryzykuje tylko w 
sprawach poważnych, za otwarty i 
szczery. Ambicja wpływa ujemnie na 
kształt życia. Idealista. 

UWAGA: 

Do analizy należy napisać właSnoręcz- 
nie atramentem imię, nazwisko, dzień, mie- 
siąc i rok urodzenia. Na opłaty kancela- 
ryjne należy dołączyć w znaczkach poczto- 
wych zł 1,50. Listy można przesłać pocztą, 
lub oddać w kancelarji profesora przy ul. 
Dworcowej 2 m. 5. 

Zgłoszenia przyjmuje się tyłko do 15 ma- 


ja br. 
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PP. 


„Challen- 


20 zabawa 


12 maja o godz. 
geowa* w sali malinowej pod Orłem. 

13 maja o godz. 10.15 uroczySta msza Św. 
w kościele farnym na intencję rozwoju or- 
ganizacji obrony przeciwgazowej. 

O godz. 11.30 przemarsz kół LOPP szkol- 
nych, organizacyj WF. i PW, kół rzeczywi- 


stych i organizacyj Społecznych głównemi 
ulicami miasta na Stadjon Miejski, 

O godz. 12.50 uroczyste poświęcenie 8 szy- 
bowców na Stadjonie Miejskim. > 

Od godz. 9—13 zbiórka uliczna do puszek 
na rzecz organizacji obrony przeciwlotn!- 
czo-gazowej. 

15 maja od godz. 18—20 zbiórka w loka- 
lach do puszek na rzecz „Challenge'u*, 

17 maja od godz. 18—21 dancing w Sali 
malinowej pod Orłem na rzecz Challenge'u*. 

W czasie od 10—17 maja br. wystawa 
sprzętu obrony przeciwgazowej. 

Pozatem od 10—17 bm. codziennie odby- 
wać Się będą w Teatrze Miejskim przedsta. 
wienia Sztuk lotniczych: po południu o go- 
dzinie 16 dla dzieci „Słaś lotnikiem”, wie- 
czorem „Załotnicy niebiescy“, 


Cyrk Stłaniewskich przyjeżdża 

do Bydgoszczy. 

W dniu jutrzejszym przybywa do nasze- 
go grodu Słynny warszawSki Cyrk Staniew- 
skich, który przez kilka tygodni cieSzył się 
wprost rekordowem powodzeniem w Pozna- 
niu. Jak się dowiadujemy, obecny program 
jest poniekąd rewelacją, albowiem na czele 
przebojowego programu zobaczymy wszech- 
światowe atrakcje, dotąd w Bydgoszczy ni- 
gdy niewidziane. Na czele nowego progra- 
mu podziwiać będziemy najmądrzejsze sło- 
nie i wsSzeclistronnych artystów Jenny i 
Picolo, które nietyłko tańczą, rachują, lecz 
nawet golą człowieka, pozatem fenomena 
XX wieku ang. kapt. Smith, który chwyta 
armatni Strzał o wadze 50 kg. Smith posiada 
stalową pierś. Niehywałemi atrakcjami, ja- 
kie zresztą zobaczymy, będą występy Chińczy 
ków South China z nadwornego teatru w 
Pekinie oraz słynny zespół akrobatów wło- 
skich Italo Boys. odznaczonych na świato- 
wej wystawie w Chicago 1933 r. Bim-Bom, 
ulubieńcy publiczności, zareprczentują Się 
publiczności z nowym repertuarem, poza- 
tem kilkanaście innych atrakcyj oraz nad- 
zwyczajna tresura 14 arabskich koni. 

W piątek, 11 bm. zatem wszyscy miłośni- 
cy areny cyrkowej zdążać będą wieczorem 
na ulicę Królowej Jadwigi, gdzie Cyrk Sta- 
niewSkich rozbije olbrzymie swoje namioty, 


Z notatnika reportera. 


(kj) Wskutek wadliwej konstrukcji komina 
powstał pożar w bydgoskiej fabryce cukierków 
„Roma“ przy ul. Jagiellońskiej 10. Po dwu- 
godzinnej akcji ratowniczej straż pożarna ogień 
zlokalizowała. Szkody są dość wielkie. 

Z ogrodu p. Mieczkowskiego (Wyspiańskie= 
go 2) zerwali nieznani sprawcy wszystkie kwia- 
ty wartości kilkudziesięciu złotych. 

W areszcie policyjnym wylądowało kiłku po- 
dejrzanych osobników, m. in. czterech poszu- 
kiwanych przez władze. 


'W roli głównej genialny dostawca humuru 


Buster Keaton 


Najweselszy film sezonu wywołujący 2go- 
dziny bezustannego śmiechu, bez chwili 
bez chwili wytchnienia...! 


|ską, zauważyłem, 


| przestał płonąć. 


Z AE 


Nadprogram: 
Regaty na Pustyni 
Wyścig na jeziorze Salton 
Fatalna taksówka 

Komedja w 2 aktach. 
Tygodnik Foxa. (8667 


Na pocztówce. 


Przechodząc codziennie ulicą Bernardyń+ 
że od dłuższego już cza- 
su źnicz na grobie Nieznanego Powstanpa 


Sądziłem początkowo, że stało się to z 
powodu jakiejś przy nim naprawy, „względ- 
nie innej tego rodzaju konieczności, Zbyt 
długie jednak trwanie tej „naprawy: mo0%0 
się zdawać conajmniej dziwnem. Albo, bo- 
wiem, pracownicy gazowni nie dopatrzyłi 


dotąd tego braku, albo... — ałe „nie mówmy: 
lepiej o tem“. - ? 
ProSzę, by „Dziennik* gdzie należy w 


tej sprawie zapukał, Miot. 


prp 


— Wycieczka do Budapesztu. Izba Han- 
dlowa Polsko-Węgierska (Warszawa, Ma- 
zowiecka 16) inicjuje wycieczkę polskich 
sfer gospodarczych do Budapesztu. Wyjazd 
z Bydgoszezy dnia 12 maja (godzinę dokład- 
ną podamy). Wyjazd powrotny z Budapesz- 
tu 18 maja o 7 rano. Całkowity koszt wy- 
cieczki, obejmujący pobyt w pierwszorzęd- 
nym hotelu i pełne utrzymanie, zwiedzanie 
miasta z przewodnikami, wreszcie przejazd 
w obydwie strony, paszport i wizy, wynosi 
230 zł. Za przejazd w klasie drugiej dopła- 
ta 40 — 50 zł. Termin zgłoszeń do 5 maja. 
Przy zgłoszeniu należy złożyć: dowód 030- 
bisty, stwierdzający obywatelstwo polskie, 


fotografje, a mężczyźni książeczkę wojSko- 
wą. 


MOTOCYKLE 


NAJNOWSZE MODELE NA SKŁADZIE 

Dogodne warunki. (8655 

Zastępstwa we wszystkich większych miastach. 
Prospekty i cenniki na żądanie. 

Największy skład części zamiennych, 


Bydgoszcz: Zastępstwo B. $. A. Dworcowa 36. 


Kto wygrał na loteriji? 


Wszelkie wygrane sprawdzicienajlepiej w Kolekturze 


Es ABDTURERGHIE WVWECZA 
Bydgoszcz, Marszałka Focha 17. (8565 
Tamże wypłata wygranych i sprzedaż: losów. 
Wczoraj, w trzecim dniu ciągnienia 
4 klasy 29 polskiej loterji państwowej, 
wygrane padły na numery następujące: 
Po 20.060 zł nr. 3727 53511 56976. 
Po 15.060 zł nr. 55800 116245 148690. 
Po 10.006 zł nr. 47469 17799 139201. 
Po 5.600 zł nr. 79731 102017 122736 
149981. y 
Po 2.000 zł nr. 14637 17390 32569 466895 
57404 58994 64729 64918 73317 74045 
100343 124572 131646 132801 133109 133367 
140191. 
Po 1.000 zł. nr. 8376 8389 22146 23155 
27407 27730 50106 34232 36171 45623 46623 
49097 55889 63323 68831 72257 74112 74958 
17044 84102 87701 89956 91791 92185 
100112 110889 118857 124096 126252 126546 
139916 142861 144936 149341 151923. 


LOPD z1 na nr. 7779 
S.O zI na nr. 88255 
2.O zł na nr. 39744 
D.O Zł na nr. 93421 
T.D zł na nr. 140005 
P. WMD zł na nr. 151115 7 
<R.QD4D4O zł na nr. 151499 


i cały szereg wygranych po zł 1000.— padło 

w obecnem ciągnieniu klasy IV. w najszezę- 

śliwszej i najpopularniejszej kolekturze 
„ bydgoskiej 


W. ECAKFWAH i S-ka 


Ciągnienie popołudniowe. 

15.000 zł. nr. 138116. 

Po 5.006 zł nr. 5995 14437 86523 100122. 

Po 2.000 zł nr. 18847 26341 28666 40342 
40542 54408 61650 75515 79767 83492 
104345 107039 132229 135118 142023 146122 
141917 148845 151499 164452. 

Po 1.006 zł nr. 2490 5321 8448 8502 8760 
13509 15507 18461 31894 40615 42352 46858 
v0466 53519 50537 58077 69483 75358 84223 
85329 86003 88694 94258 95186 99925 
111018 119489 120726 133682 138987 142813 
143308 145825 146916 157363 159765 160859. 


Mniejsze wygrane oraz stawki niezamieszczone 
w powyższym wykazie wszyscy gracze powinni 
sprawdzić w kolekturze 


„UŚMIECH FORTUNY“ Rydgoszcz, ul. Pomorska 1. 
Tamże natychmiastowa wypłata wszelkich 
wygranych, względnie zamiana losów na nowe 
| do dalszej gry. (8607 


t 
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Marysieńka 


- Pocz. o godz, 5, 7 i 9, 


* 


Wielki Monstre.Koncert 
i Festyn Ludowy 


na rzecz budowy kościoła w Brzozie, 


í Prawdziwą sensacją dla Bydgoszczy be- 
dzie wielki festyn ludowy w nadchodzącą 
niedzielę, 13 bm. w ogrodzie Resursy Ku- 
pieckiej. Już o godzinie 15.30 rozpocznie się 
wielki monstre-koncert, wykonany przez 
„dwie poważne orkiestry 61 pp. (40 osób) pod 
batuią por. Kuczery i zespołu symfoniczne- 
go (30 osób) p. kpelm. Wybrańskiego. 

Pozatem Szereg innych wielkich atrak- 
cyj, jak występy artystów, tańce na wolnem 
powietrzu, loterja fantowa, koło szczęścia, 
strzelanie i kulanie o nagrody a dla dzieci 
jazda na osłach i kucykach. 

Niedzielny festyn ludowy w Resursie bę- 


1 dzie największą i najciekawszą zabawą lu- 
J dową Bydgoszczy. Wszyscy. młodzi i starzy 
i w niedzielę do Resursy! 

Ż( | z . e tb” 

y Sokół żeński. 


| Dziś, w środę, o godz. 1% trening lekko- 
atletyczny drużyny i młodzieży na Stadjo- 
j nie Miejskim. 


| , Punktualnie o godz. 20 w Resursie Ku- 
ń pieckiej próba drużyny ćwiczącej i mło- 
u dzieży. Przybyć muszą bezwzględnie wszy. 
R 2 stkie druchny, 

J „Wycieczka wszystkich członkiń oraz mło- 
| dzieży oddziału I w niedzielę, 13 bm. do 
i Smukał o godz. 7-ej. Msza św. w kościele 


Św. Trójcy o godz. 6-ej. 
» Jadwigi, przy moście. 


` š Drużyną ratownicza P. C, K, 


Dziś, w środę, zbiórka o godz. 19 w biu- 
rze P. C. K, przy ul. 3 Maja. 


i a - Wielkie udogodnienia 
bydgoskiej kolejki powiatowej. 


i Z dniem jutrzejszym wchodzi w życie 

s: nowy rozkład jazdy Bydgoskich Kolei Po- 

| wiatowych, który ogłaszamy, w dziale ogło- 
szeń. Letni rozkład jazdy wielkie robi udo- 
godnienia pasażerom, tak, że w niedziele i 

J świętą kursuje 12 pociągów (co 45 minut) do 
znanych i ulubionych miejsc wycieczko- 
l wych Smukały i Opławca. Dyrekcja Kolej- 
i 


Zbiórka na Król. 


ki wszystko zrobiła, ażeby uprzyjemnić 

podróż do pobliskich lasów a przedewszyst- 

kiem znacznie obniżyła cenę biletów. [ tak 
do nowego przystanku La5—Czyżkówko, tuż 
zą granicami miasta, koSztuje bilet 30 gr. 
Bilety kombinowane — tramwajowe, któ- 

re nabyć można u konduktorów tramwajów, 
kalkulują się znacznie taniej. Do Opławca 


| ag bie stny już z tramwajem kosztuje bi- 


J 
l 
æ det 90 groszy, do Smukały 1.20 zł, do Koro- 

k j nowa 2.05 zł w obie stronv. Najtaniej jed- 
nak kalkuluje się kupno bloczków przy ka- 
sie kolejowej. Jak widać, dyrekcja kolejki 
| wielkie w tym sezonie poczyniła udogodnie- 
j nia, obniżając wydatnie cenę biletów i umo- 
| żliwiając każdemu dogodną i miłą podróż 
$ w piękne miejsca wycieczkowe. 
| a czt 
i — (Chochlik drukarski, W związku z 
Hi sprawozdaniem naszem z uroczystości trze- 
ciomajowych wyjaśniamy, że dowódcą cało- 
| ści był p. pułk. Konstanty Romiszewski, 
| d-ca 15 pułku artylerji lekkiej, a nie, jak 
złośliwy chochlik drukarski przekręcił na- 
zwiSko na Rowniszewski. 
— Tramwaj wodny uruchamia swój kurs 
IM w czwartek, 10 bm. o godz. 8 rano. Kur- 
Suje co 15 minut. Przystanki przy ul. Mar- 
cinkowskiego i kąpielni „Riwiera“. Zwra- 
l camy uwagę na dzisiejsze ogłoszenie. 
| — Le caractère français d'aprże l'histoire 
| et la litterature françaises. Odczyt pod powyż- 
„szym tytułem, wygłosi pani Marja Rógamey, w 
l piątek, 11. bm. w auli gimnazjum Kopernika 
o godz. 20. Zarząd Związku Tow. Polsko-Fran- 
| cuskich w Bydgoszczy, uprasza najuprzejmiej 
swoich członków i sympatyków, uczniów i u- 
czennic kursów francuskich, oraz młodzież 
szkolną o łaskawe i jak najliczniejsze przybycie. 

— Czyja własność? W komisarjacie TIL P., P. 
ul. Wrocławska 5 znajduje się jeden rower mę- 
ski, jeden dymacz kowalski, jedno ognisko ko- 
walskie i inne narzędzia kowalskie, które to 
przedmioty pochodzą z kradzieży. Poszkodo 
wani mogą ich własność odebrać 
godz. 8—9 i od 17—19. 


- PROGRAM W KINACH. 


ADRIA wyświetla nadal cieszącą się powo- 
-dzeniem „Paradę rezerwistów“ z Dymszą, Wal- 
''tertem i Sielańskim. Od dziś prośtam zostanie 
uzupełniony najmocniejszym filmem kryminal- 
nym wśród „niesamowitych p. t „Zemsta 
d-ra Fu Manchu“ w rolach głównych odtwórca 
poprzedniej postaci Warner Oland, Heil Ha- 
miiton i inni. Prasa zagraniczna szeroko roz- 
pisywała się o tym filmie, w którym wartkie 
tempo akcji i dużo mocnych, emocjonujących 
sytuacyj i nieszablonowa inscenizacja są atuta- 
. mi tego obrazu. Zresztą będziemy mogli o tem 
się przekonać dziś o godz. 5, jutro o 3. 

APOLLO (ul Krasińskiego) demonstruje dziś 
i w czwartek po raż ostatni w podwójnym 
programie najwspanialszy dramat dźwiękowy 
o niezwykłej sensacji p. t. „życie bez jutra” 
z udziałem cudnej Nancy Carroll i Edmunda 
Lowe, oraz film polski p. t. „Głos serca“. Dziś 
pocz. o 7 i 9, w święto o 3. 

BAŁTYK. Powtórzenie najweselszego fil- 
mu z królami humoru Pałem i Patachonem jako 
wynalazcy prochu, oraz jako drugi film polski, 
Dla młodzieży dozwalony. Pocz. o 5. 

KRISTAL, Genjalny komik Buster Keaton 
ukaże się po raz pierwszy w swojej najdow- 

-'cipniejszej komedji p. t. „Buster nawarzył pi- 
wa", W, iym filmie stworzył on największą ko- 


Dziś, środa, wielka 


potężnego przebojn Foxa pt. 


dziennie od | 


` =s a 


— Druga rocznica oddziału żeńskiego Soko- i 
ła VII. W niedzielę, 6. bm. obchodził oddział 
żeński Sokoła VII drugą rocznicę swego istnie- 
nia. Pan prezes Śmigielski otworzył uroczy- 
stość z przemówieniem do drużyny żeńskiej 
i do wszystkich obecnych gości. Krótkie prze- 
mówienie wygłosiła również prezeska oddziału 
żeńskiego p. Komarnicka, Wiceprezes okręgu 
V. p. Gosiniecki, przemawiał do całego gniazda 
szczególnie do oddziału żeńskiego dodając otu- 
chy do dalszej pracy i życzył całemu śniazdu 
w im. okręgu dalszego rozkwitu. Urozmaice- 
niem były ćwiczenia oddziału żeńskiego pod 
wtór orkiestry, taniec (krakowiak), śpiew.i de- 
klamacje druchen. Przedstawienie oraz zabawa 
zakończyły uroczystość. 

— Polski Zbór Ewangelicki. Jutro uroczyste 
nabożeństwo z komunją św. i konfirmacją o go- 
dzinie 11 w kościele przy ul. Poznańskiej 25. 
W niedzielę 13, bm. zwykłe nabożeństwo o go- 
dzinie 11,30. 

— W nowym ogrodzie „Strzelnicy” odbędzie 
się jutro, 10. bm. od godz. 16 począwszy kon- 
cert, od godz. 6 dancing w ogrodzie na par- 
kiecie. Pierwszorzędny zespół jazzowy. Wstęp 
do ogrodu wolny. 

— Konierencja Męska św. Wincentego a 
Paulo przy Farze urządza w dniu jutrzejszym, 
10. bm. (w Niebowstąpienie Pańskie) wycieczkę 
parostatkiem do Brdyujścia. W ogrodzie i sali 
p. Kadowa wenta połączona z dużo niespodziań- 
kami i orkiestrą oraz Tow. śpiewu św. Woj- 
ciecha przy Farze. Odjazd o godz. 13 z brzegu 
Brdy przy poczcie. Dochód przeznacza się na 
ubranie dzieci biednych i bezrobtnych do I. 
komunji św. 


PPL SETSTSAKNĘS TA TEZY TATY 


_ „DZIENNIE BYDGOSKI", czwartek, dnia 10 maja 1934r. 


IER 


się w forcie Rondet i w arabskiem 
miasteczku Zamba, w sercu Afryki. 
Egzotyczne tło! Frapująca PAT 


Fascynujący dramat ro ający 
= Kapitalna gra? 


s 


DENTA bajkowy AEA z . pod, tytu 
HOTEL STUDENTOW 


2 Pełne poezji, humoru i miłości życie młodz. rozbaw. i Mirtującej. 


PTZ 


życia stuadenłów poq tytułem 


Koło miast wielkopolskich wybrało 


prezydenta m. Bydgoszczy ponownie swoim prezesem. 


W Sali ratusza poznańskiego odbyło się 
walne zebranie Koła Miast Wielkopolski, 
przewodniczył mu p. Leon Rarciszewski, 
prezydent m. Bydgoszczy. Do Koła należy 
95 miast, 

Budżet preliminowany na rok 1934-35 wy- 
nosi przeszło 24 tys, zł Po sprawozdaniu 
zarządu i komisji rewizyjnej, jednomyślnie 
zebranie udzieliło zarządowi abSolutorjum 
i przystąpiło do wyboru nowego zarządu, 
Prezesem pozostał prezydent m. Bydgoszczy, 
p. L. Barciszewski, wiceprezesem wybrano 
prezydenta Inowrocławia p. Jankowskiego. 
Dalszymi członkami zostali pp.: burmistrz 
Polski (Środa), radca Zaleski (Poznań), rad- 
Ry Sokołowski (Wronki), radny Nowakow- 
Ski (Leszńo), burmistrz Kuchczyński (Wą- 


Igrowiec), burmistrz Maron (Chodzież), bur- 


PIEGI 


usuwa niezawodnie 
tylko Dra Stenzla 


m 


Fragment z otwarcia sezonu tenisowego w Bydgoszczy. 


sai 


Jutro 10 b. m. X. Bieg „Dziennika Bydgoskiego" 


a 


l 


p 


zawodnik 


na Stadjonie Miejskim o godz. 12,30. 


żaden bieg, poza biegiem narodowym 
w Warszawie, nie gromadzi tak licznej 
sterki biegaczy, jak ło ma miejsce co- 
rocznie, a szczególnie w ostatnich la- 
tach, w czasie biegu „Dziennika Byd- 
goskiego*, O tem, że wśród tej ogrom- 
nej cyfry zawodników znajdujemy naj- 
znamienitsze nazwiska w Polsce, najle* 
piej świadczą napisy na nagrodzie prze- 
chodiej. Widzimy tam nazwiska: Ja- 


NE Z ZZOZ ZERA, 


medjową kreację. Keatona widzimy jako za- 
rządcę sklepu z wypchanemi zwierzętami, jako 
właściciela tajnej gorzelni, miljonera zakocha- 
nego w wielu bardzo przekomicznych sytuacjach 
wywołujących huragany śmiechu. To, że Bu- 
ster nawarzył piwa, to jest faktem, gdyż był 
tym który to potajemnie robił. Słowem jest 
dostawcą piwa i zarazem humoru. Nadprogram 
regaty na pustyni. tygodnik i komedja w 2 ak- 
tach. Pocz. o 5, jutro o 3,30. 

MARYSIEŃKA. Dziś nowy program w któ- 
rym największe zaciekawienie obudzi „Legjon 
śmierci“, potężny dramat Foxa. rozgrywający 
się na bezbrzeżnych piaskach pustyni arab- 
skiej, w forcie i miasteczku. Miłość skazane- 
go na śmierć oficera, krwawe potyczki z Ara- 
bami, tajemnicze morderstwo komendanta fortu 
i wiele innych sensacyjnych momentów zawiera” 
ten film.. Obsada pierwszorzędna. Drugim jest 
dźwiękowiec z życia wesołej studenterji ze 
środowiska radości, marzeń, flirtów i uniesień 
p. t „Hotel studentów“. Jak na jeden program 
to obfitość emocji bardzo duża. Pocz. o 5, 7 19. 

REWJA. Dziś premjera jednego z najpięk- 
niejszych filmów naszych czasów produkcji ame- 
rykańskiej p. t. „Pożegnanie z bronią”, w roli 
głównej Gary Cooper i Adolf Menjou. Na sce- 
nie nowa wesoła, pikantna rewja w 12 obrazach 
p.t. „Kwiecisiy maj“ w wykonaniu całego ze- 
spolu artystów scen rewjowych. 


nowskiego z Warty poznańskiej (dwu- 
krotnie), Mądrzycki (Warszawa), Hoch- 
eisel (Bydgoszcz). W dawnych latach 
Spotykamy się z tak znakomitemi na- 
zwiskami, jak Biniakowski, mistrz j re- 
kerdzista Polski. 


'Tegoroczną cyfrę zgłoszonych zawod- 


ników postawić należy na III miejscu: 
r. 1983 — 491 zawodników, 1931 — 358 
zawodników, 1984 — 306 zawodników. 
Nie wykluczamy możliwości przekro- 
czenia cyfry 308, gdyż zgłoszenia jeszcze 
napływają. 

Jak rokrocznie, tak i tym razem wy- 
pełnią się trybuny tysiącami żądnych 
wrażeń widzów. Zaznaczamy, iż start 
i meta znajduje się na Stadjonie Miej- 


skim, a trasa widoczna jest z trybun. 


Słart nastąpi o godz. 12,30. 

Kto zwycięży? 

Trudno na to pytanie odpowiedzieć. 
Niewątpliwie walka toczyć się będzie 
zażarta między koalicją biegaczy byd- 
goskich (Hocheisel, Szule, Aleksiński, 
Kuligowski, Jędrzejewski, Drożździk, 
Waszkiewicz z „Odrodzenia”* i Ruhl) a 
zespołami „zagranicznych“, a więc prze- 
dewszystkiem Jakubowski i Kościelniak 
z Poznania, Więckowski z Grudziądza, 
Błaszkiewicz z Torunia i Skonieczny z 
Inowrocławia. Między tymi zawodnikami 
rozegra się walka, Kio z niej wyjdzie 
zwycięsko? Gdzie powędruje nagroda? 
A może będzie niespodzianka? 

Przekonamy się jutro w czwartek na 


Stadjenię Miejskim o godz. 12,30. 


mistrz Łuczak (Janowiec) i burmistrz Sła- 
wińśki (Rawicz). 

Pozatem wybrano trzech zastępców w 0» 
sobach pp. burmistrzów Benna, Wednicza»« 
ka (Koronowo) i Maćkowiaka. Zebranie za» 
kończyło się referatem inż. Chmielewskiego 
i inż. Pękalskiego na temat planów rozbu+ 
dowy miast. ; 
eenma R a ar 

Reumatyzm, artretyzm, otyłość leczą 
radykalnie kąpiele „Langbeinitowe“ i 
masaże. Zakład kąpielowy i leczniczy: 


„Sanitas“, Gdańska 27. 
senn E 


10.000 zł wygrał u Kaftala 
nr. 77799. 


Ciągnienie klasy IV-ej przynosi, codziennie 
tej najszczęśliwszej kolekturze cordz to nowe 
wygrane. Niema dnia, aby okno wystawowe 
kolektury KAFTALA nie plakatowało jakąś 
większ. graną. 

Wezórajicy wtorek przyniósł znów 10.000,— 
złotych na nr. 77799, 2.000,— zł na nr. 151499 
i kilka wygranych po 1.000— zł. 

Wyśraną 10.000,— otrzymuje tym razem 
4-ch graczy zamiejscowych tego przybytku 
szczęścia. Reszta wygranych przypada mie 
szkańcom naszego miasta. 

O szczęściu tej popularnej kolektury naj- 
lepiej świadczą ciągłe wygrane, które jej gra- 


czom, przy minimalnym wypadku, przynoszą , 


tysiące. i 

Ciągnienie, jak wiadomo, trwa do dnia 
24. bm., miejmy więc nadzieję, że o KAFTALU 
jeszcze nieraz usłyszymy. (8768 

—n Ja 

— Portmonetkę z drobnemi pieniędzmi i o= 
brączką zneleziono na Jachcicack 3 maja. Do 
odebrania w Redakcji „Dziennika Bydgoskiego". 

— Ze Związku Pań Domu. W piątek dnia 
11 maja o godz. 9,30 zbiórka członkiń Związku 
Pań Domu przy ul. Warszawskiej przed kosza- 
rami 62 pułku piech. celem zwiedzenia kuchni 
wojskowej. 

— Pocztowe 


Przysposobienie Wojskowe 


urządza wiosenną zabawę w środę, 9 bm. w sali 
Resursy Kupieckiej przy ul. Jagiellońskiej 13. 
Dochód przeznaczony na cele kulturalno-oświa= 
towe i na Ligę Obrony Powietrznej i Przeciw« 
gazowej. ; 


Be-De-Te — Bydgoski Dom Towarowy — Gdań- 
ska 15. Największy dom tow. Polski Zach. 
H. Kaszubowski,S.z o.p. Długa 22. Zegarki, biżut. 
Heidner, Dworcowa 7. Płaszcze, ubrania, obuwie. 
F. A. Matz, Stary Rynek 19, Śniadeckich 49. 
Bławaty, firany, trykotaże, galanterja. 
Kiełczewska, Gdańska 25. Art. podróżne, torebki. 


TORR TAWA 2.26, 6.23, 8.06, 15.15, 15.43, 19.37, 

Tczew-Gdańsk-Gdynmia 0.47, 3.29, 5.6, 7.34, 1044 
13.22, 13.35, 17.01, 19.85. C 

Kościerzyna-Gdynia 0.55, 17.40. 

Nakło-Plła 3.45, 8.05, 14.35, 19.47, 0.01. 

Unisław-Brodnica 5.10, 8.11 43.53, 16,06, 21,00 


inowrocław-=Poznań 3.50, 6.14, 8.04, 11.45, 14.15, 15.67, à 


20.35, 22.59. 
Wągrowiecć-Poznań 5.02, 7,45, 13.36, 18.40, 23.08. 
A N T ARERIOA Ory, Nowe 14i, Gift, 


ei 13 


TEG. Z. M. EP. 
„ODRODZENIE" 


-W czwartek, (święto Wniebowstąpienia) 
od godziny 15-ej odbędzie się w ogrodzie 
Resursy Kupieckiej, ul. Jagiellońska, wspó!- 
na zabawa ludowa.. W programie: 
występy, zabawy i popisy dzieci, strzelanie 
z wiatrówek, kostkowanie, występ orkiestry 
mandolinowej i t. d. Od godziny 20-ej dan- 
cing na wolnem powietrzu, pierwszorzędny 
zespół jazzowy. Wstęp 29 gr, dzieci płaca 
10 gr, przy wstępie otrzymują chorągiewki 
gratis, Ubprasza się o liczny udział. 

W piątek, 11 bm. o godz. 20 w lokalu 
własnym przy ul. Poznańskiej 14 odbędzie 
się zebranie plenarne. Referat wygłosi dh. 
prezes, O liczny udział prosi zarząd. 

W niedzielę, 13 bm. odbędzie się wyciecz- 
ka wspólna do Smukał (razem 3 towarzy- 
Sitwa — powiększona orkieśtra) Zbiórka 
przy moście Królowej Jadwigi o godz. 7 ra- 
no. 


Fakir na Stole operacyinym. 
Prof. Foady opuścił szpital Djakonisek, 

(kj) Przebywający od kilku tygodni 
w Bydgoszczy gość z dalekich piasków 
Arabji, sławny jasnowidz i  grafolog 
prof. Sadi Said Foady przeszedł ostatnio 
ciężką operację śłepej kiszki. Dzięki 
niezwykłej sile woli prof. Foady zaie- 
dwie w kilką dni po dokonaniu opera- 
cji opuścić mógł szpital Djakonisek. 


tańce, 


Sy 


Obecnie prof. Foady jest już zupełnie 
zdrów i złożył wczoraj wizytę redakcji 
„Dziennika Bydgoskiego“. 


Kraksa samochodowa 
na ul. Marszałka Focha. 


(kj) Pędzący ulicą Marsz. Focha w 
stronę Placu Teatralnego samochód oso- 
bowy P. Z. 12057 zderzył się z jadącym 
z przeciwnej strony samochodem półcię- 
żarowym P. M. 12860, kierowanym przez 
szofera Walentego Waszaka, zam. przy 
ul. Król, Jadwigi 7, Obydwa samochody 
w ostatniej chwili zahamowały, tak, że 
katastrofa nie przybrała groźniejszych 
rozmiarów. Uszkodzona została jedynie 
lekko karoserja oraz błotniki. Winę po- 
nosi kierowca samochodu osobowego, 
który nie dawał sygnałów i jechał nie- 
przepisowo. Nazwiska szofera do tej po- 
ry nie stwierdzono. 


———— 9 
.. 


— Morskie wycieczki. Sekretarjat Pol. Tow. 
Krajozn. oddział w Bydgoszczy, Nowy Rynek 1, 
tel. 764 od godz. 11—13 i od 17—18, przypo- 
mina, że najwyższy czas zgłosić się na jedną 
z morskich wycieczek, gdyż dobre i tanie miej- 
sca są rozchwytywane na kilka miesięcy przed 
odjazdem wycieczki. Zgłoszenia przyjmujemy 
także telefonicznie 764. Plany statków, pro- 
spekty i wszelkie informacje na żądanie. 


arasnnnin biLUUSKI, czwartek, dnia 10 maja lost r. : 


Z_źucia towarzusti. 


Środa, 9 maja 1934 r. 

Godz. 18,00: Tow. Rzemieślników Polsko-Kat. 
Zebranie zarządu w sali Domu Katolickiego 
przy Farze. 

Godz. 19,00: Zw. Powstańców i Wojaków OK. 
VIII. pl. 4 Szwederowo. Zebranie plenarne 
w lokalu p. Kołodzieja, ul. Ugory. j 

Godz. 19,30: Powst. i Wojacy OK. VIIL Wilczak- 
Okole, pl. 3. Zebranie miesięczne w lokalu 
p. Jarnatha, ul. Grunwaldzka 54. O g. 19 
zebranie zarządu. 

— Sokół III. oddział sokolic. 
przy ul. Kordeckiego. 12. bm. wieczorek 
taneczny w hotelu Lengning przy ul. Długiej, 

— Katolickie Tow. Robotników przy paratfji 
św. Trójcy. Zebranie zarządu po majowem 
nabożeństwie w salce parafjalnej. 

Godz. 20,00: Tow. Czeladzi Katolickiej. Ze- 
branie w Domu Czeladzi. Majówka 10. bm. 
o godz. 5. Zbiórka przy Domu Czeladzi. 
Zrzeszenie Pomocników Rzeźbiarskich. Ze- 
branie w „Cyśenerji'. Zebranie zarządu 
o godz. 19. Majówka w czwartek do Smu- 
kały Dolnej. Zbiórka na pl. Teatralnym o 6. 
„Lutnia“ Jachcice, Zebranie miesięczne. 
K. S. „Astorja”*. Zebranie plenarne w no- 
wej świetlicy ul. Marsz. Focha 39. 
Konferencja Męska św. Wincenteśo a Paulo 
przy kośc. św. Trójcy. Zebranie miesięczne 
po nabożeństwie majowem w salce parafjal- 
nej. Zajmujący referat ks. dr. Kolipińskiego 
ze Zgromadzenia Księży Misjonarzy św. Du- 
cha. 


] Czwartek, 10 maja 1934 r. 
Godz. 16,00: Związek właścicieli małych nieru- 
chowości Szwederowo. Zebranie informacyj- 


Ćwiczenia w sali. 


PROSZKI 


<KOWALSKIN 


STOSUJE SIĘ PRZY UPORCZYWYCH A 


BÓLACH f 


„SERCE W PIERŚCIENIU” 55 
8 FABRYKA cuen- FARNA A KOWALSKI wanszaw, $ 1 
D INKA MOŻ ahea PAHE SALER ar a eoii 


TZR 


ne dla członków i sympatyków Zw. w lokalu 
p. Kołodzieja, ul. Ugory. Referat pt. „Umo- 
wa najmu w świetle nowego kodeksu zobo» 
wiązań” wygł. adw. Dembiński oraz referat 
radcy skarbowego w. s. T. Deszkiewicza 
na temat: „Podatek od nieruchomości” i ins 
ne ważne sprawy. 


Sokół XII konny. Przypominamy. dru- 
hom, że zgodnie z uchwałą ostatniego zebra- 
nia plenarnego, walne zebranie odbędzie się 
dnia 19 bm. w Sali restauracji „Pod Lwem“ 
o godz. 20. ý 


Sokół V. W czwartek rano treningu lek- 
koatletycznego nie będzie. W piątek o go- 
dzinie 18 odbędą się eliminacje na zawody 
z Chojnicami. 

Tow, Oświatowo - Religijne pod wezw. 
św. Ignacego przypomina członkom, którzy 
posyłają dzieci do pierwszej Komunji ŚW., 
aby zgłosili się po książęczki w piątek, dn. 
11 bm. od godz. 18—20 w lokalu zebrań, za 
okazaniem poświadczenia od księdza oraz 
książeczki członkowskiej. 

Zebranie plenarne w niedzielę, 13 bm, 
o godz. 15. 


węglowe — tlenowe. 
Leczy skutecznie: 


185” 


4- 


ię SE0dalowa kuracja ryczałt. 


w n » z 3- » » 


Żadnych opłat dodatko 


kobiece, skrofuloze; 


Niezwykle obniżone kuracje ryczałtowe we wszystkich sezonach 


wynosi w I. i IH. sezonie kuracja ryczałtowa wraz z taksą 
klimatyczną, 2-krotną poradą i cpieką lekarską, wszelkiemi 
zabiegami leczniczemi i kąpiełami, zaordynowanemi przez 
lekarza zdrojowego, oddzielnym pokojem, zeświatłem, obsługą 
pościelą, bielizną i utrzymaniem (3-krotny posiłek dziennie). 
z 5-krotnym. posiłkiem dziennie — zł 206,50 


ZSS TU k 


Prospekty na żądanie. 


Wszelkich informacyj udziela Zakład Kąpielowy. 


wych. Dworzec, poczta i telefon na miejscu. 


æa Perła Uzdrowisk Śląskich ®%m=: 


JASTRZEBIE-ZDRÓJ 


Radoaktywne kąpiele solankowo - jodobromowe — borowinowe — kwaso- 
Elektro i hydroterapja. — Inhalacje. — Pijalnia. 


reumatyzm, ischias, artretyzm, choroby 


choroby serca itd. 


m — zł 240,— 
t — zł 268, — 
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WYCIĄĆ i ZACHOWAĆ! 


BYDGOSKIE KOLEJE POWIATOWE 


spieszą wszyscy 
w aparati 


zaopatrzyć się 


przybory 


fotograficzne 


do znanej firmy 


to-Kamera 


Bydgoszcz, ul. 


1 


(8770 


Dworcowa 


Czytajcie „Dziennik Bydgoski“! 


WYCIĄĆ i ZACHOWAĆ! 


IKEOMUNIKACJA PODMIEJSKA DO MIEJSC WYCHECZEKOWYWCEA 


Ceny biletów od 
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' Objaśnienie znaków: Pociągi 


* Pociągi kursują w niedz. i święta w czasie od 11 maja do 9 września 
pociąg motorowy. UWAGI: Pociągi oznacz. jedną gwiazdką w razie przypadaj. ś 


Napisowe słowo (tłusto) 


KC 


Na uroczystą 
Komunję św. 
Książeczki do nabożeń- 
stwa, różańce, Świece, 
obrazki pamiątkowe, po- 
winszowania, poleca w 
wielkim wyborze. Tomasz 
Hoffmann, ul. Gdańska 77, 
Tanie ceny! (8762 


Lody '(3758 
ale jakie! Prawdziwa re- 
welacja słynnej Kawiarni 
Ziemiańskiej, Pomorska 5 


zniszczone 
meble które ja reperuję 
i odpoleruję mają wygląd 
jak nowe. Przyjmuję w 
dom i poza domem. A, 
Nawrocki, Hetmańska 18, 
m. 3. (4987 


Zegarki 

nowe, reperacje najtaniej. 
Chmielewski, Dworcowa, 
nr. 41. (4969 


Lód 
sztuczny  dostarczam w 
dom. Tel. 15-29. (4945 


Wyprawy 
i wszelką bieliznę, poje- 
dyńczą, wykonuje się sta- 
raunie. Promeuada nr. 12, 
m. 10, wejście z ulicy Kra- 
kowskiej. (4958 


PET 


słowo 15 groszy, 5 cyfr = jedno słowo 
j i w, z, a » każde stanowi jedno słowo. 
Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów. 


H6apwapunapwycz, Smukaly Giórme5 A Hbapiunee5 oraz do Gbppianwycan i Lesur 
30 gr. — Bilety powrotne i kolejowo-tramwajowe kalkulują się jeszcze taniej. 


Rozkład jazdy ważny od 10- 
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bez znaków kursują codziennie. 


25 groszy, każde dalsze 


Motory 
wszelkiego rodzaju do- 
starczają najkorzystniej 
Poznańskie Zakłady Elek- 
tryczne Inowrocław, Pił- 
sudskiego 16. 8779 


Piatforme 
ewentualnie nadbudówkę 
do rozwożenia piwa kupię. 
Of. z ceną Dzien. Bydg. 


Inowrocław. (3781 
Wózik 
dziecięcy do składania 


kupię. Radjo 3 lampk. na 
sprzedaż. Oferty pod 
„Wózik* filja Dziennika. 


Maszynę 
do szycia kupię. 
Frankego 3, skład. 


Herm. 
(4957 


K POSADY ).. 
WOLNE : 
Szofer 


sumienny, kaucja 350 zł. 
Pod „Sumienny”. (8766 


Fryzjer 
i fryzjerka potrzebni na 
stałe. Al. Mickiewicza.{4967 


Czeladnik (493 
szewski damsko - męsk 
potrzebny. Podwale 14 
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1934 r. wł. 


2870 


R zr 


Czyżkówko I. *) 


23“ 


Smukata Górna 
Smukata Doina 
Koronowo 
Wąwelno 

— |P Wierzchucin 


* Pociągi kursują w środy i soboty. 


Uczenicę 
gospodarskiej rodziny do 
kuchni przyjmie Kawiar- 
nia Ziemiańska, Pomor- 
ska 5. (8752 


Kobieta 
do posług.  Bociano- 
wo 32—8, (4981 


Rutynowana 
ekspedjentka z dobrego 
domu i lepszem wykształ- 
ceniem, fachowo wyszko- 
lona, potrzebna do pier- 
wszorzędnego składu cze- 
kołady i cukierków. Zgł. z 
pod. pensji i odpisem 
świadectw do filji Dzien. 
pod „Stała posada*, (4975 


Fotograf 
samodzielny, ucznia zaraz, 
Bydgoszcz, Gdańska 16, 
Pęcherski. (4965 


Nauczycielka 
potrzebna na wieś do 
dzieci. Zgłoszenia Dzien- 
nik pod „12 i 6 lat”. (8758 
gS SE o R W TE PKT 


Posługa 
młodsza na cały dzień 
potrzebna. Sniadeckich 21 
Cukiernia, (4952 


Panienka 
która potrafi szyć na ma- 
szynie potrzebna. Herm. 
Frankego-3, m.-11, (4955 
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** Pociągi karsują w niedziele, pon 


1) oznacza przysłavek na żądanie tylko dla pociągów przewidzi 
więta na środę luh sobotę kursują w dniu poprzednim —wypada natom. pociąg Nr. 18 z 2 gwiazdk* 


Drobne ogłoszenia 


Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 0/, drożej jak w.zwykłym dziale ogłoszeń. 


Inteligentne 
wymowne panie o dobrej 
prezencji w wieku powy- 
żej 22 lat, otrzymać mogą 
stałe dobrze płatne 
zajęcie w pracy zew- 
nętrznej. Pożądana szybka 
orjentacja umysłowa i pre- 
zencja. : Zgłoszenia osobi- 
ste z dowodami w piątek 
9—12, 3—5. Śniadeckich 
nr. 22/3, (8775 


Przyjmę 5 
zaraz prasowaczki. Sien- 


kiewicza 46. 4959 
Czeladniczka 
szycia potrzebna, . War- 


mińskiego 10, m. 4. (4962 


Fryzjer (4978 
potrzebny. Gdańska 50. 
Panienka 


do obsługi gości, potrzeb- 
na. Pomorska 21. (4966 


Uczennica 
do bufetu potrzebna, Re- 
stauraeja, Dworcowa. (4968 


Ogrodnik (8740 
kawaler, samodzielny po- 
trzebny. Kaucja 1000 zł 
konieczna. Zgłoszenia po- 
daniem wymagań Dzien-! 
n k Bydgoski pod „K. N.” 

Chłopak R 
potrzebny. Kawiarnia Bri- 
stol, (4951 
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1edziałki, wtorki, czwartki i piątki 
ianych rozk}. jazdy. mt. oznacza 


< POSADY >. 
POSZUKUJĄ $ 
100 zł. 
dam za udzielenie mi sta- 
łej posady. Of. do filji 
Dzien. „Pewne 1.200”. (4948 


(ETID | 


Skład 
z przyległym pokojem i 
kuchnią zaraz do wydzier- 
żawienia. Zgłoszenia No- 
wy Rynek 8, (8776 


Hel 
Barak (kiosk) 4 pokojowy 
w najlepszem położeniu, 
nadający się na każdą 
branzę tanio do wydzier- 
żawienia. Wiadomość 
Krajniewski, Bydgoszcz, 
Dworcowa 60. (4954 


< MIESZKANIA 
SZUKA 
Urzędnik 
poszukuje 2 pokojowe 
mieszkanie, zapłaci pół 
roku zgóry. Oferty filja 
„Państwowy”. 4953 


MIESZKANIA 
WOLNE ; 
i 


5 
wolnych. 


X SPRZEDAŻE X 
Dom ł 
kupię na przedpłacie 


20—25.000. Of. Dz. Bydg. 
Inowrocław „Dom“. (8780 


Sprzedam (8769 
dom piętrowy, ogród, 2 
pokoje kuchnia wolne. 
Cena 6.000 zł. Nakło, No- 
wy Świat 196, Kubiński, 


Motocykli 
sprzedam Łokietka 16,m.7 
od 5—6. 4961 


Motocykli 
zamienię na radjo. Pomor- 
ska 37, blacharnia. (4977 


Wózek 
dla chorych, szafę żelazną 
odkurzacz-froterkę, różne 
lampy, żyrandole i inne 
rzeczy bardzo tanio sprze- 
daSala Licytacyjna, Gdań- 
ska 42, telef, 1554, (8774 


Kajak 
żagiel sprzedam. Pomor- 
ska 58. Bąk. (4958 


$tragan 
lub gablotka zaraz tanio 
na sprzedaż. Gdzie, wska- 
że Dzien. Bydg. (4973 


Korzystajcie (8757 
z nadzwyczajnej okazji 
nabycia wartościowych 
dzieł, ze zniżką do 95%, 
z okazji likwidacji Kra- 
kowskiej Spółki Wydawni- 
czej. Wyłączna sprzedaż 
w Księgarni Bydgoskiej 
N. Gieryna, Pl, Teatralny. 


6 pokoi 4970 
komfortowyo słonecznych 
2 piętrach,czyusz przedwo- 
jenny, wydzierżawię. Sło- 
wackiego 1, portjer. Wa- 
runki: Bocianowo 30—4, 


Trzypokojowe 
mieszkanie z łazienką do 
wynajęcia. Sobieskiego 2 
mieszkanie 8. (4946 


Nowy Rynek 8 
centrum miasta, blisko 
sądu, 4 pokojowe miesz- 
kanie wolne. Gospodarz, 

8777 


RCZEŃJA 
WOLNE 
Pokój 


umebl. Kołłątaja 7, par: 
ter prawo. (4986 


Pokój (4980 
umeblowany, balkon wy- 
najmę. Świętojańska 3—2. 


. Pokój (4974 
z używaniem łazienki. 
Pl. Weyssenhoffa 2, m.8 


Pokój (4960 
niekrępujący, utrzyma- 
niem, bez. Gdańska 85 - 4, 


Pokój _ (4979 


poko ) 
Długa 32. (49904 Marcinkowskiego 3.— 7. 


Dla poszukujących posady 0% zniżki. 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9. 


Omyłki, kłóre zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia, 
nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia. 
ogłoszenia, ani do zwrotu pieniędzy. 


Uwaga! 
Olszyna 1-a klasa, tanio 
do oddania i szalówka, 
Ul. Król. Jadwigi 14.(4963 


Gramofon ł 
rowerek dziecięcy tanio. 
Plac Piastowski 4/6. (8760 


Sprzedam f 
lekki rolwóz tanio. Jagiel- 
lońska 25. (8768 


Mierzwy £ 
końskiej 500 centnarów 
lub mniejsze partje ku- 
pię. Termin dostawy, cenę 
Dziennik Bydgoski pod 
„0. H. (8741 


Wózki 
dziecięce tanio sprzedaje. 
Dworcowa 25, II p. (4956 


Rowery (8761 
sprzedam. Gdańska 136, 


N 


EC 


Wspólnika 
gotówką od 2000, celem 
powiększenia interesu e- 
lekrotechnicznego, przyj- 
miemy. Oferty Dziennik 
„Technik“, (8778 


Która 
szlachetna pani lub pan 
dopomoże separowanemu 
lat średnich do egzysten- 
cji, łub umożliwi prze- 
trzymanie krytycznego 
położenia. Zgłoszenia pod 
„Bezrobotny 40“ Dziennik 
Bydgoski. (8765 


Dobrze (4947 
umeblowany pokój, osob- 
ne wejście w centrum mia 
sta. Sniadeckich 31, m. 3. 


Pokoju 
dobrze umeblowanego po- 
szukuje starszy solidny 


pan. Zgłoszenia 
Dziennik, 


„9999“ 
„ (8715 


Pokój 
umeblowany z telefonem * 
łazienką, odzielnem wej- 
ściem w pobliżu 16 p. uł., 
poszukuję od 15. V—t5. VL 
Zgłoszenia pod „Ułan* do 
filji Dziennika, 


(4976 


we wtorek torebkę dam- 
ską od Długiej, Podwale, 
Plac Teatralny. Oddać za 
wynagrodzeniem, adres 
w Dzienniku. (8747 


Ranni 

Córki (4971 
gospodarskie majątkiem 
25.000 wyjdą zamąż. „Po- 
stęp", znane kojarzenie 
małżeństw, Śniadeckich. 


3 - 


POLECENIA ° 


Akuszerka (8716 


Zabłocka przeprowadziła 
się na ul. Kordeckiego 35, 


Trwała 
ondulacja, bardzo tanio. 
Piotra Skargi 13—1. (8719 


„. Ksiażki 
do.pierwszej komunji świę- 
tej, różańce, łańcuszki, 


medaliki, pamiątki, świece. 
Stary Rynek 1, „Tani Ba- 
zar”, {8544 


. Akuszerka (8738 
zatwierdzona przez war- 
szawską radę lekarską 
przyjmuje porady, udzie- 
la porady, dla niezamoż- 
nych ustępstwo. Helena 
Domb, akuszerka, Mława, 
ul. Źwirki 13, II. ptr. 


Wózki 
dziecięce najtaniej, Dlu- 
ga 5. Reperacje — zamia- 
ny. (8844 


Kąpielowe 
kostjumy, spodenki, bluzki, 
pulłowerki oraz bieliznę 
trykotową polecaPrącownia 
trykotarska Bukowskiej, 
Śniadeckich 2. (8436 


Fabryczny 


„Dom Mebli 


drzewnych i wyściełanych 
połóż urządzenia miesz- 

aniówe wszelkiego ro- 
dzaju po cenach fabrycz- 
nych,bęzkonkurencyjnych 
na dogodnych warunkach 
Ignacy D, Grajnert, 
Bydgoszcz, ul. Dworcor 
wa 21. Tel. 1921. (12298 


Oryginalne 
maszyny do szycia i haftu 
ingera na spłatę ratalną 
od zł. 15 miesięcznie. Sin- 
ger, Bydgoszcz, Dworco- 
wa 2. (4415 


p 


Niebie 


najkorzystniej kupują się 
w fabryce E. Bronikowski 
I Syn, Bydgoszcz, Naklel- 
ska 135, tel. 158. (2930 


m a a A p m 


and baht 
UC 


Kapelusze damskie 
z powodu likwidacji bar- 
dzo korzystnie do naby- 
cia ul. Dworcowa 22, I. 
RL. naprzeciw Hotelu 

astronomja, narożnik ul. 
Gamma. Przeróbki i ka- 
peluszę. damskie odbierać 
tamże. (8650 
i Biżuterja (8649 
na raty. Akwizytorzy w 
całej Polsce poszukiwani. 
Pensja, prowizja. „Artjub”, 
Wars;awa, Hortensja 6. 


» Dom 

(willaj)cent*um, cena 16.000 
Sokołowski, Śniadeckich 
nr. 52, (4868 


Dom 
sprzedam,rynek, składem, 
mieszkaniem. Oferty Dz. 
Bydg. pod „Mniejsze mia- 
sto”. i (8583 


Zakład 
fryzjerski, damsko-męski, 
pierwszorzędny, przy 
dworcu, do sprzedania za- 
raz. Zgłoszenia Gdynia, 
Starowiejska 47. (8708 


Piekarnię 
w najlępszym bięgu i po- 
łożeniy z powodu wyjazdu 
korzystnie osdąm, cen- 
trum Torunia.  Wielkię 
Garbary 14. (8706 


Sprzedam 
dernek, parcelę, 2.000. Ko- 
nopniekiej 5. (8681 


Nieruchomość 
ogrodem sprzedam. Cho- 
łoniewskiego 48. (3680 


Piekarnię 
sprzedam względnie wy- 
dzierzawię. Lewandowski 
Gdynia, Witomino 18. (8709 


Plac 
budowlany tanio sprze- 
dam. Nakielska 126. (8697! 


í ski, Senatorska 15. 


Sprzedam 


dom parterowy, 12 loxe- | 


torów z ogrodem i placem 
budowlanym za 8.000 zł. 
Grunwaldzka 209. (8749 


Sprzedam 
niewykończony, piętrowy 
dom z ogrodem Bydgosz- 
czy. Adres wskaże Dz. 
Bydgoski. (8758 


Okazja! 
Z powodu stosunków ro- 
dzinnych do objęcia na- 
tychmiast dobrą restau- 
racja z kuchnią hotelową 
w dużem mieście garni- 
zonowem Pomorzą. Do 
przejęcia potrzeba 5000.— 
Położenie pierwszorzędne. 
Oferty Dziennik Bydgo- 
ski pod „Okazja G.”.(8701 


Gomekj (3696 
sprzedam  nowowybudo- 
wany, nadający się na le- 
tnisko, cena 3500 przy ul. 
Siedleckiej 6. Urbański. 


Dom (4989 
w śródmieściu z intere- 
sami, dochodowy, sprze- 
dam. Gdańska 60, I piętro. 


Plac 
budowlany. Konopna 45, 
gospodarz. (8756 


Piekarnię 
z domem mieszkalnym 
korzystnie. sprzedam lub 
wydzierżawię. Cybulska, 
Gorzno, Pomorze. (8641 


Sprzedam 
dobrze zaprowadzony 
skład zegarmistrzowski, 


centrum miasta, ul. głó- 
wna, za gotówkę 7—8000, 
Zgłosz, do filji pod „Ze- 
garmistrz', (8389 


2900 
krzeseł restauracyjnych i 
ogrodowych żelaznych 
składanych, 5 dużych 
luster, 150 stołów sgrodo- 
wych i restauracyjnych, 
bufet z urządzeniem do 
wyszynku piwa sprzedam. 
Długosza 5, m, 3. (4927 
Maszynę 
do cięcia wełny papiero- 
wej sprzedąm. Pomorska 
5, skład papieru. (4940 


` Sypialka 


A jadalka, biurko nowe ta- 


nio na sprzedaż. Czechow- 
(4923 


Wózek 
dziecięcy używany w do- 
brym stanie. Wiadomość 
Gdańska 168, m. 4. (4928 


Powóz 


półkryty na gumach ją 


sprzeda Hartwig, Dwor- 
cowa 51. (8689 


Piec 
kąpielowy nowy sprze- 
dam tanio. Bocianowo 37, 


B. Gąsiorowski (8672 
Rower 

męski sprzedam. Król. Ja- 

dwigi ? (szewc). (8677 
Pianino 


okazyjnie sprzeda Majew- 
ski, Kraszewskiego 10 (za 
kolejka, Okole), (8678 
Wagi 
korzystnie na sprzegaż. 
Toruńska 15. (8728 


Lodówkę 
sprzedam, nadaje się do 
restauracji albo kawiarni, 
długa 2 m. 50 cm., szeroka 
80. cm.. wysoka. 90 em. 
Wiadomość: B. Sieradzki, 
ul. Promenada 1. (8690 


Biurka 
sprzedam korzystnie. Kar- 
packa 1, stolarnia. (8780 


Słomę (8695 
zdrową ostatniego sprzę- 
tu sprzedaje wagonowo i 
drobiazgowo Łuczkowski, 
Lucim pow. Bydgoszcz. 


Singera 
maszynę gabinetową jak 
nową tanio sprzedam. Na- 
kielska 3. (8685 


Wózek s 
dziecięcy używany tanio. 
Długa 5, Kołecka. (8746 


Sprzedam 
stół duży, nowy, okrągły, 
rozciągany (dąb). Poznań- 
ska 2 — 5. (8717 


Tokarnia 
ciężka 3*/, mtr. na sprze- 
daż, Zgłoszenia do Dz. 
Bydg. pod „3736. (8736 


| Dzien. 


L -Pianino - 
kuchnią westfalska, ma- 
szyny do szycia, kanapy 
oraz meble wszelkiego ro- 
dzaju sprzeda tanio Cichon 
Podwale 3. (8751 


"e — 


Pianino 
sprzedam tanio, ul. Król. 
Jadwigi 15, m. 2. (8750 


Jasną 
sypialnię, garnitur koszy- 
kowy tanio. Hetmańska 30 
w podwórzu. (8759 


KUPNA | 


Kupie (4944 
dom interesem, lub go- 
spedarstwem, Chełmno, 
Grudziądz, Bydgoszcz, 
wpł. 15.000, lub wstąpię 
jako wspólnik. Ot. filja 
„Gospodarst wo”. 


Piac i; 
budowlany w Toruniu ku- 
ie. Oferty Bydgoszcz, 
zubińska 63, (8718 


chcę 
kupić parę ciężkich koni 
z platformą i uprzężą. Te- 
lefonować 22-22. (4912 


7 Kupie 
używany, dobrze. utrzy- 
many piec. do łazienki na 
węgiel. Oferty pod „Piec” 
do filji Dzien. (4933 


„Pianino 
krzyżówe kupię za gotów- 
kę. Oferty pod „100”., (8704 


_„DZIENNIK BYDGÓSKI",. 


w 


< Fryzjer ; 
z dobrą ondulacja, potrze- 
bny. Salon fryzjerski, To- 
ruń, Mickięwicza 80. (8705 


Fryzjerka (8549 
dzielną na stałą posadę 
potrzebna zaraz. Amandus 
Fieberg, Kartuzy, Rynek. 


t Fryzjer 
damsko-męski z kartą rze- 
mieślniczą potrzebny za- 
raz. Dołączyć fotogr. M, 
Brodnicka, Pelplin. (8739 


Pomocnik 
fryzjerski potrzebny od 
18/V. Kazimierz Ruta, 
Znin. z (8737 


Fryzjer 
damsko męski pierwszo- 
rzędna siła, potrzebny 
zaraz, Gdynia — Obłuże, 
Nowakowski. (8707 


Samodzielny 
majster mydlarski natych- 
miast potrzebny. Posada 
stała. Oferty z odpisami 
świadectw do filji Dzien- 
nika Bydg.. Dworcowa 
pod „Mydlarz”. (8598 


Ekspedjentka 
do składu nabiału z utrzy- 
maniem lub bez. Kaueja 
200 zł gotówką. Dziennik 
Bydgoski „Stała“. (8735 


Potrzebna 
zdolna pomocnica do szy- 
cia. Adres filja. (4985 


Kamieniarza: 
(rzeżbiarza) poszukuję za- 
raz. Dworcowa 74. . (4924 


m 


Kupię 


Siekme podarki 


do pierwszej Komunii św. 


EEEE ELEELE ATELE EALER ELEELE ELLLER EEEN 

jak zegarki — medalioniki — obrazki—różańce w kapsułkach itd. 
w wielkim wyborze i pa zniżonych cenach poleca 8694 

H. Haszubowski:: Dluga 22 


Zakład zegarmistrzowsko-złotniczy, 
a i 


Labora ntek 


motor na gaz ssący 30—401 do fotografji filmowej po- 


K. M. P. Nowacki, Byd- 
goszcz, fabryka rowerów, 
Rycerska 9. (4942 


Brzwi 
pokojowe i piece kaflowe 
kupi Paweł Kiihn, Łabi- 
szyn. (4936 


Potrzebna 
większa ilość żwiru. Gdań- 
ska 143—4., 4983 


ONAA 
ZAMIANY 


EEA BEER. 
Domek 


(8727 


szukuję zaraz. Foto-Gre- 
lewicz, Grudziądz. (8699 

Pokojswa 
zgrabna, rutynowana z do- 
bremi świadectwami pier- 
wszorzędnych domów po- 
trzebna zaraz. Osobiste 
zgłoszenia od 2—5-tej po 
południu we filji Dzien- 
nika Bydgoskiego lub 
oferty pisemne z odpisem 
świadectw do filji Dzien- 
nika Bydg. pod „Z. P.* 


Mistrz 
ceglarski, nowocześnie u- 
tzdolniony z szeroką prak- 
yką, potzzebny zaraz, OÍ. 
Bydgoszcz, Dworcowa 19, 
mieszkanie 7. (4982 


< POSADY Y 

ę WOLNE ; 

Poważne 

zaprowadzone Tow. Ubez- 
pieczeń poszukuje zaraz 
sumiennych, pilnych akwiu 
zytorów, względnie akwi- 
zytorek. Oferty do Dzien- 
nika Bydgoskiego sub 
„Ubezpieczenie”. (83380 


Poważne 
przedsiębiorstwo handlo- 
we poszukuje zdolnego 
akwizytora z kilkuletnią 
praktyką w branży ma- 
terjałów budowlanych. 
Zgłoszenia z odpisami 
świadectw, podaniem re- 
ferencji i wymagań pod 
„A 100% do Dziennika Byd- 
goskiego Gdynia. (8710 


Agenci 
kupcy domokrążni, odwie- 
dzający sklepy i biura, 
potrzebni celem sprzedaży 
pokupnych artykułów. 
Zgłoszenia: „Popłatna pra- 
ca* do Towarzystwa Re- 
klamy, Warszawa, Mar- 
sżałkowska 124. (3671 


Kerespendentki 
perfect polski, niemiecki 
w słowie i piśmie, piszą- 
cej biegle na maszynie, 
poszukuje zaraz biuro 
techniczno handlowe. Of 
własnoręczne na piśmie 
z podaniem ukończonych 
studjów, praktyki, refe- 
rencji i wymagań składać 
pod „Oddział Bydgoszcz” 
do filji Dziennika. (4941 


Fryzjerka 
potrzebna. Grunwaldzka 
BTS YW AE 


OS i20 


Potrzebna 
od 1 czerwcą do lepszego 
domu sumienna - dziewczy- 
na, kochająca dzieci, do 
wszystkiego z dobrem goto- 
waniem. Oferty pod „Pil- 
na* do filji Dzien. (4929 


m 


Kucharka 
samodzielna lub gosposia 
tylko. z dobrem polece- 
niem potrzebna od 15. 5. 
lub zaraz. T. Laknerowa, 


Bydgoszcz, Konarskiego 
11, m. 6. (4938 
Krawcowa 


w dom do sukienek zaraz 
potrzebna. Pyrek, Zbożo- 
wy Rynek 8. (3663 


Uczennica 
buchalteryjna potrzebna. 
Długa 32, II. (8725 


Gospodyni-kucharka 
potrzebna zaraz na mają- 
tek z małą kaucją. Ofer- 
ty filja Dziennika „Go- 
śspodyni”. (4937 


Dwie (8711 
kawiarki z pierwszorzę- 
dnemi świadectwami: po- 
trzebne od pierwszego 
czerwca, wymagana zna- 
jomość przyrządzania lo- 
dów oraz zimnych napo- 
jów. Zgłoszenia Kawiarnia 
Morskie Oko, Gdynia, 


Uczennice 
do szycia zaraz potrzebne. 
Malbórska 8. (3748 


Podręczna . 
do szycia, może się zgło- 


sić. Leśna „18, m. 1, > (4388, 


czwartek, dnia. 


TRE ERE. r, = 


| mechanik, który ma 8 lat 


| Pomocnik (8130 


18588" 


10 


maja 1934r 


_Stużąca 
potrzebna. Podwale 13, 
Ip (8742 

Kucharka 


restauracyjna ` z dłuższą 
praktyką potrzebna zaraz. 
Kantorowicz, Toruń, Sze- 
roka 18. (8702 


Uczeń 
do piekarni potrzebny. 
Piekarnia, Zbożowy Ry: 
nek 12. 3 (8713 


na mały i 30%, na duży pakiet. 


Młody - 
pomocnik ogrodniczy po- 
trzebny od 15.5. Leszczyń- 
skiego 113. (8676] ~ 
- Nowy Rynek 8 
centrum miasta, blisko są- 
du, 4 eleganckie lokale 
biurowe do wydzierżawie-. 
nia. Gospodarz. (8772 | 


Skład (8764 | 
3 pokoję iogród wydzier- 
żawię. Ks, Skorupki 23. 


Mieszkania (S644 
7 pokojowego z możliw. 
podziału, lub 2 mieszka- 
nia 4 i 3 pokojowe, naj- 
chętniej przy ulicy Św. 
Trójcy, Kordeckiego, Po- 
znańskiej lub Grunwaldz- 
kiej, poszukuję. Oferty 
pod „N. N.” do Dz. Bydg. | 


inwalida 
wojenny jako stróż, sil- 
nej budowy, z własnoręcz- 
nym odpisem świadectw. 
Pozn. Tow. Strzeżenia z o. 
p., Batorego 1. 6 do 8 po 
pół (8684 


Prasewaczkę 
sumienną poszukuje Pral- 
nia „Esonomja*, Gdań- 
ska 143, (4921 


POSADY 
POSZUKUJĄ § 


(4374 


szofer 


praktyki. poszukuje od- 
powiedniej posady. Oferty 
filja Dziennika „9. 8”. 


j Czeiadnik (8681 
rzeźnicki przyjmie posa- 
dę. niekoniecznie facho- 
wa, złoży kaucję. Oferty 
Dziennik pod „Pilny”. 


Poszukuję (4930 | 
mieszkania czteropokojo- 
wego w Śródmieściu, ewtl. 
wynajmę wiilę na Bielaw- 
kach. Oferty z cenę filja 
Dziennika „Dyrektor”. 


AO 
Cena: w tej rubryce | wiersz 50 gr. 
OO, 


3 pokojowe: 
tanio, Pułaskiego 23, 


| rzeżbiarsko-kamieniarski, 
poszukuje pracy. Specjal- 
ność, kucie liter i 
obróbka marmuru sztucz- 


nego: Łask. oferty do Dzej? 4 k 

Rydgoskieśo pod „F, K”. pokojowe: 

OPONY) iate] 59 OŁ Wilenska S 
Dziewczyna =, deya 

uczciwa z dotowaiieni” Kuligowski, Gdańska 38. 


dobre świadectwa, szuka 
Zgł. filja „Ucz- 
(4931 


5 pokojowe: 
Sienkiewicza 13, I ptr. port. 


posady. 

ciwa". 
6 pokojowe: 

komfortowe dó wynajęcia 


zaraz. Śniadeckich 6, Wia- 
domość portjer. (3213 


Pokój 
kuchnia, stajnia zaraz do 


13.000 
i więcej kaucji za odpow. 
posady w rolnictwie, 
handlu lub przemyśle, da 
pan akadem, wykształe. 
(prawo). Zgł. filja Dzien. 
„15.0007. (4943 


wynajęcia. Lenartowicza 

..  Bufetowy nr. 18. (8731 
solidny z kaucją 300 zł. 

poszukuje bufętu, wzglę- Dwa (8659 


dnia jako stołowy, naj- 
chętniej w Gdyni wzgl. 
okolicy. Oferty do Dzięn- 
nika pod „Gdynia*, (8723 


mieszkania jednopokojc- 
we w śródmieściu, nada- 
jące się także na pra- 
cownie, zaraz do wynaję- 
cią. Czynsz złotych 20 za 
dłuższy okres zgóry. Adres 
wskaże Dziennik Bydg. 


Mieszkanie 
trzypokojowe odremonto- 
wane wolne zaraz. . Dłu- 
ga 68. (8602 


259 
mórg hez inwentarzy. Ku- 
ligowski,Bydgoszcz,Gdań- 


ska 33. (4949 


Mieszkania 
2 razy 6, 1 raz 5 pokoi 
kómfortowych do oddania. 
Westfalewski, Długa 34, 
Tel. 335. - ` (3556 


Wydzierżawię 
piekarnię w pełnym bie- 
gu w dobrej wsi kościel- 
nej, przy ruchiiwej ulicy 
z powodu objęcia swojej 
własności, Zgłoszenia pod 


„1000 B.” do administracji | 5 KOJE X 
Piekarnia ‘Pokój 

do wydzierżawienia, Grzy-| czysty, słoneczny, blisko 

wacz, Jasna 22. (8664 | dworca, dla inteligentne- 

- -i go pana lub pani, zaraz 

do wynajęcia. Sowińskie- 

go 6, m. 5. (7796 


Pokoje (8661 
na biura wolne. Długa 68, 


Narożny 
sklep ewtl: przyległe mie- 
szkanie, centrum handlo- 
we, zaraz do wynajęcia. 
Długa 57. (4939 


Skład 
zaraz do wynajęcia, uł. 
Leszczyńskiego 45, 
dwórze prawo. 


Skład _ (374% 
wynajmę tanio. Długa 5. 


Z utrzymaniem 
pdna lub panią, Ugory 
po- | 20, 8. (8665 
(8663 — 
Pokój 
dlą pana. Cieszkowskie- 
go 8/1. (4926 


Poszukużę (3/21 
garaż na kajaki blisko 
Brdy. Oferty z podaniem 
czynszu pod „Garaż“, 


Pokój 
umebłowany.  Ciesżkow- 
skiego 20. (8732 


. Pokój k 
umęblowany z utrzyma: 
niem lub bez. Sw. Trójcy 

15—1. 8734 


Piwnicę | | 
dużą jasną wydzierżawię. 
Długa. 65. (8724 


> 


4 =e =s 
a- Piękny biust 
dzięki użyciu paryskiego eliksiru © 
„ideal“ (recepta prof. Dr. Dubois). 
„ideal“ daje pierwszorzędne zadziwia- 
jące wyniki przy zaniku chorobliwyra, 
wzgl. nierozwinięciu biustu, nadając o- 
padającym piersiom w ciągu któlkiego 
czasu jędrność i elastyczność 18-ietniej _ 
dziewicy. „ideal“ wypróbowauy przez 
sławne lekarki, wyrażające się o nim 
z pełnem uznaniem. Cena złotych 2.50, 
podwójny pakiet kurac. złotych 3.50. 
Wysyłka dyskretna. Specjaina oferta: 
ŚM Kto prześle w ciągu 3 dni wycinek 
niniejszego ogłoszenia z zamówienięm, otrzyma 207% aj 


Dr.Nic.Kemeny, Cieszyn, skrytka poczt. 100/1051. | 


34! pód „B. 35.*, 


Pokój — 
Chocimska 20, tm. 1. (8748 


POKOJU 
POSZUKUJĄ / 
Urzędniczka 
państwowa poszukuje od 
15 maja dobrze umeblo- 
wanego, czystego pokoju 
w centrum miasta. Zgło- 
szenia do filji Dziennika 
Bydgoskiego pod „Czy: 
stość”. (4985 


Pokój J 
potrzebny z utrzymaniem 
letnisko koło Bydgoszczy 
las, Oferty filja Dzienni- 
ka „Las”. (4925 


K LETNISKA aj 


Letnisko (8582 
las, plaża, pokoje od 15 
złotych miesięcznie wy* 
najmuje -Karwecka, aku- 
szerka, Solec Kujawski. 


Łetnisko | 
w. ładnej suchej wsi zaraz 
do wynajęcia. Bielawy, 
poczta Rynarzewo. 
kowski. 


Kit- 

(8723 

RÓŻNE a 
Lodownie 


w wielkim wyborze, éle- 
ganeki wyrób. Oferty pod 
„Ceny fabryczne” do Dz. 
Bydg. y (8619 


Odciski 
radykalnie usuwa tylko 
pasta „Ego” Drogerja Wł. 


k, Bydgoszcz, Król. 
| Scheen! JABOSZCZ, 18726 


` Jadwigi 19. 


Pinsky , 
tępi momentalnie płyn ga- 
zówy Gazolit. (3700 


Wspólniczki 
na 40 morgowe gospodąr- 
stwo rolne. Panny, yoz- 
wódki, wdówki do lat 30 
z małą gotówką mogą się 
z dołączeniem fotogralji, 
którą się zwraca zgłosić 
do Dz. Bydg. pod „Czter- 
ści”. (8683 
kino nicy ZOZ ZE, 

Wspóln!iczka : 
do składu kolonjalnego 
potrzebna. Oferty. pod 
„1200“ Dziennik. (8720 


Reumatyzm 
artretyzm, ischias, choro+ 
by przemiany , materji, 
choroby przewodu pokar- 
mowego A. żołądka, je- 
lit, wątroby, choroby ko- 
biece, cukrzycę leczy Sa- 
natorjum Miłowody per 
Oborniki Pozn. Tel. Obor- 
niki 15, (8651 


która pożyczy wyższemu. 
urzędnikowi 1000 zł, zdo-. 


będzie wdzięcznego przy- 
jaciela, Oferty do Dz Bydg. 
pod „O. M.” (8674 


Aa N a EDE ea 1.2 
Inteligentna 


młoda towarzyszy na wy- 


jazd wakacyjny. Oferty 
„Solidna” filja. 


C | 
Wdowiec | 


bezdzietny, lat 36, ciemno 
blondyn, 


ka odpowiedniej partji do 


lat 30, wdowy bezdzietne- 


nie wykluczone. Oferty do 
Dziennika Bydgoskiego 
pod „14.597%%, -` (8679 


Przystojny 
ciemno blondyn, kawaler, 
rzemieślnik, inwalida wo- 


jenny, pobierający rentę 


wojskową, pochodzący z 
dobrej rodziny, szuka na 
tej drodze znajomości, 
panny lub wdowy. Pażą- 


dana mała realność lub. 


gotówka. Oferty Dziennik 


(4952 


) z nieruchomo-- 
ścią wartości 39.060, szu-' 


(8714 


w TĘ "NS "WEZ === z TLG FEJRIIWAI a EH ZĘ 


„DZIENNIK BYDGOSKI“; czwartek, dnia 10 maja 1934r. 


Bezpśiaćłse porady 
udziela „,łnstytłuż Piękności Halina 
à jak zachować i pielęgnować urodę oraz 
wykonuje po cenach bardzo przystępnych 
masaże, elektryzacje, parowanie, manieur, 
farbowanie brwi i rzęs i t. p. 
E N Zabiegi wykonują dyplomowane. ko- 
-KE smetyczki z wieloletnią praktyką. (7457 
UBiccn Piianwszankikucen Fapuinas HA. Ter S53- 


Dnia 7 maja o godz. 16-tej zasnął w Bogu opatrzony 
Sąkramentami św. mój kochany mąż, nasz drogi i troskliwy 
ojciec, dziadek, teść, szwagier i wujek ś. p. 


Anastazy Poklękowski 


w 76 roku życia, o czem zawiadamiają w smutku pogrążeni 
żona i rodzina. 


Bydgoszcz, Borysław, 


Pogrzeb odbędzie się w czwartek 10 bm. o godz. 17,30 
z kaplicy cmentarza parafji Najśw. Serca Jezusowego. Msza Św. 
w Sobotę 12 bm. o godz. 9-tej w kościele parafjalnym. (8688 


E 


li 


Za okazane nam współczucie oraz wzięcie udziału w pogrzebie 
naszej najukochańszej matki i babci śp. 


Kiepnasńczancji Zieołiepvysicie5 


„składamy przewielębnemu Duchowieństwu, Siostrom Wincentkom, Kre- 
wnym i Znajomym serdeczne i 


BoE zampi? 


Bydgoszcz, dnia 9 maja 1934 r. 


(8682 


KUGUTKZANNAUUKERNOWANOWNI 


szybko i tanio 


(znak fabryczny) 
sa szczytem jakości i elegancii. 


Kilkakrotnie nagrodzone ńa wystawach 
krajowych i zagranicznych złotemi medalami. 


Dnia 7 maja zmarł opatrzony Sakramentami św. 
nasz kochany i troskliwy ojciec $. p. 


Feliks Adaszkiewicz 


przeżywszy lat 76, o czem donoszą pogrążeni w smuiku 


Dzieci i rodzina. 


Pogrzeb odbędzie się w środę o godz. 4.15 z domu 
żałoby ul. Kordeckiego 5, na cmentarz św. Tróicy 


(ulica Jary). (8687 


EEEE EEEL TEETE EEEE 


wykonuje 
Drukarnia Bydgoska. 


Firma istnieje od r. 1890. 
ządać wszędzie! 
- (7326 Z 
S SARAR RRA TTE 


Arom tgñski Poznan r 
t SEE) 


WATA RZE PO POZNA haki a R 


Za okazane wspołczucie, nadesłane wieńce, oraz liczny 
udział w pogrzebie ś. p. 


Władysiawa Nowickiego 


składam wszystkim kolegom, krewnym i znajomym . 


serdeczne Bóg zapłać! 


Żona dzieci i rodzina. 


a 


Ubezpleczalnia Społeczna w Bydgoszczy 
podaje do wiadomości, że osobami uprawnio- 
nemi do podpisywania pokwitowań z odbioru 
pieniędzy wpłacanych do Głównej Kasy Ubez- 
pieczalni są urzędnicy pp. 


ftobaszkiewicz Fiamisiaw 
i 


Jilaciejewski Władysław. 
Osoby te podpisują łącznie pokwitowania, 
-= zaopatrzone w pieczęć Ubezpieezalni Społecz- 
nej w Bydgoszczy. Wzory podpisów są wy- 
wieszone przy Kasie wpłat. 

Do inkasowania od pp. Pracodawców na- 
leźności za składki dla Ubezpieczalni upo- 
waążnieni są również inkasenci Ubezpieczalni, 
za okazaniem legitymacji z fotogratją. 


8670) _ Ubezpieczalnia Społeczna w Bydgoszczy 


z nadrukiem firmowym 
i z urzędowym stemplem 
wykonuje szybko i po cenach przystępnych 


„DRUKARNIA BYDGOSKA” 


POZNAŃSKA 12/14 — TELEFON 315, 


Ki 3692) 


- Licytacja upadłościowa. 


„ W sobotę dnia 12 bm. o godz, 1t sprzedawać będe za gotówkę 
najwięcej dającemu, na podwórzu t-my „Rawa“ ui. Śniadeckich 
nr. 37, kompletną jadalkę dębową, najróżniejsze pojedyńcze meble, 
szafę dębową z lusirem 3-częściową, obrazy itd. Obejrzeć można rze: 
czy od godz. 10,39. (8771 
Antoni Mroczyński, kone. aukcjonator 

Bydgoszcz. Gdańska 42, tel.1554. 


druciane 


oraz (3624 


drut 
: kolczasty 


kupuje się najkorzystniej w firmie 
Braci Ziegler - 
Nakłe R:=NoOfry tel. 72 


Fabryka pilników 
I płotów drucianych. 
Cennik bezpłatnie. 


warm — 


Bia Cjabedupiseóbwy 


polecamy wszelkie środki żywności oraz tani, dr Ogocenny o małej za. 
wartości węglowodanu chleb firmy „„Djetyka'* Runowo Kraińskie. 


Sprzedaż w wszystkich oddziałach firmy 


Wielkopolski Skład Kawy 


w Poznańskiem i na Pomorzu. 


EI ARE OLA PANEER N PR 


8613) 


P E BEE 


wszelk. rodzaju po cenach konkuren. poleca 


B. Siudowski, Fabryka Mebli 
Bydgoszcz, Jasna 11, tel. 2274, 


W Gdyni skład mebli, ul, 10 Lutego 37, 
tel. 2047, 


ŚRODEK OCHRONNY 
8 PRZECIW CHOLERZE DROBIU 


PETZ ZZS 


| 
| 
6rv4 
Wszelkie 
a,” | wyroby 


„Pierwszorzędna 
która w najwykwintniej- 
szych zakładach praco- 5 
wała, potrzebna od 15, 5.34, 


Zgłoszenia z podaniem 
warunków uprasza (8603 


„Hungaria, Toruń 


CIERPI 


NA 


acy] 


TE 


Prosta 19. a || WwW o Ba p= | U: 
Dobra okazja! | i WZDĘCIA ZZYJI 
żaprowadzone przedsię- A 
biorstwo wyrobów cukro- 


wych poszukuje 
wyspoeblnniitcan 
do wspólnej pracy i zysku. 
Zgłoszenia Dziennik Byd- 
goski Inowrocław pod 
+3 000%. (8653 


ali LIITÓW 


przy głównej ulicy w peł- 
nym biegu z urządzeniem 
l towarem zaraz 
spprzecianzun. 
Dziennik Bydgoski Ino- 
wrocław 3,7505, (8652 


książke lekarza 
darmo i franko 


Napiszcie zaraz? pod adresem: 


PANNONIA -APOTHEKE 
BUDADE/T 72, PO/TFACH 83 
Abt P. 146 


8648 


Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 33 mm. 
na dalszych stronach 1,00 zł. za milim. 1 łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych, 500/, drożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. 


(w Dzienniku Bydgoskim! 


j e s | 
do pierwszej Komunji św. 
poleca (5693 


wszystkich gatunków 


sprzedaje 
w piatek obok restaura- 
cji Mellera (8688 


PłacPiastowski 27 
Bydgoska Wędzamia Ryb. 


począwszy od zł 8 j 


Pocztarnia 


ul. Grodzka mr. 32 
Tel. 436. 


- Tanio! Tanjo! 
Tapety 
Linoleum 
Ceraty 
Chodniki 
Dywany 
Dywaniki} 


wszelkiego rodzaju p 
w wielkim wyborze je 
«poleca (3722 


Di. Waligósh 


ulica Gdańska12 
telefon 1223. 


po 


| |RADYKALKIE U/UWA” 
| PIEGI PRYZZCZE, CZERWONE 


LŻÓŁE— PLAMY. 


8156 


Ogłaszajcie się 


Poszukujemy natychmiast 


korespondenta polsko-niemieck. 


znającego również całokształt kupieckiej pracy biurowej 
oraz 


maszynistkę polsko-niemiecka 


z stenogramem w tychże językach. Tylko siły rzeczy- 
wiście pierwszorzędne mają widoki na przyjęcie. 7 

Oferty prosimy kierować pod „G. B. 653“ do 
Agencji Reklamy Prasowej, Bydgoszcz, ulica 
Dworcowa 54. (8773 


<a ` (Lod 
+4 
MAMRevwvfizusicbzćG W 
| do lat 25, na stalą pensję i djety poszukuje się dla poważnego fi 
» przedsiębiorstwa. Pożądana jest pewna praktyka w zawodzie ; 
| kupieckim. W rachubę wchodzą tylko byli wojskowi kat. A, i 
Oferty z fotografją do „Par* Poznań, Aleje Marcinkow- # 
i skiego 11 pod Nr. „55,82. (8712 jj 


liny 


uruchamia swój kurs 
w czwartek 10 bm. o godz. 8-mej rano 
Kursuje co 15 minut. 


Przystanki przy ulicy Marcinkowskiego 


8686) ikąpielni „Riviera“, 


Telefon437 KASYNO CYWILNE Gdańska 20 | 


RESTAURACJA i © ak KZ <w 


Przyjemny pobyt na powietrzu (8767 
Dobre obiady obywatelskie 3 
Najlepiej pielęgnowane napoje 


Wyszynk piwa GbRear«ium - Elunssztew an. 


Restauracja pod Dzwoneczkiem 
KĘ Parkowa 2 . (4934 


Prazdrój Pilzneński 
Codziennie zupa rakowa i inne specjalności, 
TOTEE TE ZOE NAC AC OSY CKT ENIRO PO E 


Pamięfajcie © kezrohofnych! 


W KOMISARJĄCIE POLICJI. 
7 ł 
— Prędko, proszę mnie zaaresztować. 
Uderzyłem żonę w głowę i.. 
$ — Na Boga!.. Zabił ją pan? 


— Nie, ale ona leci za mną, 


Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr.,' w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł. 
gr.. każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 200%, zniżki, 
Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu 


Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 2007, drożej. 


Za terminowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. — Konta bankowe: 
Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. 


Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy. 


Wydawca, nakładem i czcionkami ; Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy, — Za redakcję odpowiedzialny: Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy; za dział gdyński: Mieczysław Mistat w Gdynię 
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